
Drożej za żłobek

O 67 procent
Wysiłek i 

świetna zabawa
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Zarząd Powiatu wycofał się z kontrowersyjnego pomysłu 
utworzenia Domu Marzeń (dawna nazwa: Dom Dziecka) 
w budynku przy ul. Parkowej w Prudniku, w bezpośrednim 
sąsiedztwie zakładu  pogrzebowego i cmentarza.

I S S N  1 2 3 1 - 9 0 4 X

ania 
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GOSPODARKA ZMIANA KONCEPCJI

PODWYŻKAREKREACJA

Czech musi się zdecydować, 
bo blokuje tereny inwestycyjne

„Nie mamy 
patentu na 

mądrość”

Decyzją Rady Miejskiej 

Prudnika pobyt dziecka 

w oddziale żłobkowym 

przedszkola publicznego 

będzie kosztować 

200 zł miesięcznie.

Ponad 100 osób stanęło na starcie
Turystycznego Rajdu Rowerowego 
Śladami Legend Prudnickiego Kolarstwa

CZYTAJ NA STR. 8

Gmina Prudnika traci cierpliwość do czeskiego 
inwestora, który trzy lata temu zadeklarował 
budowę dużego zakładu przy ul. Przemysłowej.

eprasa.pl 165799db21
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Pan Mieczysław:

 - Wspaniały rajd z przepiękną trasą. Każdy mógł dotrzeć do 

mety, po drodze  widziałem nawet małego chłopczyka na 

rowerku. Pogoda też dopisała, choć pod koniec spadło tro-

chę deszczu i trzeba było nieco bardziej uważać na śliskich 

kamieniach w lesie. Rower to moja wielka pasja. Najdalej 

byłem w Marsylii, doświadczając pięciotygodniowej przy-

gody. Żonę raz wyciągnąłem do Wiednia na kawę, innym razem dała się 

namówić na przejażdżkę szlakami do Drezna (uśmiech). 

Pan Edward: 

- Około miesiąc temu podobna impreza odbyła się w Głu-

chołazach. Mój znajomy prudniczanin gościł u nas, tak więc 

my, w ramach rewanżu przyjechaliśmy do Prudnika. Trasa 

była bardzo przyjemna, pokonałem ją na damskim rowerze 

(uśmiech). Stanisław Szozda, któremu m.in. dedykowany 

jest ten rajd, był wielkim kolarzem. Doskonale pamiętam 

czasy, kiedy startował. Zostawiało się piłkę na podwórku i biegło do domu, 

aby obejrzeć transmisję wyścigu na czarno-białym ekranie telewizora. 

Za nami Turystyczny Rajd Rowerowy „Śladami Legend 
Prudnickiego Kolarstwa”. Głos mają uczestnicy…

Damian WICHER

Pan Michał:

- O rajdzie dowiedziałem się zupełnie przypadkowo. Wybie-

rając się do Prudnika na uroczystość religijną związaną ze 

zbliżającą się beaty�kacją prymasa Wyszyńskiego, zaczepił 

mnie kolega. Mam tylko 82 wiosny i jeżdżę na rowerze 

codziennie, również po świecie. Dziękuję Bogu, że jeszcze 

mogę się ruszać i dawać przykład młodszemu pokoleniu. 

Niestety dzisiejsza młodzież stroni od aktywności �zycznej, unika nawet lek-

cji wuefu. W ciągu roku pokonuję na rowerze 17 tys. km, samochodem rap-

tem około tysiąca. Dzięki wysiłkowi uważam się za człowieka szczęśliwego. 

W tym roku mija 10 lat, odkąd założyłem Klub Rowerowych Pielgrzymów im. 

bł. Marii Luizy Merkert w Nysie. Lata, w których ścigał się Stanisław Szozda, 

były fantastyczne. Myśmy żyli kolarstwem. Brakuje tych czasów. Tego ducha 

sportu, choćby w rekreacyjnym wydaniu.

Rysował:  Grzegorz  Weigt

Z E B R A Ł :  D A M I A N  W I C H E R
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Wizualizacja wygląd wieżowej elewacji kościoła po zakończeniu remontu. 
Głogówecki kościół to dawna kolegiata, której znaczenie podkreślają dwie  

główne wieże. To jedyne takie architektoniczne rozwiązanie na ziemi prudnickiej.

Radość z powodu deklaracji realizacji dużej inwestycji w Prudniku 
okazała się przedwczesna

INWESTYCJE

GŁOGÓWEK

COVID-19 – W PEŁNI ZASZCZEPIENI 

Andrzej DEREŃ

Gmina Prudnik traci cierpliwość 
do czeskiego inwestora, który 
trzy lata temu zadeklarował 
budowę dużego zakładu przy 
ul. Przemysłowej.

Trwa remont wież i elewacji 
zachodniej kościoła 
parafialnego w Głogówku. 

Czech musi się zdecydować,  
bo blokuje tereny inwestycyjne

Wieże w rusztowaniach
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Rysunkowy komentarz

POWIAT PRUDNICKI

GMINA PRUDNIK: 11.608 (43,3%) (+112 w ostatnim tygodniu)

GMINA LUBRZA: 1.753 (40,9%) (+22 w ostatnim tygodniu)

GMINA GŁOGÓWEK:  4.844 (36,8%) (+89 w ostatnim tygodniu)

GMINA BIAŁA: 3.411 (32,3%) (+56 w ostatnim tygodniu)

I
nformacja na ten temat ogła-
szana była jeszcze w 2018 r. w 
błyskach fleszy aparatów w Biurze 
Poselskim Katarzyny Czochary, 

która nie tylko zapewniała o własnej 
inicjatywie nawiązania kontaktów z 
czeskim przedsiębiorcą, ale i mówiła 
o godnych płacach, jakie będą obo-
wiązywać w zakładzie w Prudniku.
 Spółka Dul Radim była zaintere-
sowana użytkowaniem 10-hektaro-
wego terenu w strefie ekonomicznej 
przy ul. Przemysłowej, co ozna-
czałoby wykorzystanie większości 
wolnego terenu. Zakład miał się zaj-
mować przetwarzaniem kamienia 
przywożonego z czeskich kopalni 
odkrywkowych. Inwestycja miała 
kosztować ok. 100 mln, a zatrudnie-
nie miało znaleźć 200 osób.
 Długi czas jaki upłynął od pierw-

szych deklaracji wskazuje, że przedsię-
biorca mógł zrezygnować z inwestycji 
w Prudniku lub z jakichś powodów 
wstrzymać się na bliżej nieokreślony 

I
nwestycja Parafii realizowana 
jest w ramach projektu pod na-
zwą „Remont konserwatorski 
w i e ż y  k o ś c i o ł a  p a r a f i a l n e g o 

pw. św. Bartłomieja Apostoła oraz 
zwiększenie dostępności zasobów 
k u l t u r o w y c h  w  G ł o g ó w k u ” ,  n a 

który otrzymała środki z funduszy 
europejskich w wysokości 300 tys. 
zł. Wizualnym efektem końcowym 
prac będzie nie tylko świeża elewa-
cja kościoła, ale i nowe detale. Naj-
bardziej widoczną zmianą będzie 
boniowanie górnych części wież. 
Podobny detal wprowadzono m.in. 
na Wieży Bramy Dolnej w Prudniku, 
która dzięki tej zmianie prezentuje 
się znacznie korzystniej od wcześ-
niejszego wyglądu. (d) n

czas. Dla miasta, które posiada ograni-
czoną ilość terenów inwestycyjnych, to 
problem.
 Burmistrz Grzegorz Zawiślak w 
porozumieniu z Katowicką Specjal-
ną Strefą Ekonomiczną wystąpił do 
czeskiej spółki o „przedstawienie 
ostatecznej deklaracji oraz realnego 
harmonogramu prowadzenia tej 
inwestycji”.
- W związku z tym, że rozmowy doty-
czące inwestycji toczą się od blisko 3 
lat uważam, że blokowanie sprzedaży 
nieruchomości przez tak długi okres 
jest nieuzasadnione ze względu na 
zainteresowanie nieruchomościami 
przez inne podmioty – komentuje 
burmistrz. – Biorąc powyższe pod 

uwagę, poinformowałem spółkę, że 
nie podjęcie inicjatywy nabycia i za-
gospodarowania  nieruchomości na 
proponowaną działalność do końca 
sierpnia 2021 roku, spowoduje przy-
stąpienie przez Gminę Prudnik do 
zbycia tych nieruchomości na rzecz 
innych zainteresowanych przedsię-
biorców i uznanie wszystkich dotych-
czasowych ustaleń za nieaktualne. 

 Czy to ostateczne pożegnanie z 
czeskim inwestorem? Niekoniecznie.
-  Dul Radim nadal jest zaintereso-
wany wykupem działki w prudni-
ckiej strefie inwestycyjnej – poinfor-
mował 31 sierpnia pytany przez „TP” 
wiceburmistrz Jarosław Szóstka. n

WOJEWÓDZTWO OPOLSKIE

1. Opole  54%

3. Branice  50,4%

3. Nysa  50,1%

…

21. Prudnik  43,3%

33. Lubrza  40,9%

55. Głogówek  36,8%

66. Biała  32,3%

KRAJ

1. Podkowa Leśna  67%

2. Warszawa  65,6%

3. Poznań  64,9%

…

1267. Prudnik  43,3%

1605. Lubrza  40,9%

1979. Głogówek  36,8%

2263. Biała  32,3%
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Rozbudowa gazu przy ul. Przemysłowej w Prudniku

Gmina chce uzyskać dofinansowanie 
na remont ulic Szkolnej i Staszica  
w Prudniku

NIE TYLKO NORD STREAM 

INWESTYCJE

PRACA

Andrzej DEREŃ

Okazuje się, że Prudnik ma jeszcze większe problemy z gazem, niż nasz rząd w perspektywie całego 
kraju i obliczu uruchomienia gazociągu Nord Stream 2. Niestety na tym nie koniec przeszkód, które 
mogą zahamować rozwój miasta na co najmniej kilka najbliższych lat.

Prudnik ma za mało gazu

Wnioski na Szkolną i Staszica

Nikt nie chce być kierownikiem 
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G
azowy problem ujawnił się 
z chwilą przygotowania do 
realizacji inwestycji przez 
prudnicki Zakład Energe-

tyki Cieplnej. Tenże, chcąc zwiększyć 
potencjał ciepłowni, planował rozbu-
dowę w oparciu o paliwo gazowe.
- Okazuje się jednak, że aby zaopatrzyć 
Prudnik w wystarczającą ilość gazu 
ziemnego wymagana jest budowa ga-
zociągu na trasie Lewin Brzeski - Nysa, 
który umożliwi w przyszłości zasilanie 
między innymi gminy Prudnik w dodat-
kowe zgłaszane ilości paliwa gazowego 
– mówi burmistrz Grzegorz Zawiślak.

 Według informacji posiadanych 
przez samorządowca, zakończenie ta-
kiej inwestycji planowane jest dopiero 
za około dekadę.

 Z podobną barierą spotkała się 
spółdzielnia Pionier, która swoją in-
westycję rozpoczyna na terenie prud-
nickiej specjalnej strefy ekonomicz-
nej. I żadnym ułatwieniem jest to, że 
gazociąg przebiega w sąsiedztwie 
działki firmy. Dodatkowym utrudnie-
niem jest zabezpieczenie warunków 
przyłączenia prądu.
- Wstępnie udało się nam skojarzyć 
dwa media, tj. gaz i energię cieplną 
podaną przez nasz ZEC, aby móc 

G
m i n a  P r u d n i k  z ł o ż y ł a  w 
Opolskim Urzędzie Woje-
wódzkim wniosek o dofi-

nansowanie remontu ulic Szkolnej 
i Staszica w ramach Rządowego 
Funduszu Rozwoju Dróg.
 Modernizacja objęłaby budo-
wę nowych nawierzchni jezdni, 
c h o d n i k ó w  o r a z  o z n a k o w a n i a 
pionowego i poziomego. Kosztorys 
zadania opiewa na kwotę 1,606 mln 
zł. Inwestycja może być dofinanso-
wana maksymalnie w 80% kwoty 
bazowej. Na decyzję w tej sprawie 
trzeba poczekać do przełomu 2021 i 
2022 r. (d) n

zbilansować potrzeby Pioniera w tym 
zakresie – dodaje burmistrz.

 Do czasu przebudowy sieci gazo-
wej z większymi mocami przesyłowy-
mi, planowana jest budowa zbiorni-
ków ze skroplonym gazem ziemnym 
(tzw. pregazyfikacja). To zadanie dla 
państwowych dystrybutorów gazu, z 
którymi samorząd prowadzi rozmowy 
na ten temat. Gmina wskazała ul. Prze-
mysłową, jako miejsce, gdzie miałby 
się znajdować miejski hub gazu.
- W drugą sprawę związaną z zaopa-
trzeniem nieruchomości Pioniera w 
energię elektryczną zaangażowałem 
się również osobiście i dzięki ustale-
niom z opolskim Tauronem, Pionier 
uzyskał korzystne warunku włączenia 
do sieci. Dzięki przychylności Fabryki 
Mebli, z którą negocjowaliśmy trasę 
przebiegu kabla energetycznego, 

uda się w najbliższym czasie zasilić 
nieruchomość w energię elektryczną 
– dodaje burmistrz Zawiślak.

 To jednak rozwiązania tymcza-
sowe. Zadaniem gminy jest teraz na-
kłonienie państwa i jego podmiotów 
zajmujących się energią elektryczną 
do budowy nowej sieci przesyłowej 
od punktu przy ulicy Miłej w Prudni-
ku, aż do ul. Przemysłowej. Bez tego 
trudno będzie myśleć o lokalizacji 
nowych firm i rozbudowy dotychcza-
sowych w strefie ekonomicznej i w jej 
sąsiedztwie.

 Burmistrz napisał w tej sprawie 
pismo do premiera Mateusza Mora-
wieckiego, nawiązany został dialog 
z Ministerstwem Aktywów Państwo-
wych oraz wojewodą opolskim Sławo-
mirem Kłosowskim. n

 Już po raz drugi nie udało się roz-
strzygnąć konkursu na stanowisko 
kierownika w Referacie Pozyskiwania 
Środków Pozabudżetowych Starostwa 
Powiatowego w Prudniku. Do nabo-

ru – jak poprzednio – nie zgłosił się 
żaden kandydat. Szefostwo urzędu raz 
jeszcze spróbuje poszukać następcy 
Szymona Kalicińskiego w drodze kon-
kursu. (w) n

Łącząc się w smutku i żałobie,  
składamy Pani Beacie Pasiut  

wyrazy głębokiego współczucia 
 z powodu śmierci

OJCA
Zarząd i współpracownicy  

Prudnickiego Centrum Medycznego

Wyrazy współczucia  
dla Anny Sobieszczańskiej  

z powodu śmierci 

Babci
składają koleżanki  

z Urzędu Miejskiego w Prudniku

eprasa.pl 165799db21
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Zmarł Krzysztof Maślankiewicz
ODSZEDŁ NA ZAWSZE

Krzysztof Maślankiewicz

Po długiej chorobie w wieku 64 lat (24 sierpnia) zmarł krzysztof maślankiewicz, były komendant 

rejonowy i powiatowy Państwowej straży Pożarnej w Prudniku (1995 – 2002).

Z głębokim smutkiem zawiadamiamy,
że w dniu 24 sierpnia 2021 r.

zmarł

Krzysztof Maślankiewicz 
   były Komendant Powiatowej Państwowej 

Straży Pożarnej w Prudniku, 
oraz

Prezes Zarządu Koła ZE i RP RP w Prudniku

     Rodzinie i Bliskim
wyrazy szczerego współczucia 

składa
        

Starosta 

Radosław Roszkowski 
oraz

Zarząd i Radni Rady Powiatu

Wszystkim, którzy przez ostatnie cztery lata  
wspierali nas w trudnej, nierównej walce z chorobą,  

okazywali wiele serca i życzliwości,

Wszystkim, którzy łącząc się z nami w bólu  
uczestniczyli w uroczystości pogrzebowej  

oraz odprowadzili w ostatnią drogę  

Mojego Męża Krzysztofa

„Nie umiera ten, kto trwa w pamięci żywych”

składam serdeczne podziękowania, 
 wyrazy wdzięczności i szacunku.

Z poważaniem
Jolanta Maślankiewicz

Biuro reKlaMy i oGŁoSZeŃ

48-200 Prudnik  ul. Kościuszki 13a 

tel. 77 436 28 77

reklama@tygodnikprudnicki.pl

K
rzysztof Maślan-

kiewicz służbę w 
straży rozpoczął w 
1976 r., podejmując 

studia w Wyższej Szkole 
Pożarniczej w Warszawie. 
Po jej ukończeniu został 
skierowany do Komendy 
Wojewódzkiej PSP w Kali-

szu, a następnie Komendy 
Rejonowej PSP w Myszko-

wie (od 1982 r.), gdzie objął 
stanowisko zastępcy ko-

mendanta. Od 1983 r. pełnił 
s ł u ż b ę  n a  s t a n o w i s k u 
komendanta rejonowego 
PSP w Koniecpolu. W 1995 
r. został przeniesiony do 
województwa opolskiego 
i powołany na stanowisko 
komendanta rejonowego 
PSP w Prudniku, a wraz z 
utworzeniem powiatów – 
od 1999 r. – komendanta 
powiatowego. Pracował 
do emerytury w 2002 r.
 Po zakończeniu służby 
realizował się w działal-

ności społecznej w Związku Ochot-

niczych Straży Pożarnych RP oraz 
Związku Emerytów i Rencistów Po-

żarnictwa RP, gdzie pełnił funkcje: 
prezesa Zarządu Koła nr 9 w Prudni-

ku, sekretarza Zarządu Wojewódz-

kiego w Opolu oraz wiceprezesa i 
prezesa Zarządu Głównego.

 Został wyróżniony i odznaczony 
m.in.: Srebrnym Krzyżem Zasługi 
(2000), Złotym Medalem Za Zasługi 
dla Obronności Kraju (2006), Brązo-

wą Odznaką Zasłużony dla Ochrony 
Przeciwpożarowej (1998), Złotym 
Medalem Za Zasługi dla Pożarnictwa 
(1992), Odznaki Za Zasługi dla Woje-

wództwa Częstochowskiego (1987), 
Srebrnym Medalem Za Zasługi dla 
Ligi Obrony Kraju (2000), Medalem 
Honorowym im. Józefa Tuliszkow-

skiego (2011), medalem Zasłużony dla 
Miasta i Gminy Koniecpol (2009). n

 W informacji wykorzystano opra-

cowanie: L. Bobowski, P. Sobek, H. 

Stroński, „Monografia Ochrony Prze-

ciwpożarowej Ziemi Prudnickiej”.

eprasa.pl 165799db21
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Drożej za żłobek. O 67 procent  

Koniec I etapu za pasem

Wyszyński patronem miasta

GMINA PRUDNIK

INWESTYCJE

PRUDNIK

Zmodernizowana część hal ma już odnowioną elewację

Kard. Stefan Wyszyński będzie 
patronował miastu

Burmistrz Grzegorz Zawiślak i dyrektor GZOiW Maria Strońska przekonują 
o konieczności podwyżek za pobyt dziecka w żłobku

Damian WICHER

Andrzej DEREŃ

Andrzej DEREŃ

decyzją Rady Miejskiej Prudnika pobyt dziecka w oddziale żłobkowym przedszkola 
publicznego będzie kosztować 200 zł miesięcznie

już we wrześniu planowane 
jest oddanie do użytku części 
hali byłego „Froteksu”, która 
została zaadaptowana na 
cele produkcyjne spółki 
henniges w ramach i etapu 
kilkuletniej inwestycji. 
docelowo Amerykanie chcą 
kupić wynajmowane obecnie 
od gminy nieruchomości.

Kardynał Stefan wyszyński 
będzie patronem miasta 
i gminy Prudnik

Z 
taką inicjatywą wyszła posłanka 
Katarzyna Czochara, a w lutym 
ubiegłego roku Rada Miejska 

wyraziła pozytywną wolę w tej spra-
wie. Temat przekazany został admini-
stracji Kościoła katolickiego. 
- 5 lipca wspólnie z gwardianem 
klasztoru Zakonu Braci Mniejszych 
w Prudniku-Lesie o. Dawidem Zmu-
dą – uczestniczyłem w spotkaniu z 
biskupem opolskim Andrzejem Czają 
– mówi burmistrz Prudnika Grzegorz 
Zawiślak. -  Biskup za naszym pośred-
nictwem przekazał mieszkańcom  
Prudnika uchwałę nr 34/386/2020 
Konferencji Episkopatu Polski z dnia 
29 sierpnia 2020 roku pozytywnie 
opiniującą inicjatywę ustanowienia 
kardynała Stefana Wyszyńskiego pa-
tronem miasta i gminy Prudnik.
 Uroczyste ustanowienie patrona-
tu odbędzie się 19 września. Tydzień 
wcześniej w Warszawie zorganizo-
wane zostaną uroczystości beatyfi-
kacyjne Prymasa Tysiąclecia. n

P
odczas ostatniej sesji Rady 
Miejskiej w Prudniku bur-
mistrz Grzegorz Zawiślak 
informował o negocjacjach 

dotyczących najmu tej gminnej 
nieruchomości przez amerykańską 
firmę: - Negocjacje rozpoczęły się na 
początku kwietnia i trwały praktycz-
nie do dzisiejszej sesji. W negocja-

O
becnie opłata ta wynosi 
120 zł i jest – jak argumen-
tuje dyrektor Gminnego 
Zarządu Oświaty i Wy-

chowania Maria Strońska – najniż-
sza w porównaniu z innymi placów-

kami województwa. Posłużono się 
przykładami Nysy (315 zł), Głuchołaz 
(374,4), Komprachcic (420), Opola 
(652,3), Strzelec Op. (240), Grodkowa 
(200) i Brzegu (211,69).

 W stosownym projekcie uchwa-
ły czytamy też, że opłaty nie były 
podnoszone od stycznia 2017 roku. 
Obowiązujące dotychczas przepisy 

nie regulowały również kwestii 
dotyczących wysokości opłat za 
ponadnormatywny czas (powyżej 
10.  godziny) przebywania dzie-
cka w oddziale żłobkowym oraz 
wysokości maksymalnej stawki 
z a  w y ż y w i e n i e .  P r o p o n u j e  s i ę 
odpowiednio 5 (za każdą rozpo-
czętą godzinę) i nie więcej niż 8 zł 
(dziennie).
– Zakładana kwota 200 zł stanowi 
17,6 proc.  kosztu miesięcznego 
utrzymania jednego dziecka w od-
dziale żłobkowym. Zmiana stawki 
z tytułu opłaty spowoduje wzrost 
dochodów oddziałów żłobkowych 

w gminie Prudnik i będzie prze-
z n a c z o n a  n a  p o k r y c i e  k o s z t ó w 
ich działalności oraz podniesienie 
standardów opieki nad dzieckiem 
w wieku do lat 3. Ze względu na 
wskazane czynniki oraz zamierze-
nia inwestycyjne Gminy Prudnik w 
zakresie utworzenia dodatkowych 
miejsc opieki nad dziećmi w żłobku 
publicznym zwiększenie opłaty za 
pobyt dziecka w gminnych oddzia-
łach żłobkowych jest uzasadnione 
– twierdzi dyrektor Strońska.

 Szefowa GZOiW ujawniła na sesji 
RM, że gmina dopłaca do działalno-

ści prywatnego żłobka w Prudniku 
17 zł dziennie w przeliczeniu na 
jednego malucha. Czesne w takiej 
placówce jest kilkakrotnie wyższe, 
drożej wychodzi także wyżywienie.   
- Niepubliczny żłobek otrzymywał 
dotację również w okresie pande-
mii, bo chodzi nam o utrzymanie 

miejsc opieki nad dziećmi – podkre-
śliła Strońska. 

 Uchwałę poparło 17 radnych. 
Zygmunt Trojniak wstrzymał się 
od głosu, Jacek Urbański nie zagło-
sował, natomiast Josel Czerniak i 
Zbigniew Kosiński byli nieobecni. n

mienia gminy oraz finansowych. 
Z drugiej strony firmę Henniges 
reprezentowała międzynarodowa 
kancelaria prawna mająca swój 
oddział w Warszawie. Szacunkowa 
wartość inwestycji, którą planuje 
wykonać w Prudniku Henniges to 
blisko 50  mln zł. Planowane osta-

teczne zakończenie inwestycji usta-
lone zostało na rok 2027.
 W y k o n a w c ą  i n w e s t y c j i  b y ł a 
firma Adamietz, która równolegle 
realizuje nieodległą budowę parku 
handlowego w Lubrzy.  Umowa 
najmu zawarta została na okres 30 
lat, przy czym gmina ma podjąć sta-

rania umożliwiające nabycie zajmo-
wanych obecnie nieruchomości na 
własność. To ważna informacja, po-
nieważ wskazuje, że inwestor na sta-
łe chce się zadomowić w Prudniku.
 Omawiany obszar znajduje się na 
terenie Katowickiej Specjalnej Strefy 
Ekonomicznej. n

cjach ze strony Urzędu Miejskiego 
brał udział kilkuosobowy zespół 
składający się z fachowców różnych 
b r a n ż  w  t y m :  s ł u ż b  p r a w n y c h , 

eprasa.pl 165799db21
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Policjant z powołania. I dobry człowiek!
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Ćwiczenia odbyły się na zapleczu 
budynku Urzędu Miejskiego
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Damian WICHER

Andrzej DEREŃ

Jestem między innymi po operacji kręgosłupa, posiadam bóle i cięższa praca fizyczna 
sprawia mi trudności. Tym bardziej jestem wdzięczny sierżantowi – napisał w liście do 
komendanta powiatowego policji pan Edward.  

Właściwie to nie „zadyma”, a zadymienie, czyli potencjalne miejsce ogniska pożaru. W czwatek rano 
(26 sierpnia) na terenie Urzędu Miejskiego w Prudniku odbyły się ćwiczenia przeciwpożarowe.

Nie zostawił kierowcy w potrzebie

Zadyma w urzędzie

chroni i służy

ĆWicZEniA

R
z e c z  d z i a ł a  s i ę  n a  t e r e n i e 
gminy Biała. 76-letni inwali-
da usiłował zmienić koło w 

samochodzie.
– Zauważył to dzielnicowy z miejsco-
wego posterunku i zaproponował 
pomoc – relacjonuje st. asp. Andrzej 
Spyrka, oficer prasowy KPP. – Dzięki 

jego zaangażowaniu, mężczyzna już 
po chwili mógł bezpiecznie ruszyć w 
dalszą drogę.

 Kierowca wystosował pisemne 
podziękowania. W korespondencji 
podkreśla bezinteresowną i z włas-
nej inicjatywy pomoc udzieloną mu 

przez sierżanta Wojciecha Cieślara.
– To nie pierwsza taka sytuacja, 
podczas której sierż. Wojciech Cie-
ślar nie przeszedł obojętnie. Pod 
koniec 2020 roku, w trakcie jednej 
z interwencji policjant przygarnął 
psa, który miał trafić do schroniska – 
przypomina rzecznik Spyrka. n

W 
akcji wzięły udział jed-
nostki straży pożarnej za-
wodowej z Prudnika oraz 

ochotniczej z Szybowic i Moszczan-
ki. Uruchomiono również Gminne 
Centrum Reagowania i Porządku 
Publicznego. W związku z zadymie-
niem w jednym z pomieszczeń zde-
cydowano o natychmiastowej ewa-
kuacji personelu i klientów urzędu 
(pracownicy znaleźli schronienie w 
sąsiednim budynku Prudnickiego 
Ośrodka Kultury). Strażacy ze środ-
kami ochrony dróg oddechowych 
dokonali przeszukania pomieszczeń 
oraz zneutralizowali źródło ognia.
 Podczas podsumowania ćwiczeń 
zwrócono uwagę m.in. na koniecz-
ność pełnej drożności wyznaczo-
nych dróg ewakuacji na terenie 
budynku. n
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Informator Samorządowy Gminy Prudnik

8. Memoriał im. Stanisława Szozdy
– Finał Mistrzostw Polski w Kryteriach Ulicznych

Związek na transportowe kłopoty

Informacja o realizowanych 
inwestycjach drogowych

Informacja dla organizacji pozarządowych  
działających na terenie Gminy Prudnik

Na nadzwyczajnej sesji Rady Miejskiej 16 sierpnia podjęto decyzję o zaakceptowaniu statutu powsta-
jącego Powiatowo-Gminnego Związku Transportu „Pogranicze”. Oprócz Prudnika do związku wejdzie 
jeszcze siedem innych jednostek samorządu terytorialnego - powiat prudnicki i głubczycki oraz gminy 
Głubczyce, Głogówek, Kietrz, Branice i Lubrza. Wspólne działanie samorządów ma wpłynąć na poprawę 
jakości transportu zbiorowego. Związkowi łatwiej będzie wprowadzać nowe połączenia, a także wpłynąć 
na zwiększenie liczby kursów. 
- Problem transportu zbiorowego był pierwszym dużym wyzwaniem na początku kadencji burmistrza 
Grzegorza Zawiślaka. Wycofanie się podmiotu świadczącego te usługi wywołała spory chaos, który udało 
się opanować dzięki PKS Głubczyce. Już wtedy mówiliśmy, że naturalną koleją rzeczy będzie powołanie 
ponad powiatowego związku celowego. Dzisiaj jesteśmy już o krok do realizacji tego celu - mówił po sesji 
wiceburmistrz Jarosław Szóstka.n

      W niedzielę 19 września 2021 r. w Prudniku już po 
raz ósmy będziemy gościć elitę kolarstwa ulicznego. 
Coroczny Memoriał im. Stanisława Szozdy jest świa-
dectwem naszej wdzięczności za Jego dokonania i na 
stałe wpisał się w kalendarz imprez sportowych Pol-
skiego Związku Kolarskiego.
     Przygotowane przez nas wydarzenie to impreza, któ-
ra zrodziła się z potrzeby serca, w rok po śmierci Stani-
sława Szozdy – dla upamiętnienia Jego mistrzowskiej 
sportowej biografi i, ale też i człowieka, który żył pośród 
nas. Prudnik był szczególnym miejscem w życiu na-
szego Mistrza, gdyż na każdym kroku można odnaleźć miejsca, w których realizował swoje pasje i do którego 
powracał z wielkiego świata. Tu pozostawił też „ślady” swojego pięknego życia, ale także rodzinę, przyjaciół i 
znajomych. W uznaniu zasług Rada Miejska w czerwcu 2010 roku nadała Stanisławowi Szoździe tytuł honorowy 
„Zasłużony dla Miasta i Gminy Prudnik” – za wybitne osiągnięcia sportowe w dziedzinie kolarstwa oraz promo-
wanie Ziemi Prudnickiej na arenach sportowych w kraju i na świecie. 
     Aby wyróżnić się na tle konkurencji i spełnić oczekiwania naszych potencjalnych Gości, postawiliśmy na nie-
tuzinkową wizję wydarzenia. Poza ofi cjalnymi zawodami oferujemy naszym Gościom wiele atrakcji. Wydarzenie 
jest relacjonowane na żywo w telewizji i radio, a Memoriał corocznie objęty jest Patronatem Honorowym, m.in. 
Ministerstwa Sportu i Turystyki, Polskiego Związku Kolarskiego, Wojewody Opolskiego i Marszałka Wojewódz-
twa Opolskiego. 

Program wyścigu:
9:50 – ofi cjalne otwarcie VIII Memoriału im. Stanisława Szozdy Finał Mistrzostw Polski 
             w Kryteriach Ulicznych 
10:00 – 11:00  – rywalizacja dzieci i młodzieży szkół podstawowych w kategoriach:
                             parada rowerowa dzieci w wieku do 11 lat na dystansie 1600 m (1 runda)
                             dzieci w wieku 12 – 13 lat na dystansie 3200 m (2 rundy)
                             dzieci w wieku 14 – 15 lat na dystansie 4800 m (3 rundy)
11:00  - 12:00 – rywalizacja szkółek kolarskich w kategoriach:
                           Szkółki kolarskie klasy IV (dziewczęta/chłopcy) Żak/Żakini na dystansie 4800 m (3 rundy)
                         Szkółki kolarskie klasy V – VI (dziewczęta/chłopcy) na dystansie 6400 m (4 rundy)
                         Szkółki kolarskie klasy VII – VIII (dziewczęta/chłopcy) na dystansie 9600 m (6 rund)
12:00 – 17:00 – kryterium uliczne w kategoriach:
Młodziczka + juniorka młodsza na dystansie 12800 (8 rund), Młodzik na dystansie 12800 m (8 rund), Junior 
młodszy na dystansie 19200 m (12 rund), Junior na dystansie 24000 m (15 rund), Cyklosport/Masters/Amato-
rzy powyżej 30 lat na dystansie 16000 m (10 rund), Elita kobiet + juniorki na dystansie 24000 m (15 rund), Elita 
mężczyzn + U 23 na dystansie 48000 m (30 rund)
17:45 – Runda honorowa dla miłośników kolarstwa na dystansie 1600 m (1 runda)

Trasa Memoriału będzie prowadziła ulicami:
start – meta Rynek, ul. Zamkowa, Pl. Zamkowy, ul. Piastowska, Pl. Wolności, ul. Kościuszki DK 40, ul. Armii 
Krajowej DK 40, ul. Batorego, ul. Damrota.

    Oprócz wyścigów na trasie przygotowaliśmy wiele atrakcji dodatkowych: miasteczko rowerowe, monocykle, 
strefa atrakcji dla najmłodszych, dmuchane zjeżdżalnie, malowanie twarzy, bańki mydlane, zdobienie rowe-
rów, strefa chilloutu, fruitbike, zajęcia z animatorami dla dzieci, rodzinna gra terenowa, degustacja potraw 
regionalnych. 
    Zapisy na Memoriał im. Stanisława Szozdy – Finał Mistrzostw Polski w Kryteriach Ulicznych - mailowo do 17 
września 2021 r. na adres asip@asipprudnik.pl lub w dniu zawodów w biurze wyścigu w Prudniku przy ulicy Rynek 1 
(ratusz miejski) od godziny 08.00. Listy startowe drukowane są na godzinę przed startem. Do udziału dzieci 
w kryterium niezbędna jest zgoda rodziców lub opiekunów prawnych, którą pobrać można na www.asipprudnik.pl.
Regulamin na www.asipprudnik.pl

W związku z pracami Gminnej Rady Działalności Pożytku Publicznego w Prudniku nad aktualizacją wy-
kazu organizacji pozarządowych, prosi się o złożenie lub przesłanie do Urzędu Miejskiego w Prudniku, 
ul. Kościuszki 3, 48-200 Prudnik aktualnych danych organizacji pozarządowych działających na terenie 
Gminy Prudnik, zawierających nazwę organizacji, adres siedziby, nr KRS lub nr wpisu w rejestrze, adres 
strony internetowej (jeżeli organizacja taką posiada), imię i nazwisko osoby kontaktowej oraz e-mail lub 
telefon kontaktowy. Przekazane informacje będą wykorzystane do zaktualizowania wykazu organizacji 
pozarządowych, a także usprawnienia komunikacji pomiędzy Gminą a organizacjami oraz innymi insty-
tucjami działającymi na terenie Gminy Prudnik. n

Ulica SkłodowskiejUlica Grottgera

Aktualnie realizowane są następujące inwestycje drogowe:

Modernizacja drogi gminnej w Prudniku przy 
ul. Poniatowskiego 
Wartość umowy - 180 000 zł,
Termin realizacji - 10 września,
Wykonawca - Przedsiębiorstwo Robót Drogowych 
„Prószków” Sp. z o.o. z Folwarku.

Modernizacja drogi na terenie byłych koszar w Prudniku – 
boczna ul. Legionów 
Wartość umowy - 164 820 zł,
Termin realizacji - 10 września,
Wykonawca - Przedsiębiorstwo Robót Drogowych 
„Prószków” Sp. z o.o. z Folwarku.

Przebudowa drogi ul. Grottgera 
Wartość umowy - 490 000 zł,
Termin realizacji - 12 listopad,
Wykonawca - Przedsiębiorstwo Robót Drogowych 
„Prószków” Sp. z o.o. z Folwarku.

Modernizacja drogi ul. Skłodowskiej w Prudniku 

Wartość umowy - 172 000 zł,
Termin realizacji – 11 październik,
Wykonawca - Przedsiębiorstwo Robót Drogowych 
„Prószków” Sp. z o.o. z Folwarku.

Gmina Prudnik ogłosiła przetarg, którego przedmiotem zamówienia 
jest zaprojektowanie i wykonanie robót budowlanych z przebudową 
przejść dla pieszych w Prudniku. Zadanie zostało podzielone na dwie 
części:
- przebudowa dwóch przejść dla ul. Piastowskiej w Prudniku 
w obrębie skrzyżowania z ul. Plac Wolności,
- przebudowa dwóch przejść dla ul. Piastowskiej w Prudniku 
w obrębie skrzyżowania z ul. Kopernika. 

Dzisiaj (tj. 1 września) mija termin składania ofert. 
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W niedzielę 29 sierpnia  

w kościele pw. św. Michała 

Archanioła w Prudniku 

odprawiona została Msza 

św. w intencji Niezależnego 

Samorządnego Związku 

Zawodowego „Solidarność”  

z okazji 41. rocznicy powstania. 

W Mszy brała udział delegacja 

Oddziału NSZZ Solidarność  

ze sztandarem.

Budynek przy ul. Parkowej nie jest już planowany na siedzibę 
Domu Dziecka

Drużyny kobiece nie ustępowały mężczyznom

Andrzej DEREŃ

Damian WICHER

SONDA TERAZPRUDNIK.PL

Gdzie na urlop

Uroczystość 100-lecia jednostki Ochotniczej Straży Pożarnej w Grocholubu towarzyszyła 
Gminnym Zawodom Sportowo-Pożarniczym o Puchar Wójta Gminy Walce.Zarząd Powiatu wycofał się z kontrowersyjnego pomysłu 

utworzenia Domu marzeń (dawna nazwa: Dom Dziecka) w 
budynku przy ulicy Parkowej w Prudniku, w bezpośrednim 
sąsiedztwie zakładu pogrzebowego i cmentarza 

G
r

Ze
G

O
r

Z 
W

ei
G

t
a

n
D

r
Ze

j 
D

er
eń

D
a

m
ia

n
 W

ic
h

er

Zawody strażackie z jubileuszem

Solidarność 
ziemi 
prudnickiej

Zmiana koncepcji. „Nie mamy 
patentu na mądrość”

GROCHOLUB

ROCZNICA

ŚLADEM NASZYCH ARTYKUŁÓW 

N
a początku wakacji Portal 
Informacyjny TerazPrudnik.
pl zadał pytanie internau-

tom, gdzie w tym roku spędzą długi 
urlop? Najwięcej osób, bo 153 (41%), 

odpowiedziało że zostaje w domu, 
121 (33%) internautów wskazało, że 
urlop spędzi gdzieś w kraju, a 96 
(26%) że za granicą.

 Nowe pytanie w sondzie dotyczy 
obaw związanych z zapowiadaną 
czwartą falą epidemii koronawiru-
sa. (d) n

J
ak poinformował podczas 
piątkowej sesji RP starosta 
R a d o s ł a w  R o s z k o w s k i ,  d o 
obiektu użytkowanego dotąd 

przez Wydział Geodezji, Kartografii 
i Katastru mają zostać przeniesione 
dwie jednostki samorządu: Porad-
nia Psychologiczno-Pedagogiczna 
oraz Powiatowe Centrum Pomocy 
Rodzinie. Z kolei podopieczni Do-
mu Marzeń mieliby zamieszkać 
w  d a w n y m  i n t e r n a c i e .  Z m i a n ę 
koncepcji chwalił radny Mirosław 
Czupkiewicz.

– Uznaliśmy, że obiekt biurowy 
pozostanie biurowy, a obiekt, który 
teraz jest biurowy, ale kiedyś był 
budowany jako obiekt zamieszka-
nia będzie łatwiej zaadaptować 
do potrzeb dzieci – mówił starosta 
Roszkowski. – Dziękuję radnym, 
którzy zwracali nam na to uwagę, 
zawsze trzeba wsłuchiwać się w 
konstruktywne głosy w dyskusji i w 
miarę możliwości wyciągać rozsąd-
ne wnioski, nie mamy patentu na 
mądrość. n

J
e d n o s t k a  w  G r o c h o l u b i u 
r o z p o c z ę ł a  d z i a ł a l n o ś ć  w 
1921 r. Strażacy wspomina-
j ą ,  ż e  s z c z e g ó l n i e  t r u d n y 

okres w historii  OSP miał miej-
sce podczas II  wojny światowej 
oraz przez kilkanaście lat po jej 
zakończeniu (do 1958 r.). Potem 
n a s t ą p i ł o  j e j  s t o p n i o w e  o d r o -

dzenie. Reprezentacje jednostki 
z a j m o w a ł y  w y s o k i e  m i e j s c a  n a 
zawodach pożarniczych (żeńska 
drużyna pożarnicza – II miejsce w 
zawodach wojewódzkich w 1967 r., 
a drużyna męska – I w zawodach 
powiatowych). W latach 70. XX w. 
jednostka otrzymała specjalistycz-
ną przyczepę przeciwpożarową, a 
w kolejnej dekadzie pojazd marki 
Żuk. Lata 90. to ponowny zastój w 
działalności strażaków, który prze-
rwany zostaje ponowną aktywnoś-
cią w już nowym millenium. Jed-

nostka wzbogaca się o nowy sprzęt 
i mundury, w końcu nowy pojazd 
volkswagen LT, zastąpiony potem 
tym samym modelem.

- Samochody te pochodzą z part-
nerskiej gminy Berg, która mocno 
wspiera jednostki w naszej gminie 
– mówił podczas uroczystości prezes 
OSP Grocholub Roman Torka.

 W gminnych zawodach rozegra-
nych na miejscowym boisku wśród 
mężczyzn najlepsi okazali się strażacy 
ze Straduni. Z kolei kategorii kobiet laur 
zwycięstwa powędrował do Brożca.

 Impreza była częścią polsko-
-czeskiego projektu, stąd była bogata 
oprawa wydarzenia, a na starcie 
stanęli strażacy z Czeskiej Wsi koło Je-
senika. Gośćmi i gospodarzami wyda-
rzenia byli m.in.: Zuzanna Donath-Ka-
siura - wicemarszałek województwa 
opolskiego, st. bryg. mgr inż. Krzysztof 
Kuniec - komendant powiatowy PSP 
w Krapkowicach, Andrzej Kasiura - 
prezes Powiatowego Związku OSP, ks. 
Waldemar Klose - kapelan gminny 
OSP, Waldemar Stokłosa - prezes 
Gminnego Związku OSP, Marek 
Śmiech - wójt gminy Walce. n

    WYNIKI

SENIORZY

1. OSP Stradunia

2. OSP Walce

3. OSP Grocholub

KOBIETY

1. OSP Brożec 

2. OSP Rozkochów 

3. OSP Walce 

DZIECI 12 – 16 LAT

1. OSP Grocholub 

2. OSP Walce I

3. OSP Kromołów i OSP Walce II

DZIECI 6 – 12 LAT

OSP Walce I, 

OSP Walce II, 

OSP Dobieszowice, 

OSP Kromołów

eprasa.pl 165799db21
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Fragment głównego pawilonu  
parku handlowego

Z Prężynki do Lubrzy, droga przez krzaki

Pamiątkowe medale uczestnikom rajdu wręczał starosta Radosław Roszkowski

Marek KARP

PREMIUM PARK 

PRĘŻYNKA - LUBRZA

Roboty idą 
pełną parą 

Zapomniana droga

W sobotę, spod posągu 

Stanisława Szozdy ruszył 

zorganizowany przez Powiat 

Prudnicki rajd rowerowy 

mający na celu propagowanie 

aktywnego trybu życia na 

terenie naszego regionu. 

Problem sygnalizują między innymi mieszkańcy Prężynki
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Śladami Legend Prudnickiego Kolarstwa 
RAjd RowERowY

S
tan zarośniętych rowów i 
poboczy drogi z Prężynki 
do Lubrzy świadczy, że już 
długie lata ten teren nie 

był czyszczony, bo to już nie tra-

wy, chwasty czy drobne krzewy, 
ale potężny, zwarty gąszcz impo-

nujący szerokością i wysokością. 
Na wąskiej  drodze, samochody 

żeby się minąć zjeżdżają w krzaki 
rysując karoserie.  Zza zakrętu, 
z e r o  w i d o c z n o ś c i .  D o d a t k o w o 
w tym gąszczu można trafić na 
przykład na wyrzucone fragmen-

ty mebli i inne śmieci. Tą drogą z 
pewnością od bardzo dawna nie 
przejeżdżał nikt odpowiedzialny 
za ten stan. n

N
a placu budowy centrum 
usługowo-handlowego w 
Lubrzy praca wre.  Wzno -

szone są kolejne obiekty. Inwe-

stycja ma być gotowa do końca 
października. Przypomnijmy, że na 
powierzchni 11 tys. m kw. otwartych 
zostanie kilkanaście sklepów, re-

stauracja oraz stacja paliw. Powsta-

nie też apteka. (w) n

P
r z e d  t y m ,  j a k  u c z e s t n i c y 
wyruszyli na trasę, starosta 
Radosław Roszkowski, będący 
pomysłodawcą monumentu, 

uchylił rąbka tajemnicy na jego te-

mat. Upamiętnienie zostanie w pełni 
odsłonięte już 19 września podczas  
Memoriału im. Stanisława Szozdy 
Finał Mistrzostw Polski w Kryteriach 
Ulicznych. . Projektantem wykonanej 
z brązu rzeźby był lokalny artysta Prze-

mysław Wolny, natomiast za wykona-

nie upamiętnienia odpowiedzialna 
była Artystyczna Odlewnia Metali ART- 
ODLEW, mająca za sobą wiele udanych 
realizacji w kraju i na terenie Europy. 
Mimo tego, że w ostatnią sobotę waka-

cji pogoda wydawała się niepewna, to 
całą, liczącą około 16 kilometrów trasę 
pokonało ponad 100 uczestników. 
 Bardzo się cieszę, że nasza zagrożona 
pandemią impreza odbyła się i cieszyła 
dużym zainteresowaniem uczestników, 
entuzjastów turystyki rowerowej. Jestem 

rad, że są z nami również uczestnicy 
z zaprzyjaźnionego Krnova. Niestety 
trasa musiała biec tylko do granicy, nie 
mogliśmy jej przekroczyć ze względu 
na obostrzenia związane z COVID-19. Jak 
widzę, wszyscy uczestnicy w dobrych hu-

morach dotarli na Powiatowy Kompleks 
Tradycji Pogoni Lwów i Polonii Bytom,  
gdzie mogą skorzystać z wielu przygo-

towanych atrakcji — mówił na mecie 
starosta Radosław Roszkowski.
 W organizację radu zaangażowali 
się również doświadczeni cykliści 
z sekcji kolarskiej PTTK o/ Sudetów 
Wschodnich w Prudniku. Podkreślali, 
jak ważny jest udział tego typu imprez 
dla promocji zdrowego trybu życia, w 
szczególności wśród najmłodszych. 

 Uważam, że takich imprez rowe-

rowych dla wszystkich takich, jak ja 
to nazywam niedzielnych spacerów, 
powinno być więcej. To dzięki takim 
wydarzeniom dzieci mogą poznać 
przyjemność z jazdy na rowerze, poru-

szania się na łonie natury. Sam to za-

uważyłem podczas rajdu, że najmłodsi 
uczestnicy może są zmęczeni, gdy 

podjeżdżają pod górkę, ale gdy osiągną 
zamierzony punkt, na ich twarzach 
pojawia się uśmiech. Myślę, że wszyscy 
uczestnicy byli bardzo zadowoleni 
— dodał komandor rajdu Andrzej Se-

wielski z prudnickiego oddziału PTTK.
 

 Jeszcze długo po zakończeniu rajdu 
uczestnicy bawili się powiatowym or-

lik, gdzie przygotowano wiele atrakcji 
dla całych rodzin. Dla najmłodszych 
dmuchane zamki do skakania, wata 
cukrowa oraz popcorn. Dla trochę 
starszych różnorodne konkurencje 
sprawnościowe zorganizowane przez 
Wojewódzkie Zrzeszenie LZS w Opolu 
oraz regeneracja przy kawie, herba-

cie oraz turystycznej grochówce. To 
wszystko uświetnił pokaz samochodów 
zza oceanu w wykonaniu American 
Muscle Team. Nie zabrakło również 
cennych informacji na temat bezpie-

czeństwa na drodze i pierwszej pomocy 
przekazywanych przez strażaków z 
OSP w Łące Prudnickiej oraz policjan-

tów z KPP w Prudniku, którzy również 
razem z ratownikami z Prudnickiego 
Centrum Medycznego zabezpieczali 
trasę rajdu.
 Projekt ,,Śladami Legend Prudni-

ckiego Kolarstwa” jest współfinan-

sowany z Europejskiego Funduszu 
Rozwoju Regionalnego oraz ze środ-

ków Budżetu Państwa ,,Przekraczamy 
Granice”. n

eprasa.pl 165799db21
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Daria i Rafał Gaurowie na  szczycie
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MENU   terazprudnik.pl/smacznie/hana

MENU   terazprudnik.pl/smacznie/bueno

MENU   terazprudnik.pl/smacznie/pierogi

MENU   WKRÓTCE

AKCJA

Ręce same składają się do braw!

T
o pierwsze takie wydarzenie 

w historii. Strażacy weszli na 
najwyższy szczyt Polski (2.503) w 

mundurach bojowych wraz z pełnym 
oporządzeniem. Dźwigali ponad 20 
kilogramów dodatkowego obciążenia.
– Zawsze chciałam zdobyć Rysy, a że 
pojawił się projekt Fundacji DKMS 
i można było połączyć przyjemne z 

Damian WICHER

23 strażaków z całego kraju zdobyło rysy, by promować ideę przekazywania 

komórek macierzystych i szpiku potrzebującym. w grupie śmiałków 

znalazło się rodzeństwo ze Skrzypca w gminie Lubrza: Daria i rafał 

Gaurowie – druhna OSp Dytmarów i mł. asp. prudnickiej Kp pSp.

pożytecznym, to dlaczego miałam 
nie skorzystać z okazji – mówi „TP” 
Daria Gaura, strażak-ratownik. 
– Czasu na przygotowania było 
b a r d z o  m a ł o ,  b o  z a l e d w i e  d w a 
tygodnie.
 Zbiórkę zarządzono o godz. 4.15 w 
Palenicy Białczańskiej. Trasa wiodła 
przez Morskie Oko, Czarny Staw i Bulę. 

Ekstremalny wysiłek zakończył się 
sukcesem po około pięciu godzinach 
wspinaczki.
– Razem możemy wszystko: gasić poża-
ry, ratować ludzi z wypadków, 
ale również wesprzeć daw-
ców komórek macierzystych 
i szpiku – obwieścili 
światu za pośredni-
ctwem mediów spo-
łecznościowych 
szczęśliwi 
strażacy.

 Wejście odbyło się przy współdzia-
łaniu z Tatrzańskim Parkiem Narodo-

wym oraz Tatrzańskim 
Ochotniczym Pogoto-

wiem Ratunkowym. 
Cała akcja – jak wspo-

minają uczestnicy 
wyprawy – spot-
kała się z pozytyw-
n y m  o d b i o r e m 
tysięcy ludzi na 
szlaku, którzy nie-

jednokrotnie za-
trzymywali mun-

d u r o w y c h 

do wspólnych fotografii. W drodze 
powrotnej obecność bohaterów dnia 
okazała się bezcenna. Ze stromej ścia-
ny ześlizgnął się starszy mężczyzna. 
Na szczęście we właściwym miejscu i 
czasie znaleźli się strażacy, którzy od 
razu przystąpili do udzielania pierw-
szej pomocy.  
 Pomysłodawcą przedsięwzięcia był 
Sławomir Kowalczyk, wiceprezes OSP 
Łukowice Brzeskie i założyciel bloga 
„Strażak na szlaku”.

 W polskiej bazie Fundacji DKMS 
zarejestrowanych jest ponad 1,7 
mln potencjalnych dawców. Chcesz 
dołączyć do tego grona i być może 
uratować komuś życie? Wejdź na 
www.dkms.pl.n

Czynne w każdy  

weekend września

ZAPRASZA NA PYSZNĄ RYBĘ!
Prudnik 
ul. Łucznicza 6 
tel. 668 269 041

ŁOWISKO „U PIETRUCHY”

eprasa.pl 165799db21
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Kawał dobrej roboty przy 
organizacji imprezy wykonały 
Ewelina Wilim i Ewelina 
Burtan-Trybuła ze Starostwa 
Powiatowego.

Kazimierz Bodaszewski zapomina, że godząc się na sprawowanie 
mandatu radnego wyraził również zgodę na podawanie swojego 
stanu majątkowego w oświadczeniu.

Na stanowisku z rzutkami Dużym zainteresowaniem cieszyło się stoisko policji

Pamiątkowe medale wręczał starosta Radosław Roszkowski

POD NASZYM PATRONATEM

KPI Z PRAWA I WYBORCÓW 

Wysiłek i świetna zabawa 

Kompromitacja radnego
„Po co mam podawać prawdę?” 

Damian WICHER

Damian WICHER

Ponad 100 osób stanęło na starcie Turystycznego Rajdu Rowerowego Śladami Legend Prudnickiego 
Kolarstwa. Organizatorem dofinansowanego ze środków unijnych wydarzenia było Starostwo Powiatowe.

Radny powiatu Kazimierz Bodaszewski publicznie wyznał,  
że rozważa… popełnienie przestępstwa  

B
ardzo się cieszę, że nasza za-
grożona pandemią impreza 
odbyła się finalnie z dużym 
udziałem entuzjastów ak-

tywności ruchowej – mówił starosta 
Radosław Roszkowski. 

 Start zlokalizowano na ulicy 
Gimnazjalnej. Tam też dokonano 
odsłonięcia kolejnego fragmentu 
rzeźby Stanisława Szozdy. Trasa raj-
du wiodła przez Prudnik, Dębowiec 
i Trzebinę. W przygranicznej wsi 
można było zwiedzić spichlerz, a po 
drodze wysłuchać historii wybra-
nych miejsc.   
- Nikomu nic się nie stało, każdy 
był zadowolony – komentował na 
mecie komandor rajdu Andrzej Se-
wielski z PTTK. – Padający deszcz 
w zasadzie umilił jazdę - przynaj-
mniej nie kurzyło się spod kół. 
Dzieci miały możliwość poznania 
terenów, którymi na pewno się 
poruszał Stanisław Szozda. Zawsze 
mamy nadzieję, że maluchy, które 
dorastają do roweru lub na nim 
już siedzą, pójdą w ślady znanych 
kolarzy. Takich imprez rowero-

P
i ą t k o w e  w y s t ą p i e n i e  r e -
prezentanta Mniejszości 
Niemieckiej godzi w powagę 
rady i sprawowanej przez 

niego funkcji.
– Zastanawiam się, czy teraz podam 
prawdziwe zarobki i inne rzeczy. Bo 
skoro jest to znikoma szkodliwość 
społeczna, to po co mam podawać 
prawdę? – dywagował.  

 Bodaszewski powoływał się na 
nieprawomocny wyrok Sądu Rejo-
nowego w Prudniku, który warun-

kowo umorzył sprawę przeciwko 
j e d n e m u  z  r a d n y c h  G ł o g ó w k a , 

oskarżonego o to, że w siedmiu 
kolejnych deklaracjach majątko-
wych nie wpisał zobowiązań finan-
sowych. Rajca wyjaśniał organom 
ścigania, że został wprowadzony 
w błąd przez komornika. Przyznał 
się do winy i wyraził chęć dobro-
wolnego poddania się karze (6 
miesięcy więzienia w zawieszenie 
na rok). Sąd był dla niego łaskawy. 
Uznał, że nie ujawniając wysokości 
kredytów i  kredytodawców nie 
złamał przepisów dotyczących za-
pobiegania ewentualnej korupcji. 
Prokuratura złożyła apelację od 
wyroku.   

– Gazety pisały o mnie jako najle-
piej zarabiającym. Guzik kogoś 
obchodzi, ile ja zarabiam – kon-

tynuował radny Bodaszewski.  – 
Dziennikarz, który to podaje, nie 
powinien komentować, co ja z tymi 
pieniędzmi robię. Jak będzie miał 
tyle lat pracy co ja, to będzie mógł 
sobie komentować.

 Na podstawie art. 233 § 1 Kodek-
su karnego za podanie nieprawdy 
lub zatajenie prawdy grozi kara 
pozbawienia wolności. Radny, który 
kwestionuje ten obowiązek, w każdej 
chwili może złożyć mandat. Pogwał-
cając natomiast prawo, musi się liczyć 
z kłopotami. Dodajmy, że oświadcze-
nia majątkowe prześwietla też CBA.

 Kazimierz Bodaszewski w 2019 
roku (ostatnie dostępnie oświadczenie 
majątkowe w BIP) zarobił ponad 180 
tys. zł brutto. Posiadał 10 tys. zł oszczęd-
ności i 800 akcji Grupy Azoty ZA Kę-
dzierzyn, a jego majątek nieruchomy 
wyceniany był na 950 tys. zł. n

wych dla wszystkich, jak ja to na-
zywam – niedzielnych spacerów, 
powinno być więcej.  

 Cykliści otrzymali upominki, 
dyplomy oraz pamiątkowe medale. 
Zwieńczeniem rajdu był piknik, w 
którym udział mógł wziąć każdy. Na 

boiskach Kompleksu Sportowego im. 
Tradycji Pogoni Lwów i Polonii Bytom 
(obok siedziby starostwa) przygoto-
wano moc atrakcji. W sumie bawiło 
się tam kilkaset osób. Uczestników 
nie zniechęciła nawet kapryśna aura. 
Przeprowadzono gry, konkursy, ani-
macje i pokazy. Swoje stoiska wysta-
wiły m.in. służby mundurowe. Każdy 
mógł znaleźć coś dla siebie. Serwowa-
no również poczęstunek.  
-  D z i ę k u j ę  b a r d z o  z a  o g r o m n e 
wsparcie aktywistom prudnickiego 
oddziału PTTK, funkcjonariuszom 
policji, ekipie PCM, druhom OSP Łą-
ka Prudnicka, firmie od dmuchaw-

ców, Piotrowi Bąkowi z Euroregionu 
Pradziad, Zrzeszeniu Wojewódzkie-
mu LZS, przedstawicielom mediów. 
Duże zaangażowanie sił Referatu 
Promocji i Wydziału Inżynierii Sta-
rostwa Powiatowego. Szczególnie 
dziękuję wszystkim uczestnikom, 
zwłaszcza z partnerskiego Krnova – 
podsumował starosta Roszkowski. 

 Patronat medialny nad imprezą 
sprawował „Tygodnik Prudnicki”. Opi-
nie uczestników w sondzie na str. 2. n
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z czego w Polsce słynie Prudnik? 
Kiedyś bardzo łatwo było 
odpowiedzieć na to pytanie, bo 
wizytówką miasta były ręczniki 
z „Froteksu”. A teraz?

TUrYSTYKa

GSS wśród turystów zastępuje Frotex

Po trzynastu miesiąca zakończył się 

remont zabytkowej wieży widokowej 

na karniowskim Cvílinie. Prace, efekt 

złego stanu technicznego budowli, 

sfinansowane zostały ze środków Miasta 

Karniów (, mln koron). (d) n

Wieża ponownie 
dostępna
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Siedmioletni Tadeusz w 18 dni 
przeszedł Główny Szlak Sudecki!

T
adeusz Tarnawski pochodzi 

z Wieliczki i na swoim koncie 

ma przejście w ubiegłym roku 
Głównego Szlaku Beskidzkiego (pod-

czas 2-, 4-dniowych wyjazdów). W tym 
roku w ramach rozgrzewki zaliczył 
szlak czerwony w Górach Świętokrzy-

skich („tylko” 100 km) i podczas waka-

cji przyszła kolej na blisko 450-kilome-

trowy Główny Szlak Sudecki.

 T a d e k  w ę d r o w a ł  1 8  d n i ,  o d 
Świeradowa-Zdroju do Karłowa 
pod Szczelińcem Wielkim z mamą - 
Anną, a potem z tatą - Dawidem. Za 
Paczkowem do rodziny ponownie 
dołączyła mama. Chłopiec uznawa-

ny jest oficjalnie za najmłodszą oso-

bę, która ukończyła szlak beskidzki. 
Czy podobnie będzie z GSS? Zapew-

ne tak.

 S y m p a t y c z n a  r o d z i n a  b y ł a 
w  p o n i e d z i a ł e k  1 8  s i e r p n i a  w 
redakcji „Tygodnika Prudnickie-

go”, gdzie otrzymała certyfikaty 
Agencji  Sportu i  Promocji  za -

świadczające ukończenie GSS. 
Tadeusz zapewnia, że wędruje wy-

łącznie samodzielnie (z własnym 
plecakiem) i nigdy nie korzysta z 
podwózki na barkach taty, który 
dodaje przy tym, że ma już co no-

sić (duży plecak). (d) n
Wszystkim Tarnawskim gratulujemy przejścia GSS, a zwłaszcza 
Tadeuszowi. Jesteśmy pod wielkim wrażeniem! 

Agata Żymła z Wyr (pow. mikołowski) i Anna Matej z Zakopanego przeszły 
Główny Szlak Sudecki w 15 dni. Ostatni etap wędrówki przebiegał na 
odcinku z Jarnołtówka do Prudnika. Sympatycznym paniom gratulujemy!

W poniedziałek 23 sierpnia po certyfikaty zaświadczające koniec wędrówki 
Główym Szlakiem Sudeckim do redakcji „Tygodnika Prudnickiego” zgłosili 
się: Tomasz Langowski z Jastrzębia-Zdroju i Rafał Laskoś z Krosna.

P
ostać prymasa Wyszyńskie-

go? Tu skojarzenie jest z 
Komańczą i ze Stoczkiem, 
sam Prudnik identyfikowany 

jest raczej tylko wśród osób, które 
zgłębiły życiorys duchownego lub 
mieszkają stosunkowo blisko Gór 
Opawskich. Miłośnicy koszykówki 
i szerzej sportu skojarzą Prudnik 
dzięki Pogoni choć ostatni spadek 
do niższej ligi na pewno tego nie 
ułatwia. Opole odebrało nam palmę 
koszykarskiego lidera w regionie. I 
tu lista powoli się kończy. Co praw-

da w ciągu roku organizowanych 
jest kilka wydarzeń, które ściągają 
do Prudnika osoby z całego kraju, 
ale trudno tu mówić o powszech-

nym identyfikowaniu miasta.

Warto było

 Od kilkunastu lat do „branżo-

wych” wizytówek Prudnika dołączył 
fakt umieszczenia początkowego 
a  z a r a z e m  k o ń c o w e g o  p u n k t u 
Głównego Szlaku Sudeckiego. Nie 
bez problemów i wciąż żywej kry-

tyki takiego rozwiązania – chodzi 
o przedłużenie szlaku z Paczkowa 
przez nizinno-pagórkowaty teren 
do Głuchołaz – Prudnik z roku na rok 
zyskuje dzięki temu promocyjnie.
 Nie chodzi wyłącznie o turystów, 
którzy pokonują 450-kilometrowy 
szlak w trakcie jednej wyprawy, ale 
również tych, którzy dzielą GSS na 
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odcinki i trasę zaliczają przez kolej-

ne miesiące, a czasem i lata. Wyty-

czony kilkadziesiąt lat temu Główny 
Szlak Sudecki imienia Mieczysława 
Orłowicza należy do najważniej-

szych, oznakowanych tras w Polsce. 
Wymienia się go obok Głównego 
Szlaku Beskidzkiego, jako jedną z 
dwóch kluczowych tras pieszych 
polskich gór. Powstają okolicznoś-

ciowe wydawnictwa na temat GSS, 
strony internetowe i grupy miłośni-

ków w mediach społecznościowych. 
To promocja samoistna i najlepsza, 
bo dzieje się bez konieczności udzia-

łu lokalnej społeczności, czy władz 
samorządowych. Przedłużenie szalu 
nie było końcem inicjatywy prud-

nickich PTTK-owców, którzy swoimi 
działaniami przyczyniają się do 
rozwoju miasta. Po przedłużeniu GSS 
dokonano zmiany przebiegu szlaku 
w śródmieściu, trasa zamiast prowa-

dzić ul. Nyską, pociągnięta została 
nadrzecznymi błoniami do Muzeum 
Ziemi Prudnickiej, a następnie przez 

rynek i ul. Kościuszki. Wędrowcy ma-

ją więc okazję do zobaczenia starówki 
i zwiedzenia obiektów turystycznych.

Ci plecakowi turyści

 Tegoroczny sezon turystyczny 
utwierdza w przekonaniu, że pro-

mocja miasta dzięki GSS to nie tylko 
teoria. W mieście coraz częściej 
goszczą turyści plecakowi, którzy tu 
zaczynają lub kończą szlak sudecki. 
Robią tu zakupy, nocują, goszczą w 
restauracjach, jednym słowem dają 
zarobić lokalnej społeczności, a więc 
stanowią element działu gospodar-

ki, jakim jest turystyka. Czy to duży 
udział w ogólnej gospodarce Prudni-

ka i okolic? Na pewno nie, ale gmina 
i powiat nie mogą narzekać na nad-

miar impulsów biznesowych, więc i 
takich spraw nie można lekceważyć.
 Część tych turystów zgłasza się po 
odbiór certyfikatów ukończenia szla-

ku przygotowanych przez Agencję 
Sportu i Promocji, stąd o tyle łatwiej 
ich zidentyfikować i policzyć. Turyści 

wiedzą, że dyplomy można odebrać w 
siedzibie agencji w ratuszu, w schro-

nisku „Dąbrówka” lub redakcji „Tygo-

dnika Prudnickiego”. Co kilka dni w 
mediach społecznościowych pojawia-

ją się fotografie dumnych turystów, 
kończących wyprawę w Prudniku. To 
pobudza do pozytywnych skojarzeń z 
miastem u stóp Gór Opawskich.

O szlaki trzeba dbać

 O GSS trzeba jednak dbać. Nie-

mal zawsze w Polskę idzie zdjęcie 
przy „kropce” na ul. Dworcowej, 
miejscu gdzie rozpoczyna się szlak. 
Dobrze, żeby ten punkt wyglądał 
ładnie, estetycznie i pomysłowo. Na 
razie jest tylko, albo aż, poprawnie, 
a chciałoby się, żeby było lepiej. 
Oznakowanie szlaku musi być re-

gularnie odnawiane. Co prawda 
właścicielem szlaku jest PTTK, ale 
tak jak wszędzie infrastruktura tej 
organizacji służy wszystkim i też 
wszystkim powinno zależeć, by 
wyglądała jak najlepiej. W Rep. 

Czeskiej standardem jest finansowe 
wsparcie przy znakowaniu przez 
samorządy dla Klubu Czeskich Tury-

stów, odpowiednika naszego PTTK. 
Dbać też trzeba o infrastrukturę – 
miejsca odpoczynku, ławy, tablice 
informacyjne, kładki. Prudnicki 
odcinek GSS nie jest długi, obejmuje 
kilkunastokilometrową trasę z mia-

sta przez Sanktuarium św. Józefa, 
Dębowiec, Wieszczynę i Moszczan-

kę do Pokrzywnej.
 Jedna z turystek, która niedawno 
odwiedziła redakcję zauważyła, że 
pod koniec szlaku w Górach Opaw-

skich zaczynają się pojawiać w terenie 
informacje na temat Głównego Szlak 
Sudeckiego. Była trochę zdziwiona, 
bo na większości trasy nie podkreśla 
się jego charakteru. Tam jest to po 
prostu szlak czerwony, z informacja-

mi o czasie dojścia do nieodległych 
punktów. Można więc było z satysfak-

cją odpowiedzieć, że prudniczanie są 
dumni z faktu, że końcowa „kropka” 
zaczyna się w ich mieście. n
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Andrzej DEREŃ

Andrzej DEREŃ

Miłośnicy wędrówek, polsko-czeskiego pogranicza, Gór Opawskich i prudnickiej Kulmlandii mogą już zapisywać 
się na trasę 50-kilometrową Prudnickiego Maratonu Pieszego. Uczestnicy krótszych tras mogą spokojnie  
czekać do dnia rajdu, bo wtedy będą zapisy dla nich (na starcie).

Przez dwa weekendowe dni (28 i 29 sierpnia) w parku Pałacu 
Rozkochów obozowali wczesnośredniowieczni rekonstruktorzy

Już po raz 44. na szlaki wyruszą 
uczestnicy Zlatohorskiego 
Trekingu

PRUDNICKI MARATON PIESZY

PAŁAC ROZKOCHÓW CZESKIE POGRANICZE

PIELGRZYMKA

Wielka, turystyczna impreza już 11 września

Wczesnośredniowieczny obóz Zlatohorsky Treking

Z Valštejna na Mariahilf
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Swaćba, czyli słowiański ślub

Walki wojów

Sanktuarium maryjne w Zlatych Horach

W 
s o b otę 11  września Sto-

w a r z y s z e n i e  V a l š t e j n 
organizuje pielgrzymkę do 

Sanktuarium Panny Marii Wspomo-
życielki Wiernych w Zlatych Horach. 
Trasa marszu będzie liczyła ok. 12 km. 
Zbiórka pielgrzymów odbędzie się o 
godz. 10.00 w Valštejnie przy posesji 
nr 46. W pielgrzymce wezmą udział 
niemieccy turyści z grupy Wande-
rwoche. Organizatorzy planują wyna-
jęcie autobusu dla tych pielgrzymów, 

którzy nie będą chcieli wracać pieszo. 
Osoby zainteresowane taką formą 
transportu proszone są o wiadomość 
na skrzynkę: valstejn@centrum.cz.

 Jest szansa, że na Mariahilf piel-
grzymi spotkają się z uczestnikami 
trasy 50-kilometrowej Prudnickiego 
Maratonu Pieszego, którzy tego dnia 
również będą wędrować w górach. 
Tydzień później, 18 września, w 
czeskich sanktuarium odbędzie się 
Pielgrzymka Trzech Narodów. (d) n

R
ajd odbędzie się w sobotę 11 
września. Zapisy dla uczest-
ników trasy najdłuższej oby-
wają się poprzez dokonanie 

przelewu w kwocie 40 zł na konto 
organizatora PTTK O/Prudnik: Bank 
Spółdzielczy w Prudniku 06 8905 
0000 2000 0000 1401 0001.
 W tytule wpłaty należy wpisać: 
– PMP,
– imię i nazwisko uczestnika,
– miejscowość zamieszkania (nie 
adres),

– numer telefonu, który będzie uży-
wany podczas PMP.

 Kwota obejmuje przejazd auto-
busem z Prudnika (zbiórka o godz.. 
4.45-5.00 na dworcu autobusowym) 
na start w Sławniowicach oraz pozo-
stałe zaopatrzenie dla uczestników 
wszystkich tras PMP. Uczestnicy 
ubezpieczają się we własnym zakre-
sie (członkowie PTTK ubezpieczeni 
są w ramach składki członkowskiej). 
Wpisowe przelewem muszą doko-

nać również te osoby, które dotrą 
na start w Sławniowicach we włas-
nym zakresie. Wówczas wpisowe 
wynosi 15 zł. W przypadku realizacji 
przelewu dla większej liczby osób, 
n a l e ż y  p r z e s ł a ć  w i a d o m o ś ć  n a 
skrzynkę  biuro@prudnik.pttk.pl  z 
danymi wszystkich osób.
 Zapisy na „50-tkę” trwają  do 7 
września. Trasa najdłuższa prowa-
dzi na terenie Rep. Czeskiej i Polski 
ze Sławniowic przez Pisečną, Rejviz, 
Mariahilf. Zlate Hory, Biskupią Ko-

pę, Długotę do Prudnika na łowisko 
przy ul. Łuczniczej, gdzie znajdować 
się będzie meta imprezy.
 Pozostałe trasy pozostają bez 
zmian porównaniu z poprzednimi 
latami, wędrujemy w okolicach 
Prudnika, Dębowca, Wieszczyny i 
czeskiego Jindřichova. Start – altana 
w  Parku Miejskim w Prudniku, w 
godz.: 8.00 – 8.30 (trasa 28 km), 8.30 
– 9.00 (trasa 20 km), 9.00 – 10.00 (tra-
sa 13 km). Wpisowe: 15 zł – dorośli, 10 
zł – dzieci.

 Podczas rajdu zorganizowany 
zostanie konkurs dla reprezentacji 
szkół uczestniczących w PMP o 
Puchar Burmistrza Prudnika. Or-
ganizator przyjmuje zgłoszenia od 
szkół do 8 września jedynie drogą 
mailową na adres: biuro@prudnik.
pttk.pl.
 Organizatorem rajdu jest prud-
nicki oddział PTTK, a komandorem 
Grzegorz Polak. Patronat honorowy 
nad wydarzeniem sprawuje bur-
mistrz Prudnika Grzegorz Zawiślak. n

T
o jeden z najpopularniejszych 
rajdów pieszych na polsko-
-czeskim pograniczu, w którym 

bierze co roku udział po kilkaset osób. 
Jego koronną trasą jest 50-kilometro-
wy szlak ze Zlatych Hor przez Zlaty 
Chlum, Rejvíz, Heřmanovice, Větrną 
i Biskupią Kopę ponownie do Zlatych 
Hor. Obok niej turyści mogą wybrać 
trasy o długości 15 i 25 km. Szlak 
5-kilometrowy dostosowany jest do 
wózków dziecięcych i inwalidzkich. O 
godz. 3.00 nad ranem można wybrać 
się na „nocną szychtę” (25 km), a o 
godz. 10.00 na trasę z instruktorem 
nordic walking (15 km).
 Organizatorzy proponują więc 
spory wybór tras, zarówno dla dłu-
godystansowców, jak i tych, którzy 

chcą tylko pospa-
c e r o w a ć .  N a 
szlakach moż-
na liczyć na 
poczęstunek, 
butelkę kofo-
li,  bezpłatne 
wejście na wieżę 
na Biskupiej Kopie i 
certyfikat ukończenia przejścia. Wpi-
sowe wynosi: dzieci do lat 15 i człon-
kowie Klubu Czeskich Turystów – 30 
koron, dorośli – 50 koron.

 Start znajdować się będzie w 
Miejskim Centrum Informacji za 
budynkiem muzeum.
 Organizatorami wydarzenia 
są: firma Studio4 ze Zlatych Hor, 
miejscowy szczep skautów oraz 
Towarzystwo Gimnastyczne. Od 
kilku lat Tygodnik Prudnicki spra-
wuje patronat prasowy nad tym 
wydarzeniem. (d) n

kłodę lub strzelaniu z łuku. Albo 
potrzymać prawdziwy miecz. An-

drzej Kochańczyk podczas multi-
medialnej prezentacji opowiadał 
o  W i k i n g a c h .  W  R o z k o c h o w i e 
odtworzono również dwa obrzę-
dy: słowiańskiego ślubu (swaćba) 
i skandynawskich zaślubin. Pro-
wadząca spotkania uprzedzała 
jednak, że część elementów tych 
c e r e m o n i i  z o s t a ł a  ś w i a d o m i e 
z a f a ł s z o w a n a ,  b y  n i e  s t a ł a  s i ę 
„prawdziwa” według dawnych ob-
rzędów. Można było też usłyszeń 
dawne pieśni w kilku językach sło-
wiańskich i skandynawskich.
 Była to wspaniała lekcja „żywa” 
dawnej kultury i zwyczajów.

 W kolejny weekend Pałac Roz-
kochów zaprasza na następne wy-
darzenia – tym razem w niedzielę 
5 września. O godz. 16.00 odbędzie 
się wernisaż wystawy Małgorzaty 
Kotysz (z Głogowca), a o godz. 17.00 
koncert duetu H&M (Hanna Posid i 
Martin Rataj). n

dzia i uzbrojenie. Co kilka godzin 
„w pole” wychodzili wojowie, by 
walczyć na miecze i topory. Każdy 
mógł spróbować sił w rzucaniu w I

ch pobyt był okazją do pozna-
nia przeszłości Europy sprzed 
ponad tysiąca lat, od ubiorów, 
przez biżuterię, używane narzę-

eprasa.pl 165799db21

mailto:valstejn@centrum.cz
mailto:biuro@prudnik.pttk.pl


T Y G O D N I K  P R U D N I C K I  n u m e r  3 5  |  1  w r z e ś n i a  2 0 2 114

a
n

d
r

ze
j 

d
er

eń
 (

4)

d
a

n
ie

la
 d

łu
g

o
sz

 P
en

ca

Wędrowiec

Głogówek urzeka nie tylko znaczną 

liczbą cennych zabytków, ale i kli-

matem śląskiego miasta.

Ołtarz w bazylice w Branicach 

w „Miasteczku Miłosierdzia”

Skansen górnictwa złota to jedna z głównych atrakcji turystycznych 

okolic Zlatych Hor

Muzeum w Zlatych Horach mieści 

się w budynku dawnej poczty

Od ponad dwóch dekad głuchołaski zdrój odzyskuje dawną świetność. To 

efekt konsekwentnych działań kolejnych ekip samorządowców, lokalnych 

przedsiębiorców i działaczy społecznych.

polsko - CZEskIE poGRANICZE

Daniela DŁUGOSZ PENCA

daniela długosz Penca kontynuuje swoją podróż szlakiem miast i miasteczek polsko-czeskiego pogranicza. Byliśmy już w opawie, 
Karniowie, głubczycach i Prudniku. czas na kolejne miejscowości.

Wędrowiec – dodatek turystyczny do „Tygodnika Prudnickiego”, nr 178. redaktor prowadzący – andrzej dereń, współpraca – grzegorz Weigt, józef  Michalczewski, Franciszek dendewicz, zbigniew zagłoba-zygler, stanisław stadnicki, 
dawid Przyszlak, daniela długosz-Penca, Barbara drożdżowicz, andrzej Białopotocki,  Wojciech góra. Tel./fax: 77 436 28 77, e-mail: andrzej.deren@tygodnikprudnicki.pl. dział reklamy: tel. 77 436 28 77, 
e-mail: reklama@tygodnikprudnicki.pl.Wędrowiec

Moje widzenie pogranicza (cz. 2)

Kietrz

 Któż nie słyszał o Kietrzu, przecież 
wciąż chodzimy po dywanach z miej-
scowej fabryki – znanych także za grani-
cą. To okolice słynne z urodzajnej ziemi 
pszenno – buraczanej. W 1945 r. Rosja-

nie spalili miasto, potem zaczął się tak 
zwany szaber, wywożono, co się dało; 
cegły, zabytki, także na budowę stolicy. 
Z czasem ludzie przywykli do miejsca 
osiedlenia, zaczęto odbudowę szkoły, 
kościół, szpital, domy mieszkalne, za-

kłady pracy i teraz jest to całkiem ładne 
miasto. Warto więc zobaczyć Rynek bez 
kamienic, kościół parafialny, rezerwat 
Gipsowa Góra w drodze do Ściborzyc 
Wielkich. Niestety – fabryki dywanów 
nie ma, część spółdzielni produkcyj-

nych – upadła, ale miasto jest czyste, 
zadbane – czeka na gości i turystów.

Branice

 

 Najbliżej granicy czeskiej jest cie-

kawa miejscowość Branice. Może nie 
byłaby tak znana i odwiedzana, gdyby 
nie fakt istnienia swoistego „miasta” 
we wsi. Na początku XX w. pojawił się 
tu szczególny ksiądz, potem biskup 
Josef Martin Nathan. Dzięki jego 
inwencji i potrzebie służenia Bogu 
przez opiekę nad chorymi – różnymi 
siłami (o tym pełna monografia) 
zorganizował i wybudował „Miasto 
Miłosierdzia”, które jest funkcjonal-

nie wydzielone ze wsi i rządzące się 
swoimi prawami. Obecnie to ośro-

dek rehabilitacyjny dla pacjentów z 
wieloma schorzeniami – zwłaszcza 
zdrowia psychicznego. W tym „mie-

ście” jest kilkanaście pawilonów, 
przeważa architektura eklektyczna. 
Mimo, że budynki zostały zbudo-

wane wiele dziesięcioleci temu, to 
od początku wyposażone zostały w 
najnowszą infrastrukturę, a całość jest 
super zagospodarowana pod każdym 
względem. Najpiękniejsza jednak jest 
i godna zobaczenia bazylika pw. Św. 
Rodziny, co miało duże znaczenie dla 
ludzi bezdomnych, kalekich, wyrzu-

canych z rodzin. To bazylika w stylu 
bizantyjskim z przepiękną mozaiką w 
prezbiterium, składającą się z 300 tys. 
złoconych i szkliwionych płytek o 15 
tys. odcieniach kolorystycznych. Jest 
w niej 60 kg złota i to widać. Na uwagę 
zasługuje wspaniała obudowa kaplic 
i głównego wejścia z mnóstwem 
aniołów, aż dech zapiera, artystyczna 
metaloplastyka i jeszcze organy oraz 
polichromia w kaplicy zakonnej i daw-

nej jadalni dla sióstr z klasztoru Maryi 
Niepokalanej. Za tak wielką pracę i 
zasługi dla ludzi chorych bp. J. M. Na-

than został wypędzony przez polskie 
władze komunistyczne za granicę, do 
Opawy, gdzie zmarł. Czuł się jak biblij-

ny Hiob, dopiero w 2014 r. przeniesio-

no go do sarkofagu do bazyliki w Bra-

nicach, a wcześniej poświęcono mu 

jedną salę, w której zebrano pamiątki 
po nim. Cała historia tego obiektu i 
ludzi jest ciekawa ale też tragiczna, 
przeto jest co oglądać i przeżywać.

Głogówek

 Dla mnie jednak najbliższy jest 
Głogówek, nie tylko ze względu na 
odległość z Prudnika ale także przez 
zachwycenie tym, co widziałam. Jest 
tam kościół w kościele, czyli Domek 
Loretański – prawie jak w Loretto, 
które znam, w barokowym klasztorze i 
kościele franciszkanów, którzy intere-

sują się astronomią (obserwatorium). 
Jest wspaniały, odnowiony kościół św. 
Bartłomieja z freskami Sebastianiego 
z fruwającymi aniołami, można tam 
siedzieć, podziwiać i kontemplować. 
Jest też bliżej rynku kaplica Grobu 
Pańskiego z wejściem od ulicy, a na 
cmentarzu ciekawy kościół Krzyża 
Świętego o konstrukcji szachulcowej. 
Uwagę przyciąga zadbany – jak zresztą 
całe miasto – ratusz na rynku w otocze-

niu stylowych kamienic. W Głogówku 
pracował znany witrażysta Tomasz 
Cuber, potem jego synowie – znani 
także za granicą. Tworzył tu Jan Cybis 
– malarz kolorysta, była jego galeria w 
zamku, jest ciekawe Muzeum Regional-
ne, a kiedyś egzotyczna kawiarnia „Pod 
Palmami” z tańcami, ale to już historia. 
W pobliskim Mochowie u paulinów 
czczona jest najstarsza kopia obrazu M. 
B. Częstochowskiej, odbywają się piel-

grzymki, klasztor też można zwiedzić.

Fryderyk Wielki król pruski ustano-

wił tu granicę prusko – austriacką. 
Dziś granica jest polsko – czeska, a 
miejscowość przyjęła nazwę Głu-

chołazy. Początek miastu dało wydo-

bywanie złota, są jeszcze w górach 
stare, zamknięte sztolnie, ale złota 
już się nie szuka. Jest natomiast zdrój, 
bowiem w połowie XIX wieku odkry-

to tu szczególne walory klimatyczne 
i krajobrazowe, stąd są tu ciekawe 
ścieżki turystyczne, a obecnie nawet 
tężnia z solankami.
 Kurort przyciągał gości, więc 
miasto się rozbudowywało. Już 
w 1874 r. były oświetlone ulice, a 
w 1875 r. otwarto linię kolejową z 
Nysy do Opawy, a w drugą stronę 
do Hanuszowic, z pośpiesznym 
połączeniem do Wiednia, Pragi i 
Berlina. Wybudowano szpitale spe-

cjalistyczne dla chorych na gruźlicę 
i krtań, służące ludziom z Górnego 
Śląska. Był kiedyś piękny basen 
wśród rododendronów w scenerii 
leśnej, z zapleczem gastronomicz-

nym „Leśna”, ale już nie ma. Jest 
jednak Muszla Koncertowa w parku 
z dostępnym ciekiem wodnym we-

dług metody leczenia doktora Pre-

issnitza, basen kryty, promenada 
nad Białką, kilka szlaków na Górę 
Chrobrego i w kierunku Biskupiej 
Kopy. Jest w mieście barokowa fara 
z gotyckim portalem i Wieżą Bramy 
Górnej, odnowiony rynek, ogólnie 
jest pięknie. W części to miejsco-

wość wczasowa i tak też jest trakto-

wana, ponieważ droga do granicy 
obfituje w przepiękne krajobrazy. 
W ten sposób można się wybrać  
w góry, w tym na Biskupią Kopę 
(890 m n.p.m.), najwyższy szczyt 
Gór Opawskich. Papież Grzegorz 
IX, bullą z 1229 r. przeprowadził 
tędy granicę między biskupstwami 
wrocławskim i ołomunieckim. Po 
wojnach śląskich rozdzielała tereny 
Niemiec i Austrii, obecnie stoi tam 
biała wieża widokowa i przebiega 
granica polsko – czeska. Na Kopie 
gospodarzy Mirek Petrzik, który 
postarał się, aby stanął tam Krzyż 
Pojednania na kamiennym, dużym  
cokole, a stało się to w 2005 r. In-

formacja na tablicy napisana jest w 
trzech językach – polskim, czeskim 
i niemieckim, stąd nazwa. W 2010 
r. wmurowano tablicę poświęconą 
św. Janowi Pawłowi II, na pamiąt-

kę. Jest też odnowione schronisko 
i wiele urokliwych miejsc, często 
odwiedzanych dla zdrowia, bo stąd 
są też piękne widoki od Tatr po Kar-

konosze. W zimie to wręcz kraina 
baśni – niepowtarzalna.

Zlate Hory

 Po zejściu z Biskupiej Kopy moż-

na trafić do czeskiej miejscowości 
Zlate Hory, dawnego Cukmantla. 
Zlate Hory, pięknie położone w 
Jesionikach, to także okolice uzdro-

wiskowe, tworzące prawie funk-

cjonalną całość z Jarnołtówkiem i 
Głuchołazami. Mają bardzo bogatą 
historię. Po wojnach śląskich pozo-

stały po stronie Austrii. Odbyło się 
tam kilka bitew, o których pamięć 
dba miejscowa gwardia, oddział re-

konstruktorów. Raz na jakiś czas od-

twarzana jest bitwa o Zuckmantel,a 
w kościele św. Rocha znajduje się 
obraz przedstawiający walkę. Cza-

sem można trafić na popisy owych 
m i ł o ś n i k ó w  h i s t o r i i  t y c h  z i e m , 
na przykład w Nysie na fortach. 
Mieszkają tu także Grecy, którzy 
osiedlili się w latach pięćdziesiątych 
i kultywują tradycję narodową, 
zapraszają też gości z Polski, moż-

na degustować potrawy i tańczyć 
zorbę, też byłam. Przez to miasto 
prowadzi widoczna droga w góry do 
sanktuarium zwanego Panna Maria 
Pomocna, po niemiecku Mariahilf. 
Miejsce ma ciekawą historię i war-

to tam pojechać. Widziałam je w 
różnych etapach ożywienia. Jest to 
kościół pielgrzymkowy ze źródłem 
zdrowej wody w kapliczce. Czescy 
komuniści wysadzili ten kościół, aby 
przestał istnieć i nie było kapłanów, 
ani pielgrzymów. Ale tak się nie sta-

ło, bo biskup ołomuniecki w towa-

rzystwie nuncjusza i biskupa opol-

skiego – konsekrowali odbudowaną 
świątynię. Ludzie tam przychodzą, 
pomagają w rozbudowie. Z małego 
kościółka wyrósł kościół z długa 
kolumnadą, gankami, kapliczkami, 
z czego korzystają liczni pielgrzymi. 
Istnieje też ciekawa legenda, doty-

cząca tego cudownego miejsca, o 
której można przeczytać w trzech 
językach. Współcześnie gromadzi 
się tu wielu pielgrzymów z Czech, 
Polski i Niemiec, to miejsce pojedna-

nia narodów. n

Głuchołazy

 P o  o d w i e d z e n i u  G ł o g ó w k a  i 
Prudnika (o tym mieście pisałam 
poprzednio) najlepiej jest udać się 
w kierunku Głuchołaz, mijając Po-

krzywnę i Jarnołtówek. Są to piękne 
miejscowości wczasowe z dużym za-

pleczem wodnym, jak ośrodek „Ro-

senau”, spacerowym i smażalniami 
ryb. Ta część pogranicza znana jest 
jako zielone płuca Górnego Śląska, 
w tym Opolszczyzny. Głuchołazy to 
brama w Góry Opawskie. Dawny Zie-

genhals – czyli Kozia Szyja – i pewno 
dlatego leczy się tam gardła i płuca. 

n CiąG DAlSZy

w  KOlEjNyM „węDrOwCU”

eprasa.pl 165799db21
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DO WYNAJĘCIA
 

WARSZTATY 
SAMOCHODOWE,

GARAŻE, 
POW. MAGAZYNOWEJ 

o pow. od  18 – 500 

m2. monitorowanym i 

dozorowanym w Prudniku 

 692 326 417

USŁUGI

O   G   Ł   O   S   Z   E   N   I   A            D   R   O   B   N   E

OGŁOSZENIA DROBNE DO NAJBLIŻSZEGO NUMERU PRZYJMOWANE SĄ DO WTORKU DO GODZ. 10.00

BUDOWLANE

NIERUCHOMOŚCI

SPRZEDAM

ODDAM

PRACA

NAUKA

ZDROWIE

ROLNICTWO

Ogłoszenia drobne przyj-

mujemy w siedzibie redakcji 

gazety przy ul. Kosciuszki 13a 

w Prudniku (pon.-pt. 8-16) 

oraz mailowo.

Ogłoszenie drobne 

zlecić możecie również 

wysyłając SMS o treści 

„TPR.DROBNE” + tekst 

ogłoszenia (bez polskich 

znaków) na numer:

7643 (7,38 zł z VAT) 
- aby zamówić 1 publikację

79567 (11,07 zł z VAT) 
- aby zamówić 2 publikacje

91909 (23,37 zł z VAT) 
- aby zamówić 5 publikacji

Suma znaków w wiadomości 
(wraz z pre� ksem) to 160. Prosi-
my nie używać polskich znaków 
diakrytycznych.

Zwiększa przestrzeń użytkową.

PRZESUWNIE. 

PRZESTRZENNIE. 

SLIDE.

www . o k n o p l a s t . c o m . p l

T O P

P R O -
DUKT

TAL-BUD
Partner Handlowy OKNOPLAST

Prudnik, Plac Zamkowy 8

tel. 77 436 55 61

ZATRUDNIĘ 

umowa o pracę

praca w godzinach 

7-15 (pn-pt)

602 799 734

PRACOWNIKA 

PRODUKCJI

nUsługi Tapicerskie - renowacje 

krzeseł, foteli, kanap. Duży wybór 

tkanin. Tel. 696 951 402.

(82/21)

nRENOWACJA STOLARSKA PIA-
NIN PRZEDWOJENNYCH I STROJE-
NIE Z NAPRAWĄ. TEL: 662 046 560.
(92/21)

nIndywidualne lekcje jogi w Prud-

niku – instruktor z Opola z wielo-

letnim doświadczeniem. Tel: 601 

404 787.

(103/21)

MIESZKANIA:
nSprzedam mieszkanie w Olszyn-

ce, 50 m2, 2 pokoje, kuchnia, ła-

zienka, parter + mała działka – 60 

000 zł. Tel: 721 022 319.

(98/21)

nSprzedam mieszkanie 2-poko-

jowe o pow. 58 m2, ogrzewanie 

gazowe. Tel: 668 720 937.

(104/21)

nSPRZEDAM MIESZKANIE W 
GŁOGÓWKU, I PIĘTRO, 122 M2, Z 
GARAŻEM + POMIESZCZENIA GO-
SPODARCZE. TEL: 603 193 644.
(108/21)

nSprzedam lub wynajmę miesz-

kanie na Jesionowym Wzgórzu, 48 

m2, III piętro. Tel: 602 780 553.

(109/21)

KUPIĘ:
nKupię budynek mieszkalny w 

Głogówku do małego remontu. Tel. 

kom. 602 65 66 75.

(24/21)

WYNAJEM MIESZKAŃ:
nWYNAJEM MIESZKAŃ W PRUD-
NIKU, TEL. 606 479 229.
(15/21)

nWynajmę mieszkanie, ul. Komba-

tantów, 2 pokoje, 48 m2, IV piętro. 

Tel: 0048 725 239 805.

(89/21)

LOKALE:
nSprzedam lokal 27 m2 ul. Pia-

stowska. Tel: 603 793 656.

(101/21)

nDo wynajęcia pomieszczenie na 

działalność – 130m2. Tel. 604 485 

306.

(111/21)

GARAŻE:

nSprzedam warchlaki, 25-30 kg, 150 

zł/szt. Moszczanka. Tel: 502 123 958.

(110/21)

DZIAŁKI:
nSprzedam pilnie działkę - altanka 

murowana, woda. Tel: 785 949 553.

(106/21)

nZa darmo oddam lodówkę i meb-

le kuchenne. Tel: 518 556 423.

(112/21)

nwww.naukaplywania.prudnik.pl, 

tel 664 770 969

(2/21)

nGabinet Fizjoterapii, ul. Sobie-

skiego 2, tel. 793 150 681, usługi: 

masaż, drenaż limfatyczny, elektro-

terapia, pole magnetyczne, lasero-

terapia, terapia manualna. Możliwy 

dojazd do domu pacjenta na tere-

nie Prudnika.

(1/21)

nPraca dla Opiekunów osób star-

szych w Niemczech – ubezpiecze-

nie i wysokie zarobki – PRO-SENIOR 

(KRAZ 6933) – Tel. 795 570 792, 77 

442 83 38.

(12/21)

nZatrudnię pracownika przy docie-

pleniach od zaraz. Tel. 696 865 491.

(105/21)

eprasa.pl 165799db21

http://www.oknoplast.com.pl/
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OFERUJEMY:

WĘGIEL LUZEM
WĘGIEL WORKOWANY

DREWNO ROZPAŁKOWE

TRANSPORT

GRATIS!
77 436 19 63

Powiatowy 
Urząd Pracy 
w Prudniku
Prudnik, ul. Jagiellońska 21 
tel.  77 436 23 04
 77 436 37 82

KELNER, PRACOWNIK GOSPODARCZY, KU-
CHARZ – mile widziane doświadczenie, praca w 
Pokrzywnej MONTER FOTOWOLTAIKI – mile 
widziane doświadczenie, praca w Głogówku 
BRUKARZ – doświadczenie w zawodzie, praca 
w Prudniku ELEKTRYK, TECHNIK ELEKTRYK 
– mile widziane doświadczenie, praca Niemcy 
KIEROWCA KAT. C- prawo jazdy kat. C, kurs na 
przewóz rzeczy, praca w Prudniku Kierowca – MA-
GAZYNIER – prawo jazdy kat. B, praca w Prudniku 
FRYZJER – mile widziane doświadczenie, praca 
w Głogówku SPRZEDAWCA – mile widziane 
doświadczenie, praca w Prudniku KIEROWCA 
AUTOCYSTERNY, MAGAZYNIER – praca w 
Prudniku STOLARZ – mile widziane doświadcze-
nie, praca w Prudniku SPRZEDAWCA - KASJER 
– mile widziane doświadczenie, praca w Prudniku 
PRACOWNIK PRODUKCJI OKIEN, MAGAZY-
NIER, OPERATOR MASZYN CNC, KONSTRUK-
TOR STOLARKI PCW, OPIEKUN KLIENTA 
RYNKU CZESKIEGO – praca w Głogówku MA-
GAZYNIER – prawo jazdy kat. B, praca w Prudniku 
KIEROWCA MAGAZYNIER – prawo jazdy kat. 
B, atrakcyjne wynagrodzenie, praca w Prudniku 
SZWACZKA – mile widziane doświadczenie, 
praca w Głogówku OPERATOR POMPY DO BE-
TONU – uprawnienia, prawo jazdy kat. C, praca 
w Prudniku MECHANIK MASZYN I URZĄDZEŃ 
MLECZARSKICH – wykształcenie techniczne, 
praca w Łambinowicach Piekarz – doświadczenie 
w zawodzie, praca w Prudniku KSIĘGOWA-KA-
DROWA – mile widziane doświadczenie, możli-
wość przyuczenia, praca w Prudniku OPERATOR 
PRAS – mile widziane doświadczenie, praca w 
Prudniku KIEROWCA SAMOCHODU CIĘŻARO-
WEGO – prawo jazdy kat. C+E, praca w Głogówku 
KELNER, DOSTAWCA POTRAW – praca w Łące 
Prudnickiej KIEROWCA SAMOCHODU DO-
STAWCZEGO – prawo jazdy kat. B, praca w Prud-
niku PRACOWNIK PRODUKCJI – mile widziane 
doświadczenie, praca w Trzebinie FRYZJERKA 
– doświadczenie w zawodzie, praca w Prudniku 
KIEROWCA SAMOCHODU CIĘŻAROWEGO – 
prawo jazdy kat. C+E, praca w Prudniku KONWO-
JENT – pomoc przy rozładunku towaru, praca w 
Prudniku BRUKARZ – mile widziane doświadcze-
nie, praca w Prudniku OPERATOR MASZYN PA-
KUJĄCYCH DO PRZEMYSŁU MLECZARSKIE-
GO – wykształcenie zawodowe, praca w Prudniku 
PRACOWNIK BIUROWY – wykształcenie śred-
nie, praca w Górecznie SPRZEDAWCA – mile wi-
dziane doświadczenie, praca w Lubrzy KELNER, 
BARMAN – mile widziane doświadczenie, praca 
w Białej SPRZEDAWCA ART. CUKIERNICZYCH- 
mile widziane doświadczenie, praca w Białej MA-
GAZYNIER – mile widziane doświadczenie, praca 
w Prudniku PORTIER, MECHANIK SAMOCHO-
DÓW CIĘŻAROWYCH- praca w Górecznie PRA-
COWNIK MAGAZYNOWY – praca w Prudniku 
Sprzątaczka – mile widziane doświadczenie, praca 
w Prudniku PRACOWNIK OGÓLNOBUDOWLA-
NY – mile widziane doświadczenie, praca w Gło-
gówku SPRZEDAWCA W KWIACIARNI – mile 
widziane doświadczenie, praca w Prudniku KEL-
NER, BARMAN, KUCHARZ, POKOJOWA – mile 
widziane doświadczenie, praca w Pokrzywnej

Środki na szkolenia 

Dyrektor Powiatowego Urzędu Pracy 

w Prudniku  w ramach Działania 7.1 

zaprasza chętne osoby bezrobotne po-

wyżej 50 roku życia zarejestrowane w 

Powiatowym Urzędzie Pracy, do udzia-

łu w szkoleniu pn. „Operator wózków 
widłowych”  
Szczegółowe informacje można uzy-

skać pod numerem telefonu: 77 436 99 

82. Powiatowego Urzędu Pracy w Prud-

niku przy ul. Jagiellońskiej 21

Dyrektor Powiatowego Urzędu Pracy w 

Prudniku  w ramach Działania 1.1 zapra-

sza kobiety do 29  roku życia zarejestro-

wane w Powiatowym Urzędzie Pracy 

w Prudniku, do udziału w szkoleniu pn. 

„Handlowiec z obsługą wózków wid-
łowych i kasą � skalną ”  
Szczegółowe informacje można uzy-

skać pod numerem telefonu: 77 436 99 

82. Powiatowego Urzędu Pracy w Prud-

niku przy ul. Jagiellońskiej 21

Zapraszamy do udziału w projekcie

mgr inż.  Grażyna Klimko

Dyrektor PUP w Prudniku

eprasa.pl 165799db21
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REGENERACJA WYROBÓW 
Z PIERZA

pranie, czyszczenie 

KRZYŻKOWICE 50

kom. 698 840 820, 608 769 437
tel. 77 436 09 88

eprasa.pl 165799db21
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MEDYCYNA I ZDROWIE

Poniedziałek - piątek

  S k l e p  M e d y c z n y  F I Z J O - M E D 
                                                              …. Jesteśmy aby pomagać 

                                                                               
Refundowane – Sprzęt sanitarny;Wyroby Przeciwżylakowe Materace PrzeciwodleżynoweCiśnieniomierze

Prudnik, ul. Piastowska 64 w Prudnickim Centrum Medycznym 
Poniedziałek - Piątek 8:00-15:00 

Tel: 77 436-12-70  Kom: 697-383-768  Fizjo-Med Sklep Medyczny       

       Gabinet  Fizjoterapii F I Z J O - M E D 
                                                                                                                                                                                                                                     

 eczenie Zespołów Bólowych Kręgosłupa i NarządSuche Igłowanie z elemanetami akupunktury, Metoda PNF, letnie doświadczenie międzynarodowepozwalają mi stosować skuteczne metody leczenia.
Prudnik, ul.Staszica 4  
Nad Apteką Alga Farma                          mgr Jakub Misztak 1.piętro gabinet 3            Rejestracja tel: 501-653-768  

691 755 122

Biuro Reklamy 

i Ogłoszeń 

„Tygodnika 

Prudnickiego”

Prudnik, ul. Kościuszki 13a

tel. 77 436 28 77

eprasa.pl 165799db21
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LEK. MED. IWONA 
ROBOTYCKA - LENCZUK

PRZYJMUJE

Nysa,
ul. Marcinkowskiego 2-4

Rejestracja Telefoniczna

77 448 00 33
606 928 653

s p e c j a l i s t a   c h o r ó b   p ł u c
A L E R G O L O G

K
S
E
R
O

WYDRUKI

A3
A4

Redakcja

 „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a

(obok dworca PKS)

pon-pt 8:00-16:00

eprasa.pl 165799db21
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Biuro Reklamy i Ogłoszeń 

„Tygodnika Prudnickiego”

Prudnik, ul. Kościuszki 13a

tel. 77 436 28 77

Informacja

    Burmistrz Prudnika informu-

je, że na tablicy ogłoszeń w 

Urzędzie Miejskim w Prudniku 

przy ulicy Kościuszki 3, dnia 1 

września 2021 r. zostały wy-

wieszone wykazy: nierucho-

mości przeznaczonej do sprze-

daży, nieruchomości przezna-

czonych do dzierżawy oraz 

nieruchomości przeznaczonej 

do oddania w najem.

    Wykazy te zostały zamiesz-

czone na stronie Biuletynu 

Informacji Publicznej Urzędu 

Miejskiego w Prudniku (BIP) 

www.bip.prudnik.pl. 

WYCIĄG Z OGŁOSZENIA O PRZETARGU 
NA ZBYCIE NIERUCHOMOŚCI

Burmistrz Prudnika

działając na podstawie art. 37 ust. 1, art. 38 i art. 40 ust. 1 pkt 1 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. 

o gospodarce nieruchomościami (Dz. U. 2020 poz. 1990 z późn. zm.) oraz rozporządzenia Rady 

Ministrów z dnia 14 września 2004r. w sprawie sposobu i trybu przeprowadzania przetargów oraz 

rokowań na zbycie nieruchomości (Dz. U. z 2014r, poz. 1490 z późn. zm.) informuje o ogłoszeniu 

przetargu na sprzedaż nieruchomości, stanowiącej własność Gminy Prudnik.

Przetarg po raz pierwszy:

Nieruchomość niezabudowana, położona w Łące Prudnickiej

1) Oznaczenie nieruchomości według księgi wieczystej oraz ewidencji gruntów i budynków: 

księga wieczysta Nr OP1P/00029833/3 prowadzona przez Sąd Rejonowy w Prudniku, V Wydział 

Ksiąg Wieczystych.  Nieruchomość oznaczona na mapie nr 4 – obręb Łąka Prudnicka, jako działka 

nr 488/2, właściciel Gmina Prudnik.

2) Powierzchnia nieruchomości: 0,1740 ha. 
3) Sposób zbycia nieruchomości: sprzedaż w drodze przetargu ustnego nieograniczonego. 

4) Cena wywoławcza nieruchomości wynosi:  68.000,00 zł brutto.

5) Przetarg odbędzie się w siedzibie organizatora: Urząd Miejski w Prudniku, ul. Kościuszki nr 3 

piętro I - sala nr 117,  w dniu 5 października 2021 roku o godzinie 1000.

6) Wysokość wadium: 6.800,00 zł, termin wpłaty: do 28 września 2021 r. (data wpływu 
środków pieniężnych na rachunek Gminy Prudnik nr 46 8905 0000 2001 0000 0215 0108).

Ogłoszenie o wymienionym w niniejszym wyciągu przetargu zostało wywieszone na tablicy 

ogłoszeń w  siedzibie Urzędu Miejskiego w Prudniku, ul. Kościuszki nr 3, 48-200 Prudnik i 

opublikowane na stronie Biuletynu Informacji Publicznej (BIP) www.bip.prudnik.pl, oraz w serwisie 

internetowym p.n. „monitorurzedowy.pl” www.monitorurzedowy.pl Szczegółowe informacje 

dotyczące przetargu można uzyskać w Urzędzie Miejskim w  Prudniku ul.  Kościuszki nr 3, 

48-200 Prudnik, w Wydziale Mienia Gminy i Gospodarki Przestrzennej, pok. nr 20, tel. 77/4066252.

             

 EM

Oferta specjalna reklamy 
dla branży medycznej 
i branż pokrewnych

77 436 28 77
reklama@tygodnikprudnicki.pl
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Andrzej DEREŃ

ŚMICZ

Dożynki ze szczepieniami
Gmina Biała należy do tej części samorządów, które nie zrezygnowały w tym roku z organizacji 
dożynek z obawy przed epidemią. I bardzo dobrze, bo gmina nie tylko „wbiła się” w okres bardzo 
niskiej emisji koronawirusa, ale i wykorzystała wydarzenie do szczepienia chętnych osób.

szernym placu z liczną gastronomią, 
karuzelami, stoiskami firmowymi 
i namiotem, gdzie można było się 
zaszczepić, a do czego ze sceny 
zachęcał burmistrz Edward Plicko. 
Według słów burmistrza tegorocz-
ne żniwa były udane, plon był obfity, 
a ceny dla rolników korzystne. Sa-
morządowiec wspominał o już zrea-
lizowanych inwestycjach na terenie 
Śmicza oraz tych planowanych, w 
tym bodaj najbardziej oczekiwanej 
przez mieszkańców – remoncie 
drogi powiatowej (starostwo złożyło 
wniosek na jej odnowię w ramach 
„Polskiego Ładu”).

 Sześć sołectw zaprezentowało 
korony dożynkowe (Grabina, Go-
stomia, Otoki, Pogórze, Prężyna, 
Śmicz).

 Wśród gości dożynek byli m.in.: 
w i c e w o j e w o d a  o p o l s k a  T e r e s a 
Barańska, prudniccy starostowie 
R a d o s ł a w  R o s z k o w s k i  i  J a n u s z 
Siano, zastępca dyrektora opol-
skiego Agencji Restrukturyzacji 
i Modernizacji Rolnictwa Marcin 
Krasoń, radni powiatowi i gminni (z 
przewodniczącą Sabiną Gorek), soł-
tysi (z sołtysem Śmicza Mateuszem 
Kosińskim), przedstawiciele cze-
skiego miasta Albrechtice (stamtąd 
była orkiestra i mażoretki) oraz po 
sąsiedzku wójt gminy Strzeleczki 
Marek Pietruszka. Duchowym go-
spodarzem dożynek był proboszcz 
śmiczańskiej parafii ks. Robert Ma-
zurkiewicz. n

uczestników i humorem. Znakiem 
czasów była jedna ze scenek nawią-
zująca do epidemii i szczepień.
 Główna część imprezy odbyła się 
przy remizie, pod namiotem i na ob-

S
amorząd zrealizował wy-
d a r z e n i e ,  k o r z y s t a j ą c  z 
zewnętrznego, unijnego 
dofinansowania, stąd orga-

nizacja dożynek nie nadszarpnęła 
zbytnio gminnego budżetu (projekt 
„(Bez) graniczna kultura”).

 Święto Plonów odbyło się według 
uświęconego lokalną tradycją pro-
gramu. W sobotę (28 sierpnia) wie-
czorem mieszkańcy bawili się pod-
czas imprezy tanecznej. Niedzielne 
obchody rozpoczęły się okolicznoś-
ciową Mszą świętą. Potem przyszła 
kolej na najbarwniejszą część wy-
darzenia – korowód. Nie był on tak 
bogaty i długi, jak podczas dożynek 
przed pandemią, ale i tak zachwycał 
rozmaitością, zaangażowaniem 

Po rocznej przerwie zorganizowano dożynki gminy Biała.  
Ich gospodarzem był Śmicz.

Ojciec Mateusz ze Śmicza jako forpoczta korowodu dożynkowego

Uśmiechnięci starostowie dożynek Weronika Thillmann i Patryk Czaja

Przemarsz ulicami ŚmiczaPiękniejsza strona dożynek

I jeszcze raz starostowie, burmistrz Edward Plicko oraz 
sołtys Mateusz Kosiński

Punkt szczepień na terenie dożynkowej imprezy

Frekwencja, jak widać, dopisała
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Korfantów HIStorIa BoCIana Z oLSZYnKI

DZIEDZICE PLanUJĄ

PrZED oDLotEM

Marek KARP

Marek KARP

Podczas wakacji w regionie trwały akcje prowadzone przez 

ośrodki kultury. Ciekawą propozycję przygotował Miejsko-

Gminny Ośrodek Kultury Sportu i Rekreacji w Korfantowie w 

ramach akcji „Lato w mieście”.

Takie sympatyczne imię 

otrzymało pisklę bociana, 

które w Olszynce wykluło się  

z jajka wyrzuconego z gniazda 

i rozbitego na ziemi.

Dziedzice będą gospodarzem dwudniowych dożynek  

gminy Strzeleczki. Program jest wyjątkowo bogaty.  

Czy przewidziany jest „udział” pandemii?

Warsztaty wyplatania 
koron żniwnych

„Jajuszko” już szykuje się do odlotu

Dożynki z rozmachem

Sejmiki bocianów

P
isaliśmy o tym („Olszynka - 
historia niezwykła”- TP nr 26 
z 30 czerwca), informując o 
zdarzeniu od momentu zna-

lezienia, do pierwszych dni pobytu 
w Opolskim Centrum Leczenia i 
Rehabilitacji Dzikich Zwierząt „AVI” 
w Opolu, gdzie został dostarczony i 
otoczony troskliwą opieką. Po tygo-
dniu był „w bardzo dobrej kondycji” 
- jak informowała Marta Węgrzyn, 
szefowa wspomnianego Centrum. I 
budził zdziwienie, że po tylu przygo-
dach, upadku z kilkunastu metrów, 
przenoszeniach i podróżach przeżył 
i pomyślnie się rozwijał.
 Zgodnie z systemem opieki, po 25 
dniach, już odchowany (do Centrum 
trafił 18 czerwca) wykonana została 
„podrzutka” i mały bocianek - Ja-
juszko, odstawiony został do gniaz-
da, gdzie wychowuje się młodzież 
na tym samym etapie rozwoju. Był 
trzeci w gnieździe i poza pierwszymi 

„zaczepkami” został zaakceptowa-
ny przez przybrane rodzeństwo i 
parę rodziców. Lokalizacja gniazda 
nie jest podana do publicznej wia-
domości. Po 30 dniach (przy stałej 
obserwacji) - 2 sierpnia do gniazda 
zawitał zespół kontrolny z ornitolo-
giem i … wysięgnikiem.
 To była bardzo delikatna opera-
cja, aby bocianów w żaden sposób 
nie nastraszyć, nie stresować, nie 
narazić na przykrości i znaleźć odpo-
wiedni kontakt z młodymi i dorosły-

mi bocianami. W efekcie Jajuszko zo-
stał zaobrączkowany i wyposażony w 
lokalizator -GPS. W połowie miesiąca  
podejmował już pierwsze próby 
samodzielnych lotów z gniazda na 
pobliskie dachy. Ale jeszcze był słaby. 
Z dnia na dzień jednak nabiera sił i 
wykonuje coraz dalsze loty. Rzadziej 
przebywa w gnieździe, częściej na 
polu. Cała rodzina szykuje się do od-
lotu w najbliższych dniach, ale może 
się to opóźnić również z powodu 
niesprzyjającej pogody. n

Wiele pracy wymaga przygotowanie 
wszystkich elementów dekoracji, 
aby stworzyć pełny kształt korony.Warsztaty przygotowania koron żniwnych w Domu Kultury w Korfantowie

Pięknie odnowiony budynek przedszkola i świetlicyNa  dachu szkoły w Grabinie

Jajuszko w gnieździe (z prawej) w towarzystwie nowego rodzeństwa 
z widocznym lokalizatorem
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 W  s o b o t ę  -  1 1  w r z e ś n i a  o d 
g o d z . 1 8 . 3 0  p r z e w i d z i a n y  j e s t 
O k t o b e r f e s t ,  k o n c e r t  B r y g i d y  i 
R o b e r t a  Ł u k o w s k i c h  i  z a b a w a 
taneczna z zespołem. W niedzielę 
po mszy świętej spod kościoła z 
orkiestrą dętą rusza korowód - 
ulicami Racławiczek i do Dziedzic 
( p r a w i e  3  k i l o m e t r y ) ,  g d z i e  n a 
łąkach odbędzie się tradycyjny 
ceremoniał przekazania chleba, 
koncert parafialnej orkiestry dętej 
ze Strzeleczek,  występy dzieci, 
konkurs koron, koncert Mariusza 
Kalagi, turniej sołectw, wieczorem 
występ „gwiazdy”- Nowatora  i na 
koniec jeszcze raz taneczna zaba-
wa. Oczywiście bogate zaplecze 
gastronomiczne. Świętowanie z 
rozmachem, z atrakcyjnymi pro-
pozycjami na dwa dni.  Udziału 
pandemii w programie, gospoda-
rze nie przewidują. n

świetlica z dużą salą. To prezent dla 
gospodarzy gminnych dożynek. 
Fundusz sołecki dołożył się do prac 
we wnętrzach. 
 Gminna uroczystość połączona 
j e s t  z  d o ż y n k a m i  p a r a f i a l n y m i 
(parafia w Racławiczkach, plus 
Dziedzice, Smolarnia i Ścigów). W 
ogólnych porządkach planowane 
było też odnowienie w Dziedzicach 
kapliczki św. Jana Nepomucena 
-  p a t r o n a  w s i .  F u n d u s z  s o ł e c k i 
jest przygotowany na te prace, 
ale obiekt zabytkowy, więc jak to 
zwykle bywa pani konserwator 
ma swój spowalniający udział w 
sprawie. Już 5 września delegacja 
sołectwa jedzie z koroną do Opola 
gdzie OODR z Łosiowa organizuje 
wojewódzki konkurs koron (jest 40 
zgłoszeń). Potem korona wraca do 
kościoła parafialnego pw. świętej 
Marii Magdaleny w Racławiczkach 

i tu w niedzielę - 12 września o 
godzinie 10.30 uroczysta 

Msza Święta Dożyn-
k o w a  r o z p o c z n i e 

drugi dzień 
ś w i ę t o w a -

nia.

W
iększość mieszkańców 
j e s t  z a s z c z e p i o n a , 
w s z y s t k o  o d b y w a 
s i ę  n a  p o w i e t r z u  i 

chcemy troszeczkę zbliżyć się do 
normalności - mówi sołtys Dzie-
dzic - Antoni Rogosz, ale myśli się 
też o koniecznych formach zabez-
pieczeń. Wieś w roli gospodarza 
gminnego święta przygotowuje 
się.  Korona już prawie gotowa, 
c a ł a  l o k a l n a  s p o ł e c z n o ś ć  ( 4 7 0 
mieszkańców) myśli o dekoracji 
swoich posiadłości, ogólnych po-
rządkach   i zaprezentowaniu się w 
korowodzie. Z budżetu gminy (80 
tys. zł w roku minionym i 25 tys. 
zł w tym) wyremontowany został 
(dach, okna, elewacja) budynek w 
którym na dole mieści się przed-
s z k o l e ,  a  n a  g ó r z e w i e j s k a 

D
la dzieci przygotowane 
zostały warsztaty wyplata-
nia koron dożynkowych. To 
zajęcia dobrze usytuowane 

w kalendarzu (tradycyjne przygoto-
wania przed dożynkami) i tradycji 
regionalnej. Zajęcia odbyły się 2 sierp-
nia w sali plastycznej Domu Kultury w 
Korfantowie.
 W trakcie zajęć dzieci poznały 
aktualną do dziś tradycję wyplatania 
koron, posłuchały opowieści o tym, 
jak obchodzono dożynki dawniej. 
Dożynki obchodzone po zakończeniu 
najważniejszych prac polowych oraz 
zebraniu plonów są podziękowaniem 
rolników za zbiory i jednocześnie 
prośbą o pomyślność przyszłych. Po-
przedni rok – w związku z epidemią, 
także ten obecny, są czasem kiedy 
w wielu gminach nie organizuje się 
dożynek, lub robi się je w ograniczonej 
formie. Dlatego tym bardziej warto 
o tym święcie przypominać także 
w inny sposób, np. poprzez zajęcia 
warsztatowe.

T
radycyjnie te zbiorowe spot-
kania bocianów przed odlo-
tem odbywają się na polach 

i łąkach. Nietypowo zbierają się 
w  t y m  r o k u  w  G r a b i n i e ,  

na dachach szkoły i kościoła. 
Odloty - według opinii ob-

serwatorów- będą jednak 
opóźnione. (m) n

 Obok dożynkowego chleba, któ-
rym dzielą się wszyscy rolnicy i goście, 
ważnym symbolem święta jest wieniec, 
często korona żniwna. Świętowanie za-
wsze rozpoczynało obrzędowe ścięcie 
ostatnich kłosów, a potem zrobienie 
wieńca z pozostałych na polu zbóż, 
owoców kwiatów i warzyw. Dziś naj-
częściej przygotowanie koron zaczyna 
się już parę miesięcy wcześniej i pochła-
nia wiele czasu i wysiłku – zwykle kół 
gospodyń wiejskich. Technika tworze-
nia korony dożynkowej jest przekazy-
wana z pokolenia na pokolenie. 
 Podczas warsztatów w Korfanto-
wie dzieci poznały także nazwy zbóż, 
z których wyplata się korony dożyn-
kowe, a także proces przygotowania 
zboża od zerwania poprzez suszenie i 
przygotowanie do wyplatania. Dzieci 
wiązały ususzone zboże w snopki, z 
których następnie wyplatały wieniec 
z pomocą instruktora. Był także krótki 
pokaz instruktarzowy, jak przygo-
tować kwiaty z liści kukurydzy oraz 
słomy. n 
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KONKURS

Region oczami młodych
To już piąta edycja tego konkursu fotografi cznego. Konkurs skiero-
wany jest do uczniów szkół podstawowych i średnich, w wieku od 
 do  lat z regionu Prudnika i czeskiego Bruntala. Zdjęcia na kon-
kurs należy przesyłać w formacie JPG w jakości co najmniej  DPI. 
Konkurs trwa od  września do  listopada (do tego terminu należy 
przesyłać fotografi e) tego roku. Ogłoszenie wyników i rozdanie na-
gród odbędzie się w grudniu. Tematy prac konkursowych: krajobraz i 
architektura, ludzie, z życia (reportaż), temat dowolny. Więcej infor-
macji i regulamin konkursu na: regionocimamladych.eu.   n
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W EUROREGIONIE

1 września
(środa)

ROCZNICA 
WYBUCHU DRUGIEJ 
WOJNY ŚWIATOWEJ

POCZĄTEK ROKU 
SZKOLNEGO

3-4 września
(dwa dni)

Krnov Coffee Festival. 

W piątek: Cupping - smak 
kawy (godz. 17.00), Senzory 
workshop (18.30). Zorgani-
zowany wyjazd z Prudnika 
o godz. 15.00. W sobotę: 
oficjalne otwarcie (godz. 
9.00), Latte art champion-
ship (9.00), Cupping (11.00), 
spotkanie z pisarzem Ja-
roslavem Kmentą (12.30), 
rozmowy na temat kawy 
(14.00),  Coffee business 
(16.00), Afterparty (17.00). 
Wyjazd z Prudnika o godz. 
10.00).

4 września
(sobota)

Sportowe zakończenie 
lata w Głogówku  oraz 
N a r o d o w e  C z y t a n i e  

„ M o r a l n o ś ć  P a n i  D u l -
skiej” Gabrieli Zapolskiej. 
Miejsko-Gminny Ośrodek 
Kultury w Głogówku.

W ogrodzie Prudnickie-
go Ośrodka Kultury i 
Biblioteki Publicznej 
przy ulicy Kościuszki 1 A od-
będzie się kolejna odsłona 
ogólnopolskiej akcji „Naro-
dowe Czytanie”. W tym ro-
ku lekturą wydarzenia jest 
„Moralność Pani Dulskiej” 
autorstwa Gabrieli Zapol-
skiej. Oprócz wspólnego 
czytania fragmentów utwo-
ru będzie okazja poznać rys 
historyczny i kontekst w ja-
kim powstało dzieło. Każdy 
uczestnik, który przyniesie 
ze sobą egzemplarz książki 
otrzyma okolicznościową 
pieczęć, którą podarowała 
Kancelaria Prezydenta RP. 
Godz. 10.00.

czytaj na str. 25

M
uzyczną zabawę na lato 
zakończył zespół Ko-
szau. Grupa pogranicza 
(tak określają się sami), 

łącząca big-beat, blues-rock i pop 
z piosenką autorską. Koszau łączy 
to co subtelne z tym co dosadne, 
twardą rockową gitarę, delikatne 
pianino, poetycki tekst. I taki Ko-
szau wystąpił w minioną niedzielę 
w Lubrzy. Grają w składzie: Karol 
Ochodek - gitarzysta, wokalista, 
autor tekstów, Dariusz Tatoj - piani-
sta, Łukasz Bielecki - gitara basowa, 
Jakub Bułka -perkusja.
 Tymczasem żegnamy się z „Mu-
zyczną Stodołą”, oby nie na długo. 
Organizatorem wydarzenia był 
Gminny Ośrodek Kultury w Lubrzy 
i jego dyrektor Piotr Charczuk. W 
mediach działała Natalia Rygiel, 
odpowiedzialna za  promocję i na-
grania (obok to jej zdjęcia). W reali-
zacji ujęć z koncertów wspierali ją: 
Joanna Cebula, Wojciech Dominiak 

z Muzeum Ziemi Prudnickiej z asy-
stentem Oliverem Grycem.
 To co zaskakiwało na plus w 
„Muzycznej Stodole” (bo to przecież 
faktycznie stodoła, a nie budynek 
przystosowany do koncertów) to 
realizacja dźwięku, nagłośnienie, za 
które odpowiadali: Mateusz Dźwi-
gała, Jarek Bielecki. Dodatkowo 
realizacja ciekawego oświetlenia: 
Rafał Kalota. Solidną scenę w stodo-
le postawili: Piotr Charczuk, Adam 
Rygiel, Mateusz Dźwigała, Jacek Fa-
linski, Stanisław Aleksandrowicz. A 
samą stodołę (obiekt już „kultowy”) 
użyczył proboszcz parafi i św. Jakuba 
Apostoła w Lubrzy ks. Piotr Bałos.
 Przy okazji koncertów była moż-
liwość zjedzenia ciasta, gofrów, 
kiełbasy z grilla, o co zadbało Stowa-
rzyszenie św. Jakuba Apostoła w Lu-
brzy. Przede wszystkim nie zawiedli 
artyści, którzy w małej Lubrzy zagra-
li na 100%, bez taryfy ulgowej i dzięki 
temu mieliśmy okazję posłuchać (za 
darmo) doskonałej muzyki na żywo. 
Nie zawiodła też publiczność, za-
wsze licznie obecna i aktywna. Może 
mniej osób bywało przy tej gorszej 
pogodzie, ale takie jest lato tego 
roku. I tak udało się wszystko zreali-
zować. Dla Lubrzy piątka z plusem.
 W ramach „Muzycznej Stodoły” 
odbyły się koncerty:
-  1 1  l i p c a  -  „ N a  l i n i e ”  p i o s e n k i 
Republiki, 
- 18 lipca - Zakuka, 
- 1 sierpnia - Kagyuma, 
- 8 sierpnia - Klaudia Lewandowska, 
- 15 sierpnia - Robert Cichy,
- 22 sierpnia - Pop Marlej,
- 29 sierpnia - Koszau.   n

MUZYCZNA STODOŁA W LUBRZY

Pożegnanie wakacji
W niedzielę 29 sierpnia miał 

miejsce ostatni koncert 

w ramach wakacyjnych 

muzycznych spotkań pod 

nazwą „Muzyczna Stodoła” 

organizowanych przez     

GCK w Lubrzy.

Klaudia Lewandowska podczas próby przed koncertem 
w Muzycznej Stodole w Lubrzy, 8 sierpnia

Grzegorz WEIGT

Koncert zespołu Koszau zakończył wakacyjny cykl spotkań w muzyką w 
Lubrzy. Było znakomicie.
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Jakub Bułka -perkusja, 
rozmiłowany w różnorakich 
brzmieniach vintage
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W 
restauracji:

- K e l n e r !  W  w a s z e j 

z u p i e  z ł a p a ł e m  ż y w e g o 
karalucha!

- Nic się nie stało. I tak masz 
pan dużo szczęścia.
- Cooo?!
- Widzisz pan tego gościa 
przy oknie?
- Widzę, i co z tego?
- On nie złapał.

C
zym się różnią: europej-

ski optymista, pesymista 
i realista?
Optymista - uczy się angiel-

skiego. Pesymista - uczy się 
arabskiego. A realista - uczy 
się strzelać.

S
tara wdowa i stary wdo-

wiec spotykają się od pię-

ciu lat. Facet w końcu zde-

cydował się jej oświadczyć. 
Kobieta szybko odpowie-

działa: „Tak”. Następnego 
ranka wdowiec się budzi, ale 
nie pamięta, co odpowie-

działa! Zastanawia się:
- Była uszczęśliwiona? Chy-

ba tak. A może nie. Wyśmia-

ła mnie.
P o  g o d z i n i e  d a r e m n y c h 
prób przypomnienia sobie, 
jak to było, dzwoni do niej. 
Zawstydzony przyznaje, że 
nie pamięta jej odpowiedzi 
na propozycję małżeństwa.
- Och - odpowiedziała star-

sza pani - Tak się cieszę, że 
dzwonisz. Pamiętałam, że 
powiedziałam „tak”, ale za-

pomniałam komu.   n

W krzyżówce panoramicznej litery z ponumerowanych pól utworzą ostateczne rozwiązanie – przysłowie.

Wytęż umysł
 Sudoku - rozwiązanie tej łamigłówki matematycznej rodem z Japonii 
polega na wypełnieniu diagramu o wielkości 9x9 kratek, podzielonego na 
9 części w taki sposób, aby w każdym wierszu, każdej kolumnie i każdym z 9 
elementów znalazły się – bez powtórzenia – wszystkie cyfry od 1 do 9. Rozwią-

zywanie sudoku nie wymaga bycia orłem z matematyki, wystarczy odrobina 
cierpliwości i umiejętności logicznego myślenia, aby po kolei zapełniać krat-

ki cyframi. Zabawa ta ma jedno prawidłowe rozwiązanie!   n

ROZRYWKI UMYSŁOWE

PUBLIKACJE: PREMIERA

Niedawno wróciliśmy do wspomnienia Grzegorza Ciechowskiego poprzez koncert w Muzycznej Stodole w Lubrzy - koncert 

„Na linie” 11 lipca (na wyskości zadania stanął dyrektor GOK Lubrza Piotr Charczuk z zespołem). Teraz postać wybitnego 

muzyka prezentuje Sylwia Gawłowska, dyrektorka Prudnickiego Ośrodka Kultury i Biblioteki Publicznej.

Obywatel GC w książce

Grzegorz WEIGT

K
siążka „Grzegorz Ciechow-

ski – oblicza autorskości” 
Sylwii Gawłowskiej powstała 
jako rozprawa doktorska 

obroniona na Uniwersytecie Jana 
Kochanowskiego w Kielcach w 2018 
roku. Na jej premierę w postaci tej 
publikacji trzeba było poczekać 
niemal trzy lata. Pod koniec sierpnia 
książka się ukazała.
 To ważna publikacja, bo tytuł 
„Grzegorz Ciechowski. Oblicza au-

torskości” jest pierwszą monografią 
poświęconą analizie twórczości 
wybitnego kompozytora, autora 
tekstów piosenek, wokalisty, pro-

ducenta i poety, lidera zespołu Re-

publika. To legenda polskiej muzyki 
rockowej. Tytuł publikacji wskazuje 
kierunek, w którym podąża autorka 
- pojęcie autorskości na wszystkich 
poziomach twórczości Grzegorza 
Ciechowskiego. Sylwia Gawłowska 
sięga więc nie tylko do biografii 
Ciechowskiego, ale bada szerokie 
konteksty kulturowe, uruchamiając 
takie tropy, jak: pokoleniowość i 
transgresyjność, egzystencjalizm 
i  n e o e g z y s t e n c j a l i z m ,  u t o p i a  i 
antyutopia.
 We wstępie do publikacji au-

torka pisze: „To świadectwo mojej 

wieloletniej i nie zawsze szczęśliwej 
wędrówki za ideą. Tą ideą jest fenomen 
piosenki. Piosenki, która nie opuszcza 
mnie od dzieciństwa, która pomagała 
mi rozpoznawać świat, uczyć się włas-

nych emocji, i tej, która stała się dla mnie 
osobistym tworzywem komunikowania 
się w śpiewie. Nie wiem, czy „piosenka 
jest dobra na wszystko”, jednak wiem, 
że za jej pomocą można zrobić wiele. 
Można nią otrzeć łzy, można roznie-

cić ogień, można zapomnieć, można 
wskrzesić przeszłość, można nią milczeć 
i można nią przedłużyć własne istnie-

nie. To ostatnie dane jest wyłącznie jej 
genialnym autorom. Do takich należy 
moim zdaniem Grzegorz Ciechowski, 
którego rozmaite artystyczne oblicza 
stały się tematem niniejszej książki. Ów 
wybór nie wynikał z fascynacji zespołem 
Republika, na którego koncercie nigdy 
nie mogłam być z racji mojego wieku. 
Decydując się na taką drogę, szłam w 
nieznane. I to była, jak się okazało, droga 
najlepsza z możliwych…”
PS.  Jako osoba zafascynowana Re-

publiką w młodości (mogłem być na ich 
koncercie, gdzieś w latach 80. XX w. w 
Hali Gwardii w Opolu) jestem autorce 
wdzięczny za tę pracę.   n

 Grzegorz Ciechowski - oblicza autor-
skości, Sylwia Gawłowska, Wydawni-
ctwo Instytut Kultury Popularnej 2021, 
s.306.

eprasa.pl 165799db21



T Y G O D N I K  P R U D N I C K I  n u m e r  3 5  |  1  w r z e ś n i a  2 0 2 1 25

W
 S

K
R

Ó
C

IE        ciąg dalszy ze str. 23

5 września
(niedziela)

Ko n c e r t  „ Kw i a t y  n a 
hałdzie”; wystąpi Woj-
ciech Ciuraj z zespołem. 
Program przygotowany z 
okazji setnej rocznicy wy-
buchu powstań śląskich. 
Miejsko-Gminny Ośrodek 
Kultury w Głogówku, godz. 
19.00.

X X  Z l o t  M i ł o ś n i kó w 
Dawnej Motoryzacji w 
Głuchołazach .  W pro-
gramie: prezentacja pojaz-
dów, konkursy, rajd tury-
styczny. Plac za Centrum 
Kultury w Głuchołazach, 
godz. 10.00. Zaprasza Klub 
Weteran Głuchołazy.

Dwa wydarzenia arty-
styczne jednego dnia 
w Pałacu Rozkochów: 
godz. 16.00 – wernisaż wy-
stawy prac Małgorzaty Ko-
tysz (mieszkanka Głogow-

ca), godz. 17.00 – koncert 
duetu H&M (Hanna Posid i 
Martin Rataj).

12 września
(niedziela)

„Wyszyński. Błogosła-
wiony”. Godz. 12.00- trans-
misja Mszy św. beatyfika-
cyjnej na telebimie. Godz. 
1 8 . 0 0  -  „ S k r a w e k  n i e b a 
- dziękczynny koncert be-
atyfikacyjny”. Wystąpią: 
Ygor Przebindowski Trio 
oraz Stanisław Soyka Kwin-
tet. Scena plenerowa obok 
sanktuarium św. Józefa w 
Prudniku-Lesie.

19 września
(niedziela)

„Wyszyński. Błogosła-
wiony”. Godz. 11.30 - Msza 
św. pod przewodnictwem 
bp. Andrzeja Czai. Godz. 
20.00 - spektakl o bł. Ste-
fanie Wyszyńskim w wy-
konaniu Teatru A z Gliwic. 
Sanktuarium św. Józefa w 
Prudniku-Lesie. Oficjalne 
ustanowienie bł. Stefana 
Wyszyńskiego Patronem 
Miasta i Gminy Prudnik.

Memoriał im. Stanisła-
wa Szozdy w Prudniku 
- Finał Mistrzostw Polski w 
Kryteriach Ulicznych. Ofi-
cjalne otwarcie zawodów o 
godz. 9.50.

2 października
(sobota)

M u z e u m  C z y n u  P o -
wstańczego w Górze 
św. Anny zaprasza do 
udziału w grze tereno-
wej śladami powstańców 
i powstań śląskich. Szlak 
Czerwony: Strzelce Opol-
skie, dł. ok. 5 km. Miejsce 
startu: ratusz, rozpoczęcie 
gry: od godz. 10.00. Czas 
trwania: 2 godz.  n

PRUDNICKI OŚRODEK KULTURY: KULTURA USKRZYDLA

W niedzielę 29 sierpnia 

odbył się ostatni letni 

koncert zrealizowany           

w ramach polsko-czeskiego 

projektu „Kultura 

uskrzydla”. Ale to nie koniec 

wydarzeń muzycznych.

Nina Rosa

Grzegorz WEIGT

Projekt Kultura uskrzydla CZ.11.4.120/0.0/0.0/16_009/0002623  jest współfinansowany ze środków Europejskiego Funduszu Rozwoju 
Regionalnego w ramach programu INTERREG V-A Republika  Czeska –  Polska oraz ze środków budżetu państwa. Przekraczamy granice.

N
ina Rosa? Brzmi tajemni-
czo; kto kryje się za tą na-
zwą? Nina Rosa to zespół 
z  P r a g i  z a ł o ż o n y  p r z e z 

słowacką skrzypaczkę o niepowta-
rzalnym głosie, autorkę pełnych 
kolorów piosenek Ninę Marinovą. 
Nina poznała członków zespołu 
podczas studiów w Konserwato-
rium Jazzowym w Pradze. Po kilku 
koncertach, festiwalach i występach 
otrzymali przydomki takie jak „od-
krycie sezonu” (nie na wyrost), czy 
„słowacka Amy Winehouse” (też nie 
na wyrost!). Nina Rosa została nomi-
nowana do nagrody Odkrycie Roku 
w konkursie Radio FM Awards 2017.
 W piosenkach Niny Rosy czuć mi-
łość do muzyki i podróży (cestování 
przewija się tu na różne sposoby), 
przenikają się języki rzeczywiste i 
wyimaginowane. Wśród języków 
i idących w ślad za nimi melodii 
jest hiszpański, czeski, słowacki, 
angielski, a także… polski. Właśnie 
o podróży zabrzmiała w Prudniku 
(polska premiera) piosenka zaśpie-
wana po polsku. Pod względem ga-
tunkowym Nina Rosa reprezentuje 
słowacki jazz manouche, vršovicki 
pop, indie z Wysp Zielonego Przy-
lądka, angielskie reggae i wiele 
innych. I tak różnorodny, kolorowy 
był koncert zagrany na scenie ple-
nerowej przy Prudnickim Ośrodku 
Kultury.
 Nina Marinová koncertowała w 
kilku krajach: Niemczech, Francji, 
Nowej Zelandii i innych ze swoimi 
zespołami (oprócz Niny Rosy są 
to Typical Stereo, Dub Artillery, 
Transitus Irregularis). Nagrywała 
i występowała z wieloma znanymi 
artystami czeskimi, takimi jak Zrní, 
Bára Zmeková, Ivana Mer. Nazwa 
zespołu oparta jest na największej 
fance Niny - jej babci. Jej wieloletnie 
wsparcie zainspirowało Ninę do 
stworzenia projektu, który definiuje 
jej własne podejście do muzyki. Niny 
Rosy możemy posłuchać w interne-
cie, a także na płycie: „Discover”.
 W Prudniku Nina Rosa wystąpiła 
z Veroniką Kroupovą z Jessenika, 
grającą na saksofonie i flecie, z 
którą kilka lat wcześniej grała w 
orkiestrze.

Charyzmatyczna, choć niezwykle skromna Nina Marinová

Z wokalistką ze Słowacji wystąpiła Veronika Kroupová

Publiczność na koncercie mogła być usatysfakcjonowana
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 Za nami kolejny piękny koncert 
w ramach projektu polsko-czeskie-
go „Kultura uskrzydla” (realizo-
wanego przez Prudnicki Ośrodek 
Kultury i Městské Informační a Kul-
turní Středisko Krnov). Ale, mimo 
że kończy się lato, za nami wakacje, 
projekt będzie kontynuowany w 
przyszłym roku. A jeszcze w tym 

roku, jeśli pandemia nie pokrzyżuje 
planów, to uda się zrealizować ko-
lejne wydarzenia przygotowane dla 
rodzin z dziećmi. Będą to: „Usypia-
nie robaczków” - nowa propozycja 
Prudnickiego Ośrodka Kultury oraz 
Mikołajki z bardzo lubianym w 
Prudniku duetem klaunów Rico & 
Ruphert.   n
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BEATYFIKACJA 2021: CZ. 6/7

Jeśli Bóg pozwoli i 

dożyjemy, to w tym roku, 

w niedzielę 12 września, 

weźmiemy udział w 

uroczystości beatyfikacji 

siostry Elżbiety Róży 

Czackiej oraz Prymasa 

Polski, ks. kardynała 

Stefana Wyszyńskiego.

Zbliża się beaty� kacja…

O. Antoni Kazimierz DUDEK OFM

Z
a trzy tygodnie odbędzie 
się beatyfikacja Sługi Bo-
żego Stefana Kardynała 
Wyszyńskiego. Papieża bę-

dzie reprezentował Marcello Seme-
raro - prefekt Kongregacji do Spraw 
Kanonizacyjnych. Beatyfikacja to 
akt wydany przez Kościół katolicki, 
uznający osobę zmarłą za „błogo-
sławioną”, czyli taką „która za życia 
odznaczała się szczególnymi cnota-
mi inspirowanymi doświadczeniem 
religijnym lub też która z powodu 
swojej religii poniosła śmierć mę-
czeńską”. Tym samym akt beatyfi-
kacji zezwala na publiczny kult, ale 
zwykle o charakterze lokalnym (np. 
w diecezji). Akt taki wydaje się po 
pozytywnym rozpatrzeniu Procesu 
Beatyfikacyjnego. Taki proces bea-
tyfi kacyjny może się rozpocząć naj-
wcześniej 5 lat po śmierci kandydata 
(decyzją papieża okres ten może 
ulec skróceniu).
 Proces jest prowadzony przez 
Trybunał Beatyfikacyjny. Na jego 
czele stoi tzw. Postulator, którego 
zadaniem jest udowodnienie m.in. 
heroiczności cnót kandydata. (łac. 
Positio super virtutibus). Jawność 
postępowania ogranicza się do 
I  sesji.  W stosunku do dalszych 
wydarzeń członkowie Trybunału i 
świadkowie zobowiązani są do za-
chowania tajemnicy. Dokumentacja 
zbierana jest na szczeblu lokalnym, 
w diecezji, do której należał kandy-
dat. Następnie wniosek o beatyfi ka-
cję przekazany jest Stolicy Apostol-
skiej, gdzie rozpatruje go specjalna 
komisja. 
 Kluczowymi momentami pro-
cesu są potwierdzenie heroiczności 
cnót Sługi Bożego oraz kanoniczne 
stwierdzenie, że za jego wstawien-
nictwem dokonał się co najmniej 
jeden cud. Nieco inaczej przebiega 
proces męczenników, gdzie do be-
atyfikacji cud nie jest wymagany. 
Dodajmy, że obecnie proces bea-
tyfikacyjny regulowany jest przez 
konstytucję apostolską „Divinus 
Prefectionis Magister” wydaną 25 
stycznia 1983 roku przez papieża św. 
Jana Pawła II.
 I jeszcze jedna uwaga: beatyfi ka-
cja nie jest tym samym co kanoni-
zacja. Ta pierwsza oznacza uznanie 
świętości osoby błogosławionej i 
dopuszczenie jej kultu w Kościele 
lokalnym, kanonizacja rozciąga ten 
kult na „cały kościół powszechny”.

 Proces beatyfi kacyjny ks. Pryma-
sa ruszył z inicjatywy jego następcy 
oraz osobistego sekretarza, ówczes-
nego prymasa Polski Józefa kard. 
Glempa w 1988 r. Dokumenty mó-
wią o „przekonaniu”, jakie posiadał 
kard. Glemp o świątobliwości życia 
kard. Wyszyńskiego. Owo „przeko-
nanie”, dzielone zapewne przez in-
nych hierarchów, ale też wiernych, 
potwierdziła Konferencja Episkopa-
tu Polski obradująca na Jasnej Górze 
w dn. 2-3 maja 1988 r. Wydała ona 
pozytywną opinię o rozpoczęciu 
procesu beatyfi kacji. Można powie-
dzieć, że machina beatyfikacyjna 
ruszyła.
 K a n o n i ś c i  m ó w i ą  n i e r a z ,  ż e 
proces beatyfikacyjny przypomina 
śledztwo sądowe. 6 lutego 2001 
r. w archikatedrze warszawskiej 
zakończył się diecezjalny etap pro-
cesu, w którym odbyło się 289 sesji, 
w ramach których przesłuchano 
59 świadków. W archikatedrze, 
bowiem kardynał po swej śmierci 
28 maja 1981 r. został pochowany w 
krypcie biskupów warszawskich, 
a od 1 czerwca 1987 r. spoczywa w 
specjalnie dla niego wzniesionej 
kaplicy grobowej. 
 Od marca 2012 r. do maja 2013 r. 
w archidiecezji szczecińsko-kamień-
skiej toczył się diecezjalny proces 
o „domniemanym uzdrowieniu za 
jego wstawiennictwem mieszkanki 
Szczecina”.
 U kobiety w wieku 19 lat roz-
poznano raka tarczycy. W lutym 
1988 r. przeprowadzono operację, 
w trakcie której usunięto zmiany 
nowotworowe oraz dotknięte prze-
rzutami węzły chłonne. W styczniu 
i w marcu następnego roku kobieta 
była leczona jodem radioaktywnym. 
W tym czasie w jej gardle zdiagno-
zowano guz wielkości 5 cm, który 
dusił kobietę. Przełom w chorobie 
s t w i e r d z o n o  p o  i n t e n s y w n y c h 
modlitwach  za wstawiennictwem 
Stefana Wyszyńskiego. Do czasu 
przeprowadzenia diecezjalnego 
procesu o domniemanym uzdrowie-
niu u pacjentki nie zaobserwowano 
reemisji nowotworu. 
 Dochodzimy do ważnego mo-
mentu: 24 listopada 2015 r. złożono 
tzw. Positio w Kongregacji Spraw 
Kanonizacyjnych. 26 kwietnia 2016 

r. komisja teologiczna w Rzymie jed-
nomyślnie uznała heroiczność cnót 
kard. Wyszyńskiego, a 12 grudnia 
2017 r. uczynili to kardynałowie i bi-
skupi z Kongregacji Spraw Kanoni-
zacyjnych. 18 grudnia 2017 r. dekret 
o heroiczności cnót podpisał papież 
Franciszek . W praktyce znaczy to, 
że od tej pory przysługuje mu tytuł 
„Czcigodnego Sługi Bożego”.
 W ciągu ostatnich lat proces 
przyśpieszył . 29 listopada 2018 r. 
specjalnie powołane konsylium le-
karskie Kongregacji Spraw Kanoni-
zacyjnych zatwierdziło cud za jego 
wstawiennictwem, a 2 października 
2019 r. papież Franciszek podpisał 
dekret zatwierdzający tenże. Droga 
do beatyfikacji Stefana kard. Wy-
szyńskiego została zakończona.

 Nasuwa się pytanie: Na podsta-
wie czego w 1988 r. kard. Glemp 
powziął „przekonanie” o świętości 
życia swojego poprzednika na urzę-
dzie prymasa?
 Z nauczania Kościoła wynika że 
„świętość” jest owocem życia zgod-
nego z postulatami ewangeliczny-
mi. Sobór Watykański II w konstytu-
cji dogmatycznej o Kościele „Lumen 
genitum” (39-42), wskazując, że 
ponieważ polega ona na miłości do 
Boga i bliźniego, wszyscy w Kościele 
są powołani do świętości i mogą ją 
osiągnąć. 
 Ś w i ę t o ś ć  m o ż n a  o s i ą g n ą ć 
niezależnie od stanu życiowego, 
wykonywanego zawodu i stanowi-
ska. W tym znaczeniu Stefan kard. 
Wyszyński był – w zgodnej opinii 

teologów – „świętym”. Ale dodają 
też, że jednym z ważniejszych kluczy 
do zrozumienia jego duchowości 
jest jego szczególny kult Matki Bo-
żej. Chociaż sceptycy zarzucali mu 
, że był zbyt maryjny, zbyt ludowy, 
to on do końca trwał przy swoim 
zdaniu: „Wszystko postawiłem na 
Maryję”. Kardynał Wyszyński był 
kapłanem, którego droga pełna jest 
takich symboli, mocnych gestów 
i słów. Był świętym jako człowiek, 
ale także w dziedzinie dalekiej wy-
dawałoby się od religii – w 1953 r., 
gdy ogłoszony został dekret Rady 
Państwa o „tworzeniu, obsadzaniu 
i znoszeniu duchownych stanowisk 
kościelnych”, wyrzekł słynne „Non 
possumus” („Nie możemy”)., a w 
1965 poparł orędzie do biskupów 
kościoła niemieckiego, w którym 
zawarto zdanie: „Przebaczamy i pro-
simy o przebaczenie”.
 W 2010 r. ks. prof. Piotr Nitecki 
(miałem szczęście go znać), historyk 
Kościoła w Polsce i biograf Prymasa 
mówił, że Stefan kard. Wyszyński: 
„jest znakomitym wzorem do naśla-
dowania dla współczesnych i przy-
szłych pokoleń. W ciągu trzydziesto-
lecia swojego pasterzowania stał się 
autentycznym świadkiem Chrystusa 
wśród ludzi, szczególnym przykła-
dem żywej miłości Ojczyzny”. A w 
2019 roku bp Andrzej Kaleta doda-
wał: „Jego zachowanie i osobista 
ofi ara prawdopodobnie przyczyniły 
się do tego, że władze komunistycz-
ne nie zdołały złamać kręgosłupa 
duchowego i moralnego Polski i 
Polaków”.   n

Ojciec 
Antoni 
zaprasza

Poszukiwane,
Poszukiwani !!

P
rosimy o kontakt z na-
stępującymi osobami, 
k t ó r e  k i e d y ś  w s p ó ł -
tworzyły Aleję Wilka 

z Gubbio i budowały Szopki 
Prudnickie. Minęło wiele lat 
od dni kiedy współtworzyliśmy 
tamte cuda. 
 Bardzo serdecznie zapra-
szam: Alicję Winiarską, Martę 
Kruszelnicką, Karolinę Hna-
tiuk, Szymona Horbana, Ka-
tarzynę Krumszmidt, Joannę 
Skawińską, Nikodema Gacha, 
Nelę Radoń na spotkanie w 

Klasztorze Franciszkanów w 

Prudniku-Lesie  września po 

mszy św. O godz ..

 Tyle się wydarzyło…

Póki jeszcze żyję taką łaskę daje 
mi Bóg, chciałbym się spotkać 
z tymi, którzy w jakimś etapie 
dziejów franciszkanów prud-
nickich coś zrobili, by ukazać 
piękno św. Franciszka i piękno 
tego Królewskiego, Cesarskie-
go i Prymasowskiego miasta. 
Jeżeli macie żony, przyjdźcie z 
żonami, jeżeli macie mężów z 
mężami. Najważniejsze to to, 
żeby się spotkać.   n

 Serdecznie zapraszam

fr Antoni Kazimierz 
Dudek OFM 

UWAGA: APEL

Franciszkanin ojciec 

Antoni Dudek (jeszcze 

przed planowanym 

niedługo wyjazdem z 

Prudnika) wystosował 

apel do mieszkańców 

regionu, przyjaciół 

prudnickiego 

sanktuarium i 

współpracowaników 

franciszkanów z 

Prudnika-Lasu.

Kardynał Józef Glemp w Prudniku-Lesie w 1983 roku
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Pogoń Prudnik    4

LZS Domaszkowice   0
(0:1) 

POGOŃ: Stanek, Piskorz (87. Choiński), Strząbała, Surma, Mykita, 

Stencel, Dilenko, Mięczakowski, Mandala (79. Gajek), 

Muzyka (83. Florczak), Rudzki (71. Petrykanin).

 Trener: Łukasz Kabaszyn. Kierownik drużyny: Arkadiusz Nowacki.
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Wywiad  
z Julią Apanowicz, 
łuczniczką prudnickiego 
Obuwnika

ZA TYDZIEŃ

PIŁKA NOŻNA – KLASA OKRĘGOWA

Zgodnie z planem
Zgodnie z przewidywaniami 

i oczekiwaniami Pogoń 

zdobyła komplet punktów 

i znajduje się  w ścisłej 

czołówce tabeli drugiej grupy 

klasy okręgowej 

michał mięczakowski 
 popisał się po przerwie golem  

z gatunku stadiony świata

mieczysław maTCZaK

K
ilka tygodni wcześniej oba 
z e s p o ł y  d z i e l i ł a  r ó ż n i c a 
d w ó c h  k l a s  r o z g r y w k o -

wych. LZS Domaszkowice 
r y w a l i z o w a ł  o  p u n k t y  w  s ł a b e j 
A-klasie, a Pogoń w rundzie re-
wanżowej świetnie spisywała się 
w 4. lidze. Chociaż prudniczanie 
w  „ o k r ę g ó w c e ”  r y w a l i z u j ą  w 
zmienionym składzie, to jednak 
oparty jest na doświadczonych 
p i ł k a r z a c h  w s p i e r a n y c h  p r z e z 
j u n i o r ó w  z  4 - l i g o w y m  s t a ż e m . 
Trudno było oczekiwać, aby nawet 
tak doświadczony szkoleniowiec, 
jakim jest Waldemar Sierakowski 
(były trener Pogoni) przygotował 
gości na wyrównaną grę z  naszym 
zespołem. 

 P o g o ń  r o z p o c z ę ł a  m e c z  o d 
m o c n e g o  u d e r z e n i a  i  j u ż  w  3 . 

P
rzez pierwsze pół godziny 
gra była w miarę wyrów-

nana. Groźniejsze były co 
prawda miejscowe piłkarki, 

ale również przyjezdne za sprawą 
Sobkowicz mogły pokusić się o przy-
najmniej jedno trafienie. Prowadze-
nie dla gospodyń po błędzie defen-
sorek Rolnika strzałem w lewy róg 
bramki uzyskała Liczko. Nie minęło 
kolejnych pięć minut, gdy za sprawą 
Koszownik Skra podwyższyła wynik 
na 2:0. Zawodniczka z Częstochowy 
strzałem zza linii pola karnego pięk-
nym uderzeniem w samo „okienko” 
zdobyła pięknego gola. 

PIŁKA NOŻNA – 1. LIGA

Bezradność Rolniczek
nie mogą się przebudzić zawodniczki rolnika w bieżących rozgrywkach 1. ligi. Po dwóch 

wcześniejszych wysokich porażkach uległy tym razem w częstochowie tamtejszej Skrze 0:3.    

Dragomir RUDY 

Skra Ladies Częstochowa  3

Rolnik B. Głogówek   0
(2:0) 

ROLNIK: Giercuszkiewicz, Ejzel, Aleksandra Sobkowicz, Wojdyło, Kuczek, 

Wojtas, Juchno (Wrzeciono), Agata Sobkowicz, Duda, Chruściel (Czekała), 

Krawczyk (Mielczarek). Trener: Magdalena Łuczak. 
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 Rolniczki zaraz po przerwie w 
47. min otrzymały kolejny niespo-
dziewany „cios” za sprawą Matusiak 
z rzutu wolnego, po którym mimo 
ambitnej postawy w drugiej poło-
wie już się nie podniosły. 

 W najbliższą sobotę reprezen-

tantki powiatu prudnickiego podej-
mą w Głogówku UKS SMS II Łódź, 
z którym walka o punkty będzie 
niezmiernie trudna, ale wierzymy w 
pozytywne przełamanie zespołu. n

m i n  p o  p o d a n i u  D i l e n k i  M u z y-
ka ładnym zwodem uwolnił  się 
spod opieki obrońcy i technicz-
n y m  u d e r z e n i e m  u m i e ś c i ł  f u t -
bolówkę w siatce przy dalszym 
słupku (1:0).  Minutę później po 
indywidualnej akcji i uderzeniu 
M i ę c z a k o w s k i e g o  z  1 0  m e t r ó w 
bramkarz przyjezdnych uchronił 
swój zespół przed utratą drugiej 
b r a m k i .  N i e s p o d z i e w a n i e  w  8 . 
min bliscy wyrównania byli go-
ś c i e ,  a l e  d o b r ą  o b r o n ą  p o p i s a ł 
się Stanek po rzucie wolnym z 18 
metrów. W 15.  min po dalekim 
wrzucie z autu Strząbały i główce 
S u r m y  p i ł k a  z a t r z y m a ł a  s i ę  n a 
siatce tuż za poprzeczką.  Dwie 
m i n u t y  p ó ź n i e j  p o  u d e r z e n i u 
M i ę c z a k o w s k i e g o  z  7  m e t r ó w 
bramkarz LZS-u wybił piłkę no-

gami na rzut rożny. W 22. min po 
p r o s t o p a d ł y m  p o d a n i u  b a r d z o 
d o b r z e  g r a j ą c e g o  M a s t e r n a k a 
( w y c h o w a n e k  P o g o n i )  n a p a s t -
n i k  g o ś c i  p r z e g r a ł  p o j e d y n e k 
s a m  n a  s a m  z e  S t a n k i e m  i  b y ł a 
to najdogodniejsza okazja przy-
j e z d n y c h  n a  z d o b y c i e  c h o c i a ż 
honorowej bramki. Po tym wyda-
rzeniu groźnej kontuzji  doznał 
M a s t e r n a k  i  p r z e z  k i l k a  m i n u t 
przebywał poza boiskiem. Mimo 
ambitnego powrotu na murawę 
musiał później opuścić plac gry, 
co wyraźnie osłabiło drużynę z 
Domaszkowic. Do końca pierw-

szej połowy Pogoń grała ładnie 
dla oka, posiadała przewagę, z 
której nic nie wynikało. Piłkarze 
n i e  p o t r a f i l i  s w o i c h  w y ż s z y c h 
umiejętności potwierdzić bram-

ką i wydawało się, że na przerwę 
udadzą się z przewagą zaledwie 
j e d n e g o  g o l a .  W  d o l i c z o n y m 
czasie goście stracili piłkę na po-
łowie gospodarzy i szybką kontrę 
w ostatnich sekundach celnym 
t r a f i e n i e m  z  b l i s k a  z a k o ń c z y ł 
Stencel (2:0). 

 W 55. min po dośrodkowaniu 
kapitalnym uderzeniem prze -
wrotką popisał się Mięczakowski 
(3:0). W 64. min bliski pokonania 
bramkarza strzałem z 30 metrów 
był Surma, ale dobrze ustawiony 
golkiper gości z trudem wybił 
piłkę na rzut rożny. Już do koń-

ca meczu Pogoń kontrolowała 
przebieg wydarzeń na boisku, 
długo organizowała akcje ofen-

sywne, pewnie broniła dostępu 
d o  w ł a s n e g o  p o l a  k a r n e g o  i 

taka gra zapewniła zespołowi 
zwycięstwo bez straty bramki. 
W doliczonym czasie Dilenko po 
rzucie wolnym ustalił wynik na 
4:0 dla Pogoni i miejsce w ścisłej 
czołówce tabeli. 

 C i e s z y  c o r a z  l e p s z a  g r a  n a -

s z e g o  z e s p o ł u  i  n i e s p o t y k a n a 
o d  d a w n a  l i c z b a  k i b i c ó w  n a  
t r y b u n a c h .  W  z e s p o l e  g o ś c i 
występowało dwóch byłych pił-
k a r z y  P o g o n i :  w s p o m n i a n y  K . 
Masternak i J. Butor. Pierwszy był 
do momentu kontuzji jednym z 
najlepszych piłkarzy na boisku, 
drugi skutecznie powstrzymywał 
R u d z k i e g o ,  k t ó r e m u  u n i e m o ż -
l i w i ł  z d o b y c i e  b r a m k i .  J u ż  p o -

czątek rozgrywek w klasie okrę-
g o w e j  p o z w a l a  s t w i e r d z i ć ,  ż e 
utworzenie dwóch grup z udzia-
łem aż 36 zespołów jest złym roz-
w i ą z a n i e m  i  w y r a ź n i e  w p ł y n i e 
na obniżenie poziomu zmagań. 
Nie zapominajmy, że mamy jesz-
cze 19 drużyn 4. ligi, która była 
też klasą okręgową i występuje 
p o d  i n n ą  n a z w ą .  5 5  d r u ż y n  n a 
tym szczeblu rozgrywek w ma-
ł y m  w o j e w ó d z t w i e  z m u s z a  d o 
uzupełniania tabel  słabiutkimi 
d r u ż y n a m i .   P o g o ń  b ę d z i e  r y -
walizować  z takimi „potęgami” 
jak: Odrzynka Dziergowice, LZS 
Lisięcice, Orzeł Reńska Wieś, LKS 
U j a z d ,  S t r a t  B o g d a n o w i c e ,  c z y 
Atom Grądy-Marzelowice.   Czy 
n i e  l e p s z y m  i  k o r z y s t n i e j s z y m 
rozwiązaniem byłoby stworzenie 
silniejszej grupy klasy okręgowej 
z czołowych zespołów obu grup i 
słabszej z pozostałych zespołów? 

 Cieszy zwycięstwo seniorów 
z Domaszkowicami, smuci kom-

promitująca porażka juniorów 
młodszych z Odrą II Opole 0:12. 
Ale to i tak korzystny wynik, bo 
straty bramkowe mogły  być jesz-
cze większe. Żmudnie budowana 
drużyna przez Mariusza Półchłop-
ka została, bez winy trenera, nie-
mal całkowicie rozbita kadrowo 
i o punkty walczyli w większości 
t r a m p k a r z e  p r z y  p u s t e j  ł a w c e 
rezerwowych. Żal było patrzeć na 
młodziutkich piłkarzy i szkoda, że 
tego przykrego widowiska nie wi-
dzieli działacze oraz zatrudniony 
w klubie z zewnątrz trener koor-
dynator. W poprzedniej kolejce 
juniorzy pokonali w Nysie silny 
zespól Polonii 5:0! n

eprasa.pl 165799db21
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PIŁKA NOŻNA – 4. LIGA

PIŁKA NOŻNA – PUCHAR POLSKI OZPN

Emocji nie zabrakło

Golkiperzy w roli głównej

nie potrzeba bramek, by spotkanie pozostało na długo w pamięci kibiców i zawodników. takim 
pojedynkiem była właśnie potyczka fortuny z Polonia głubczyce. 

nie przestaje zadziwiać drużyna fortuny głogówek. Po raz drugi 
w przeciągu zaledwie kilku dni odniosła zwycięstwo z silnym 
Piastem Strzelce opolskie na jego terenie. Spotkanie odbyło się 
w ramach 1/16 wojewódzkiego Pucharu Polski. 

Dragomir RUDY

Dragomir RUDY

Fortuna Głogówek   0

Piast Strzelce Op.    0

FORTUNA: Charęza, Trinczek, Kuczera, Bachor, Nowak, Scholz (63. Szymański), 

Wesoły, Levandovych (46. Rudziński), Zalewski (63. Sadlej), Damrat,  

T. Hajduk (77. Rusinowicz). Trener: Maciej Lisicki. 

Piast Strzelce Op.    0

Fortuna Głogówek   1 d.
(0:0) 

FORTUNA: Charęza, Rudziński (65. Nowak), Scholz (72. T. Hajduk), Zalewski 

(65.Damrat), Levandovych (65. Trinczek), Sadlej, Płóciennik, Rusinowicz, 

Pindral, Kuczera (65.Bachor), Szymański. Trener: Maciej Lisicki. 
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Andrii Levandovych

Na stadionie przy ul. Damrota w Głogówku urochomiono system 
nawadniania murawy. Inwestycję sfinanowały po połowie klub i gmina.

M
ecz w Głogówku zgro-

madził wielu futbolo-

wych sympatyków obu 
zespołów. Gospodarze 

mający na koncie komplet zwy-

cięstw mierzyli się z niepokonaną 
również w tym sezonie ekipą z 
Głubczyc. Wiadomo więc było, że 
emocji na pewno nie zabraknie. 
Pierwsze pół godziny spotkania 
n i e  w s k a z y w a ł o ,  ż e  z a w o d y  d o 
samego końca będą trzymały w 
napięciu. Gra głównie skoncentro-

wała się w środkowej części boiska 
z obustronnymi próbami przedo-

stania się na przedpole którejś z 
drużyn. Żadna z ekip nie uzyskała 
zdecydowanej przewagi. Goście 
u m i e j ę t n i e  r o z g r y w a l i  p i ł k ę , 
starając się długimi przerzutami 
zagrozić bramce strzeżonej przez 
Charęze. W 12. min Grek próbował 
chytrym uderzeniem z rzutu wol-

nego zagrozić miejscowym. Piłkę 
pewnie wyłapał Charęza.  Mecz 
rozpoczął się na dobre od 31. min, 
kiedy to pierwsi sygnał do ataku 
dali goście. Piłkę dośrodkowaną 
w z d ł u ż  l i n i i  b r a m k o w e j  p r z e z 
Łapuńkę nie wykorzystał będąc 
w  i d e a l n e j  s y t u a c j i  J a m u ł a .  W 
37. min tuż obok bramki uderzył 
Kuczera. Dwie minuty później w 
boczną siatkę strzelił Jamuła. W 

T
rener Maciej Lisicki prze-

m e b l o w a ł  t r o c h ę  s k ł a d , 
d a j ą c  o d p o c z ą ć  c z ę ś c i 
zawodnikom w perspek-

tywie kolejnego meczu ligowego 
z równie silną Polonią Głubczyce. 
Strzelczanie zastosowali podobną 
taktykę jak w spotkaniu ligowym. 
Od pierwszych minut próbowali 
przejąć inicjatywę na boisku. W 2. 
min Capiga kąśliwym uderzeniem 
p r ó b o w a ł  z a s k o c z y ć  C h a r ę z ę . 
Piłka jednak nieznacznie minęła 
spojenie słupka. W 7. min udanie 
interweniował Popanda po ude-

rzeniu Levandovycha. W 18. min 
ponownie golkiper Piasta znakomi-

cie obronił strzał z rzutu wolnego 
wykonywany przez Rudzińskiego. 
Goście z każdą minutą zyskiwali 
przewagę na murawie, grając szyb-

kimi podaniami łatwo przedostając 
się na przedpole strzelczan. W 25. 
min z dystansu po ziemi uderzał 

Rudziński. Cztery minuty później 
ten sam zawodnik przeniósł piłkę 
wysoko ponad bramką W 35. min 
Popanda obronił uderzenie Levan-

dovycha. W 39. min boisko po bru-

talnym faulu na zawodniku gości 
musiał opuścić Lutowski ukarany 
czerwoną kartką. W 42. min wprost 
w golkipera Piasta uderzył Rusi-

nowicz. Fortuna do przerwy była 
zdecydowanie lepszym zespołem, 
stwarzając kilka groźnych akcji i 
sytuacji bramkowych, natomiast 
gospodarze można powiedzieć byli 
„bezproduktywni”.  

 W 46.  min Charęza pewnym 
wyjściem na przedpole zażegnał 
atak gospodarzy. W 48. min Obusz-

ko będąc sam na sam z golkiperem 
F o r t u n y  u d e r z y ł  n i e c e l n i e  t u ż 
obok słupka. Trzy minuty później 
nieznacznie pomylił się Capiga. 
Gospodarze po przerwie, mimo że 

grali w osłabieniu z całą determina-

cją zaatakowali zespół gości. W 58. 
min Popenda znakomicie wybronił 
uderzenie z dystansu Szymańskie-

go. W 62. min Charęza popisał się 

wysokimi umiejętnościami, wybija-

jąc piłkę po uderzeniu zawodnika 
Piasta. W 67. min ponownie golki-

per gospodarzy znakomicie obronił 
strzał z 30 metrów Pindrala. W 69. 

min ten sam zawodnik główkował 
w poprzeczkę. Mecz szczególnie w 
drugiej połowie mógł się podobać. 
Dużo było z obu stron szybkich akcji 
zakańczanych celnymi strzałami. 
W 86. min znakomitą obroną po-

pisał się Charęza po główce Obusz-

k i .  R e g u l a m i n o w y  c z a s  g r y  n i e 
przyniósł rozstrzygnięcia, a więc o 
losach awansu miała decydować 
dogrywka. 
 

 W 93. min strzał Tomasza Hajdu-

ka został obroniony przez Popendę. 
W 98. min ponownie golkiper Piasta 
znakomicie obronił uderzenie po 
ziemi Damrata. Pięć minut później 
wybił na aut groźny strzał Trinczka. 
Fortuna w pierwszej części dogryw-

ki przeważała. W 109. min Sadlej 
kąśliwym uderzeniem w lewy róg 
bramki zdobył, jak się później oka-

zało, jedynego gola dla gości (0:1). 
Strzelczanie mogli wyrównać w 117. 
min, kiedy po uderzeniu Busana 
piłka trafiła w słupek bramki strze-

żonej przez Charęzę. 

 Fortuna po ciężkim meczu wy-

grała 1:0, awansując po dogrywce 
do 1/8 finału pucharu, w której 11 
listopada zmierzy się z A-klasowym 
Orłem Branice. Spotkanie w Strzel-

cach Opolskich to pojedynek ze 
znakomicie spisującymi się bram-

karzami obu zespołów, którzy kilku-

krotnie w sposób wręcz nieprawdo-

podobny bronili strzały atakujących 
zespołów. n

43. min w znakomitej sytuacji zna-

lazł się Łapuńka, który będąc sam 
na sam z golkiperem Fortuny ude-

rzył wprost w jego ręce. Końcówka 
p i e r w s z e j  p o ł o w y  z w i a s t o w a ł a 
emocje po przerwie. 

 W 50. min powinna paść bramka 
dla gospodarzy. Tomasz Hajduk po 
indywidualnej akcji posłał piłkę tuż 
obok słupka. W 56. min ponownie 
ten sam zawodnik trafił piłką zmie-

rzającą do bramki w niefortunnie 
ustawionego Kuczerę, natomiast 
dobitka Bachora poszybowała tuż 
nad poprzeczką. W pierwszym kwa-

dransie drugiej połowy gospodarze 
osiągnęli zdecydowaną przewagę. 
Defensorzy Polonii umiejętnie wybi-

jali z rytmu gry atakujących głogów-

czan. O dużym szczęściu miejscowi 
mogli mówić w 69. min, kiedy to w 
spojenie słupków trafił z półwoleja 
Jamuła, natomiast dobitkę Wach-

niewskiego z linii bramkowej wybił 
Kuczera. Z każdą minutę przewagę 
na boisku zyskiwali zawodnicy z 
Głubczyc. W 73. min akcję meczu 
dla gospodarzy miał Bachor. Mając 
przed sobą tylko wybiegającego 
Turka posłał piłkę tuż obok słupka. 
Była to przysłowiowa stuprocen-

t o w a  s y t u a c j a ,  k t ó r a  p o w i n n a 
zakończyć się golem. W 75. min 

Charęza znakomicie obronił plaso-

wane uderzenie w lewy róg bramki 
Jamuły. Dwie minuty później wybił 
piłkę spod nóg szarżującego w 
polu karnym Zawadzkiego. W 78. 
min niecelnie uderzał Karwowski. 
Zawodnicy gości osiągnęli zdecy-

dowaną przewagę w polu, dążąc do 
zdobycia zwycięskiej bramki. W 84. 
min intuicyjnie nogami wybronił 
strzał Zawadzkiego Charęza. Dwie 
minuty później powstrzymał groź-

ne dośrodkowanie Jamuły. Kibice 
gospodarzy w tym czasie z utęsknie-

niem czekali na końcowy gwizdek 
sędziego, widząc coraz groźniejsze 
poczynania Polonii, której prak-

tycznie każda akcja „pachniała” 
golem. Bardzo dobrze na przedpolu 
prezentował się golkiper Fortuny, 
który swoimi pewnymi wyjściami 
przerywał akcje przyjezdnych. 

 Mecz zakończył się bezbram-

kowym remisem, z którego oba 
zespoły powinny być zadowolone. 
Szczególnie druga połowa trzymała 
w napięciu kibiców obu klubów do 
samego końca. Niewątpliwie najlep-

szym graczem meczu był golkiper 
Fortuny Charęza, którego interwen-

cje zapobiegły utracie bramek. W 
najbliższą sobotę zespół z Głogówka 
uda się na trudny teren do Piotrów-

ki, gdzie z niepokonanym benia-

minkiem, sąsiadem w tabeli rozegra 
kolejny mecz. n
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Bo zasługujesz
na piękny portret
Bo zasługujesz
na piękny portret

Nikola
fot. Marek  Doskocz
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WYWIAD 

Otrzymałem zaproszenie na testy 

i tam już zostałem
daniel pietruszka to jeden z większych talentów piłkarskich w powiecie 
prudnickim. nietuzinkowe umiejętności w połączeniu z ciężką pracą na 
treningach mogą wynieść nastolatka bardzo wysoko.    

Damian WICHER

J
ak zaczęła się twoja przygoda 

z piłką?

-  W wieku sześciu lat tato 
zaprowadził mnie na trening do 
UKS-u Orlik Prudnik. Moim pierw-

s z y m  t r e n e r e m  b y ł  p a n  A d a m 
Zmarzlik. I tak zaczęła się moja 
przygoda z piłką.

- Inspiracją był tata, wieloletni zawod-

nik Pogoni?

- Myślę, że tak. Chodziłem na mecze 
Pogoni i patrzyłem jak tato gra i też 
chciałem spróbować.                                                

- Obecnie jesteś zawodnikiem Odry. 

Jak trafiłeś do Opola?

- Tak, obecnie gram w Odrze i pod-

noszę w tym klubie swoje umiejęt-

ności. Około 3 lata temu mój tato do-

stał telefon z Opola z zaproszeniem 
na testy i tam już zostałem.

- Jak często trenujecie?

- Trenujemy cztery razy w tygo-

dniu, piąty jest mecz. Z tym że trzy 
razy jest trening piłkarski, a jeden 
trening motoryczny powiązany z 
siłownią.

- Trudno jest pogodzić dojazdy, trenin-

gi i naukę?

ŁUCZNICTWO 

Rywalizowali po sąsiedzku 
trzecie miejsce wystrzelały zawodniczki obuwnika podczas 

kolejnej, już czwartej rundy drużynowej ekstraklasy. 

Gospodarzem zmagań był tym razem chrobry Głuchołazy.

Damian WICHER

N
a  n a j n i ż s z y m  s t o p n i u 
p o d i u m  s t a n ę ł y :  O l i m -

p i a  K o w s z y n ,  R e n a t a 
S z k o l n i c k a ,  J u l i a  A p a -

n o w i c z  i  M a ł g o r z a t a  K u b l i c k a . 
Zwyciężyły żywiecczanki. Łucz-

nik triumfował także wśród męż-

c z y z n  ( O b u w n i k  b y ł  8 . )  o r a z  w 
obu kategoriach Pucharu Polski 
open. Innymi słowy przedstawi-

ciele tego klubu zgarnęli komplet 
pierwszych lokat. 

 We wspomnianej rywalizacji 
PP najwyższej z naszych – na 31. 
miejscu – uplasowała się Szkol-

nicka. Apanowicz, Kowszyn oraz 
Rektor wzięli udział tylko w dwóch 
z czterech serii  eliminacyjnych 
(skupili się na lidze), stąd zaniżo-

ne pozycje indywidualne w ich 
przypadku.  

 Sędzią głównym zawodów był 
Kazimierz Kocik, kierownikiem 

- W roku szkolnym jest dość ciężko. 
Bo wracam ze szkoły, a za pół go-

dziny już wyjeżdżam na trening i 
jestem z powrotem w domu dosyć 
późno. Mam niewiele czasu na na-

ukę, ale daję z tym radę. Tato wszyst-

ko ogarnia, jeśli chodzi o dojazdy na 
treningi.

- W której lidze i przeciwko jakim dru-

żynom występujesz?

- Wcześniej graliśmy w Opolskiej 
Lidze Trampkarzy. Od tego sezonu 
rywalizujemy w Centralnej Lidze 
Juniorów U-15 i gramy z takimi ze-

społami jak: Górnik Zabrze, Raków 
Częstochowa, Śląsk Wrocław, Miedź 
Legnica, GKS Katowice czy Zagłębie 
Lubin.

- Na jakiej pozycji grasz?

- Jestem środkowym pomocnikiem 
defensywnym, czyli tzw. szóstką. 
Ale też jestem przez obecnego tre-

nera ustawiany na pozycji bocznego 
obrońcy.

- Chciałbyś zostać zawodowym piłkarzem?

- Oczywiście, że tak. Jeżeli bym nie 
chciał, to bym nie grał w piłkę.

- W pierwszoligowej Odrze występu-

je Mateusz Kamiński, wychowanek 

Pogoni, z kolei smaku rywalizacji w 

klubach ekstraklasy zaznał Lukas Kle-

mens (obecnie zawodnik węgierskiego 

Honved Budapeszt), niegdyś związany 

ze Spartą Prudnik i Fortuną Głogówek. 

Czy fakt ten dodaje motywacji do wy-

tężonej pracy na treningach? Bo skoro 

im się udało, to innym też może się 

powieść…

- Na pewno w jakimś stopniu do-

daje,  bo chciałbym grać na ich 
poziomie lub wyżej. Ale też zdaję 
sobie sprawę, że do tego potrzeba 
ciężkiej pracy i staram się to robić.

-  Masz swojego idola i  ulubiony 

zespół?

- Mam. Bardzo lubię oglądać Leo 
Messiego i  ostatnio podpatruję 
reprezentanta Anglii, Jacka Gre-

a l i s h a .  N i e  m a m  j e d n e g o  u l u -

b i o n e g o  z e s p o ł u ,  a l e  l u b i ę  n p . 
Bayern Monachium, Barcelone i 
Liverpool.

- Czy masz jakieś inne zainteresowa-

nia oprócz sportu?

- Jednoznacznie to nie mam. Ale 

lubię szybkie samochody i elektro 
-nikę.

- Dziękuję za rozmowę i życzę wie-

lu sukcesów. nDaniel Pietruszka w barwach Odry Opole

Team prudnickiego Obuwnika

strzelań - Ryszard Witkowski, zaś w 
komisji technicznej zasiadała Dia-

na Witkowska-Sorgowicka. Wszy-

scy pochodzą z Prudnika.  n

   PUCHAR POLSKI OPEN 

kobiety

l 1. Natalia Leśniak (Łucznik Żywiec) 

l  2. Martyna Stach (Czarna Strzała 

Bytom) l 3. Kamila Napłoszek (Mary-

mont Warszawa) l 31. Renata Szkol-

nicka l  37. Małgorzata Kublicka 

l 46. Olimpia Kowszyn l 49. Julia 

Apanowicz (wszystkie Obuwnik) 

mężczyźni 

l  1. Filip Łazowski l  2. Oskar Kas-

prowski l  3. Jakub Bąk (wszyscy 

Łucznik Żywiec) l 35. Jarosław Ma-

ckiewicz l 52. Filip Baurowicz l 67. 

Miłosz Rektor (wszyscy Obuwnik)

  EKSTRAKLASA DRUŻYNOWA

kobiety

l  1. Łucznik Żywiec l  2. Czarna 

Strzała Bytom l 3. Obuwnik Prud-

nik (Kowszyn, Szkolnicka, Apano-

wicz, Kublicka) 

mężczyźni  

l 1. Łucznik Żywiec l 2. Stella Kielce l 

3. Surma Poznań l 8. Obuwnik Prud-

nik (Mackiewicz, Rektor, Baurowicz)
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Patryk Surma strzelił dla Pogoni honorową bramkę

4. LIGA

4. KOLEJKA

Odra II - Unia 1:0

Małapanew - Gogolin 5:0

Starowice D. - Piast 2:1

Skalnik - Piotrówka 1:2

Olesno - TOR 2:3

Fortuna - Polonia G. 0:0

Victoria - Polonia N. 0:1

Porawie - Agroplon 0:0

Chemik - Skorogoszcz 3:2

1. Polonia Nysa (s) 4 12 10:0

2. Fortuna Głogówek 4 10 8:3

3. LZS Piotrówka (b) 4 10 7:3

4. Polonia Głubczyce 4 8 10:3

5. Unia Krapkowice 4 7 6:1

6. LZS Starowice D. 4 7 7:5

7. Agroplon Głuszyna 4 7 6:5

8. Małapanew Ozimek 4 7 8:4

9. Ruch Zdzieszowice 3 6 12:3

10. Odra II Opole 3 4 5:5

11. Piast Strzelce Op. 4 4 5:6

12. TOR Dobrzeń Wlk. (b) 4 4 5:11

13. Skalnik Gracze 4 3 6:11

14. Chemik K.-Koźle 4 3 4:9

15. MKS Gogolin 4 3 8:13

16. Victoria Chróścice 4 2 3:6

17. Porawie Większyce 4 2 4:10

18. OKS Olesno 3 1 5:10

19. LZS Skorogoszcz 3 0 2:13

KLASA B, GR. 10
1. KOLEJKA

LKS Strzeleczki 

- LZS Przechód 3:0

LZS Chrzelice 

- LZS Kujawy 3:5

LZS Zawada - 

LZS Łąka Prudnicka 1:7

Partyzant Kazimierz 

- LZS Stare Kotkowice 1:2

Polonia Pogórze-Łącznik 

- LZS Kolnowice 5:2

LZS Czyżowice 

- Fortuna II Głogówek 1:3

PUCHAR POLSKI OZPN

1/16 FINAŁU 

Naprzód Jemielnica 

- Stal Brzeg 0:8

Orzeł Branice 

- LZS Chrząstowice wo. 3:0

Start Namysłów 

- MKS Kluczbork 1:4

Victoria Żyrowa 

- Agroplon Głuszyna 1:3

Victoria Chróścice 

- Ruch Zdzieszowice 1:7

KS Krasiejów 

- LZS Kuniów 1:3

Pogoń Prudnik 

- Start Jełowa 1:5

Śląsk Łubniany 

- Skalnik Gracze 2:3

KS Twardawa 

- Orzeł Źlinice 0:5

Motor Praszka 

- Polonia Nysa 1:4

Iprime Bogacica 

- Polonia Głubczyce 4:1

Groszmal Opole 

- TOR Dobrzeń Wlk. 2:2, k. 5:6

LZS Racławiczki 

- LZS Starowice D. 0:1

Piast Strzelce Op. 

- Fortuna Głogówek 0:1 d.

Polonia Karłowice 

- Unia Krapkowice 1.09

LZS Walce 

- Małapanew Ozimek 1.09

W 1/8 finału (11.11) rywalem 

Fortuny będzie Orzeł Branice. 

KOSZYKÓWKA 
- MECZE KONTROLNE 

Śląsk II Wrocław (1. liga)

- Pogoń Prudnik 101:70

ŚLĄSK II: Tomczak 20, Walski 17, 

Bożenko 14, Góreńczyk 14, Marchewka 

12, Gordon 11, Białachowski 7, 

Strzępek 3, Sitnik 3, Zagórski. 

POGOŃ: Madziar 22, Nowakowski 

11, Sanny 10, Żebrok 9, Garwol 

8, Nowicki 5, Mordzak 2, Mazur 

2, Gnilka 1, Kociuga, Majka. 

Rycerze Rydzyna (2. liga) 

– Pogoń Prudnik 80:90  

RYCERZE: Milczyński 18, Chanas 

16, Sanny 14, Kasiński 9, Świerczyk 

7, Samolak 6, Janowicz 4, Sobiech 

3, Domagała 2, Nawrocki 1. 

POGOŃ: Madziar 25, Garwol 24, 

Sanny 17, Żebrok 13, Mordzak 6, 

Kociuga 5, Mazur, Krupiński.

Kolejne mecze sparingowe prudniczanie 

rozegrają w najbliższy weekend, 

kolejno z Górnikiem Wałbrzych (1. 

liga) i Sudetami Jelenia Góra (2.). Oba 

pojedynki zaplanowano w halach rywali.

1. LIGA KOBIET

3. KOLEJKA

Wodzisław Śl. - Pogoń 3:2

ROW - HydroTruck 4:4

Iskra - Rolnik 3:0

Ząbkovia - Polonia 0:3

Stomilanki - Łódź 0:3

Trójka - Resovia 1:2

1. Polonia Środa Wlkp. 3 9 13:4

2. KS Wodzisław Śl. 3 6 10:8

3. UKS SMS II Łódź 3 6 9:7

4. Stomilanki Olsztyn 3 6 12:9

5. Resovia Rzeszów 3 6 5:3

6. Trójka Jelna 3 4 9:9

7. Pogoń Tczew 3 4 9:8

8. HydroTruck Radom 3 4 11:11

9. Ząbkovia Ząbki 3 3 4:8

10. Iskra Częstochowa 3 3 5:5

11. ROW Rybnik 3 1 10:12

12. Rolnik B. Głogówek 3 0 4:17

KLASA OKRĘGOWA, GR. 2

4. KOLEJKA

Sparta - Twardawa 2:0

Włókniarz - Walce 0:1

Lisięcice - Ujazd 2:2

Sudety - Start 6:0

Orzeł - Odrzanka 1:1

GKS - Ścinawa N.-Korfantów 4:1

Atom - Czarni 2:1

Racławiczki - Sokół 4:4

Pogoń - Domaszkowice 4:0

1. Sudety Burgrabice 4 12 14:2

2. GKS Głuchołazy (s) 4 12 13:3

3. Pogoń Prudnik (s) 4 10 15:6

4. LZS Walce (s) 4 10 12:6

5. KS Twardawa 4 7 16:7

6. Atom Grądy 4 7 9:7

7. Włókniarz Kietrz 4 6 6:6

8. LZS Lisięcice 4 5 8:6

9. Sokół Niemodlin 4 5 9:8

10. LZS Racławiczki 4 4 8:12

11. LZS Ścinawa N.-Korfantów 4 4 5:8

12. Odrzanka Dziergowice (b) 4 4 4:7

13. Orzeł Reńska Wieś (b) 4 4 2:6

14. Sparta Paczków 4 4 8:13

15. LZS Domaszkowice (b) 4 3 6:10

16. Start Bogdanowice 4 3 6:22

17. LKS Ujazd 4 1 7:12

18. Czarni Otmuchów 4 0 2:9

KLASA A, GR. 4

2. KOLEJKA

Metalowiec - Polonia P. 6:1

Racławia - Jasienica D. 2:1

Rzepcze - Lubrza 2:2

Gryżów - Ligota B.-Radostynia 4:0

Sudety - Polonia B. 1:2

Szonów - Unia 1:4

Dytmarów - Otmęt 0:2

1. Unia Tułowice (b) 2 6 11:3

2. Otmęt Krapkowice (b) 2 6 7:0

3. LZS Rzepcze (b) 2 4 5:3

4. Metal. Łambinowice (s) 2 3 6:6

5. LKS Szonów 2 3 5:4

6. Polonia Biała 2 3 2:5

7. LZS Dytmarów 2 3 5:2

8. LZS Gryżów 2 3 6:7

9. Racławia Racławice Śl. 2 3 3:4

10. Sudety Moszczanka 2 3 3:2

11. Polonia Prószków 2 3 5:7

12. LZS Lubrza 2 1 2:4

13. LZS Jasienica D. (b) 2 0 2:6

14. LZS Ligota B.-Radostynia 2 0 0:9

KLASA B, GR. 9

2. KOLEJKA

Buków - Biała Nyska 1:7

Trzeboszowice - Gościce                         -

Rudziczka - GKS 0:3

Ścinawa N.-Korfantów II - Włodary 1:3

Ujeździec - Śliwice 1:2

Niwnica - Łąka 4:2

1. LKS Biała Nyska 2 6 11:3

2. GKS II Głuchołazy 2 6 10:2

3. LZS Włodary 2 6 5:2

4. II Ścinawa N.-Korfantów (b) 2 3 5:5

5. LZS Gościce 1 3 9:1

6. LZS Niwnica 1 3 4:2

7. LZS Śliwice 2 3 4:5

8. LZS Ujeździec 2 1 6:7

9. LZS Łąka (s) 2 1 7:9

10. LZS Rudziczka 2 0 2:7

  . LZS Trzeboszowice (s) 1 0 2:7

12. LZS Buków 2 0 2:9

13. LZS Siestrzechowice 1 0 1:9

PIŁKA NOŻNA – PUCHAR POLSKI OZPN 

Pożegnanie 
z pucharem
Pucharowa konfrontacja dwóch czołowych zespołów 

pierwszej i drugiej grupy klasy okręgowej przebiegała przy 

wyraźnej przewadze gości, którzy łatwo, różnicą w piłkarskich 

umiejętnościach, udokumentowali pięcioma golami.

Mieczysław MATCZAK

Pogoń Prudnik    1

Start Jełowa    5
(0:2) 

Pogoń: Stanek, Piskorz, Sera�n (65. kontuzja, Gonsior), Strzbała, Surma, 

Mykita, Dilenko, Stencel (75. Gajek), Mandala (67. Petrykanin), Rudzki  

(57. Florczak), Muzyka (57. Mięczakowski). Trener: Łukasz Kabaszyn.  

Kierownik drużyny: Arkadiusz Nowacki.

P
rzyjezdni od pierwszych mi-
nut narzucili gospodarzom 
swój styl gry, zastosowali 
agresywne krycie już na poło-

wie Pogoni i taka taktyka przyniosła 
im wysokie zasłużone zwycięstwo. 
 Już w 3. min po idealnym do-
środkowaniu napastnik Startu, na 
szczęście przegrał pojedynek sam na 
sam ze Stankiem. W 7. min po sko-
piowanym podaniu goście w sytuacji 
sam na sam z bramkarzem objęli 
prowadzenie (0:1). W 10. min Stanek 
wybił futbolówkę na róg po strzale 
napastnika z kilku metrów. Pogoń 
stworzyła idealną okazję do wyrów-

nania w 35. min, kiedy to po rzucie 
rożnym Surma z rogu pola bramko-
wego posłał piłkę nad poprzeczką. W 
45. min bezpośrednio z rzutu rożne-
go goście podwyższyli wynik (0:2).
 Mocnym uderzeniem Start roz-
począł drugą odsłonę meczu. Już w 
48. min po pięknej zespołowej akcji 
i kilku podaniach na jeden kontakt 
podwyższył prowadzenie (0:3). W 
53. min było już 0:4 po faulu Stanka 
w sytuacji jeden na jeden z napastni-
kiem i rzucie karnym.

 Pogoń długimi okresami robiła 
wrażenie zespołu bezradnego i 
nie bardzo wiedziała jak powstrzy-
mać rozpędzonych jełowian. W 
63. min kolejny raz Stanek wygrał 
pojedynek sam na sam z napastni-
kiem przyjezdnych. W 65. min po 
ładnej indywidualnej akcji w polu 
karnym sfaulowany został Dilenko 
i Surma z „jedenastki” zdobył ho-
norową bramkę dla Pogoni (1:4). W 
ostatnich minutach prudniczanie 
dążyli do zmniejszenia rozmiarów 
porażki. Mięczakowski z 16 metrów 
posłał piłkę minimalnie nad po-
przeczką, a chwilę później Surma 
i Mięczakowski z bliska przegrali 
pojedynki z golkiperem w polu 
bramkowy. To, co nie udało się Po-
goni, dokonali przyjezdni i ustalili 
wynik meczu na 1:5. 
 Pogoń z Pucharem Polski pożeg-
nała się w kiepskim stylu, ale może 
i dobrze, bo teraz piłkarze mogą 
się skupić na walce o mistrzowskie 
punkty i powrocie do 4. ligi. W ze-
spole z Jełowy bardzo dobrze spisy-
wał się obrońca Roman Forma, były 
piłkarz Pogoni. n
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R ApTekI
dyżury oraz pogotowie pracy
w porze nocnej, 
w niedziele, święta 
i inne dni wolne od pracy
środa (1.09.2021) – środa (8.09.2021)

UWAGA! 
plan pracy aptek może ulec zmianie.

pRUdNIk
WT, ŚR, CZW, PT
Apteka „Zdrowie” Monika Hylak
ul. Łangowskiego 2, tel. 77 436 07 38
PT, SO, NI
Apteka „Optima”
ul. Nyska 1, tel. 77 436 65 90
NI, PN, WT
Apteka „Pod Złotym Wężem”
ul. Powstańców Śląskich, tel. 77 406 70 93
WT, ŚR
Apteka  Burchacińscy Spółka Jawna 
ul. Skowrońskiego 28, tel. 77 887 01 01

GŁOGÓWek 
dyżury oraz pogotowie pracy
w porze nocnej, 
w niedziele, święta 
i inne dni wolne od pracy
WT, ŚR, CZW, PT, SO, NI
Apteka Drofarm 
ul. Piotra Skargi 15a, tel. 533 222 324
NI, PN, WT, ŚR
Apteka Nowa  „M. & T. Schmidt” 
ul. Mickiewicza 20, tel. 77 437 34 75
  
BIAŁA 
(apteki w Białej 
nie prowadzą dyżurów)
Apteka „pod Lwem”, 
ul. 1 maja 18, tel. 77 438 70 22
Apteka  im. karola Wojtyły, 
ul. Opolska 2a, tel. 77 438 74 06
Apteka im. św. kamila, 
Rynek 14, tel. 77 438 71 21

ŁĄCZNIk
(pogotowie rozpoczyna się o godz. 16.00)
Apteka mgr Krystyna Wiśniewska, 
Łącznik 48 – 220 ul. Skowrońskiego 4,
tel. 77 437 63 68

kORFANTÓW 
Apteka „Apteka Rodzinna”
ul. Wyzwolenia 16, tel. 77 435 60 27
Apteka elżbieta Wilk
ul. Wyzwolenia 19, tel. 77 431 90 48

STRZeLeCZkI 
Apteka „Sub-Sole”,
Strzeleczki, ul. Sienkiewicza 33, 
tel. 77 466 82 00
punkt apteczny „Sub-Sole”,
Dziedzice, ul. Główna 15, 
tel. 77 466 87 58 
Apteka Arnika, 
Dobra, ul. Szkolna 2, tel. 77 466 83 09 
Kujawy, ul. Opolska 1 C, tel. 77 466 87 58

WALCe
Apteka, 
ul. Mickiewicza 7, tel. 77 466 01 23

Telefon alarmowy 112
Nocna i świąteczna pomoc  lekarska 
ul. Nyska 1, tel. 77 436 26 66

WAżNe TeLeFONy
prudnik
Informacja pkp, tel. 19 757
Urząd Skarbowy, ul. Kopernika 1a,   
                     tel. 77 436 99 00

pOGOTOWIA
Ratunkowe 112, 999, 77 438 78 85
Straż pożarna 112, 998, 77 438 05 30
policja 112, 997, 478 629 203
energetyczne 991
Gazowe 992
Wodno-kanalizacyjne 994
>> prudnik 77 436 25 56
>> Głogówek 77 437 46 47
drogowe 981
Opiekuńcze 77 474 54 45
Straż Miejska 77 406 62 42
    
pOWIATOWy RZeCZNIk kONSUMeNTÓW
Starostwo Powiatowe w Prudniku, pok. 4
tel. 77 436 93 09, 576 834 168
środa i piątek 7.30 -13.00

OŚRODeK POMOCy SPOłeCZNej 
W PRuDNIKu 77 406 70 38

OŚRODeK POMOCy SPOłeCZNej 
W GłOGóWKu  77 438 00 40 

OśROdek pOMOCy SpOŁeCZNeJ 
W BIAŁeJ 77 438 71 40

OŚRODeK POMOCy SPOłeCZNej 
W LuBRZy 77 407 46 79

wtorek-piątek 8.00-16.00, 4. sobota miesiąca 
10.00-16.00. Wieża Woka, Plac Zamkowy 
czynna od 1 maja do 30 września od wtorku 
do piątku 12.00-16.00 oraz w soboty, niedziele 
i święta 12.00-18.00. Cena biletów: Arsenał 
normalny 10 zł, ulgowy 5 zł, grupowy (20-35 
osób) 100 zł, CTT normalny 10 zł, ulgowy 5 zł, 
 grupowy 100 zł, Wieża Woka normalny/
ulgowy 5 zł, grupowy 50 zł. Bilet rodzinny 
(tylko z Kartą Dużej Rodziny lub Opolską Kartą 
Rodziny) - 20 zł (obejmuje wszystkie obiekty 
MZP). W czwartki do obiektów muzeum 
wstęp wolny (poza Wieżą Woka).

Muzeum Regionalne w Głogówku
Ul. Słowackiego 1, 48-250 Głogówek, tel. 77 
437 35 00, godziny otwarcia: wtorek – piątek: 
10.00 – 14.00.

Muzeum Śląska Opolskiego 
Ul. św. Wojciecha 13, Opole, tel. 77 453 66 77. 
Czynne 9.00-15.30 (wtorek-piątek), 10.00-15.00 
(sobota), 12.00-17.00 (niedziela), nieczynne 
(poniedziałek). Ekspozycja stała: „Pradzieje 
Opolszczyzny” i „Opole - gród, miasto, stolica 
regionu”. „Galeria malarstwa polskiego XIX i XX 
wieku”, „W kręgu farmacji”.

Městské muzeum  w Zlatých Horách
Nám. Svobody 94, 79376 Zlaté Hory. Czynne 
od wtorku do piątku, od godz. 9.00 do 12.00 
i od 13.00 do 16.00.

Městské muzeum w Krnovie
náměstí Míru 14, 794 01 Krnov, tel. 554 
614 706, e-mail: muzeum@mikskrnov.cz.

IZBy ReGIONALNe

• Farska stodoła w Biedrzychowicach, 
usytuowana obok plebani. Jest tu 
eksponowane wyposażenie dawnego 
śląskiego domu. Kontakt z Różą Zgorzelską 
(tel. 77 437 17 99, kom. 668 290 809).
• Izba śląska w Publicznym Gimnazjum 
nr 1 w Głogówku. ul. Kościuszki 10, 
tel. 77 437 35 92. W wydzielonych 
pomieszczeniach znajdują się 
tematyczne ekspozycje: dawna pralnia, 
kuchnia, sypialnia, klasa itp.
• Izba regionalna na poddaszu budynku 
szkolnego w Przechodzie (gmina 
Korfantów). Zgromadzono w niej stroje 
regionalne, przedmioty codziennego 
użytku, sprzęty rolnicze, mapy, fotogra�e.
• Izba regionalna w Wiejskim Centrum 
Aktywizacji w Rudziczce. Izbę można 
zwiedzać od poniedziałku do piątku, w 
godz. od 13.00 do 20.00.
• Izba regionalna w Powiatowym Centrum 
Kształcenia Praktycznego w Prudniku (ul. 
Prężyńska). Kontakt z Centrum Kształcenia 
Zawodowego i Ustawicznego w Prudniku 
(ul. Podgórna).

Zabytkowy spichlerz w Trzebinie
Czynne w każdą niedzielę, od godz. 15.00 
do 17.00. Kontakt: sołtys Roman Pilch (77 436 
03 22), Józefa Bogusz (77 436 60 22), Daniela 
Mojak (784 181 951).

Prudnicki garnizon
Była siedziba Ośrodka Sportu i Rekreacji 
w Prudniku (łaźnia miejska), ul. Parkowa 4, 
Prudnik. Czynne w każdy wtorek w godz. 
10.00-12.00 i czwartek w godz. 16.00-18.00 
(w dniach otwarcia OSiR). Historia byłego 
garnizonu w Prudniku – ekspozycja Zarządu 
Koła Związku Żołnierzy Wojska Polskiego.

kULTURA

OŚRODKI KuLTuRy

Prudnicki Ośrodek Kultury i Biblioteki 
Publicznej w Prudniku
Siedziba główna POK – Pałac Fränkla, ul. 
Kościuszki 1A, 48 – 200 Prudnik,  
tel. 77 436 33 96.
Miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna, 
 ul. Mickiewicza 1, 48 – 200 Prudnik,   
tel. 77 436 27 60.
Kino Diana, ul. Mickiewicza 1,  
48 – 200 Prudnik,  tel. 77 436 66 85.

Miejsko-Gminny Ośrodek Kultury w Głogówku
Ul. Batorego 10, 48-250 Głogówek, 
 tel. 77 406 91 40. Godziny otwarcia:  
pon - pt - od 8.00 do 20.00.

Gminne Centrum Kultury w Białej
Ul. Prudnicka 35, 48-210 Biała, 
 tel./faks 077 438 70 26.

Gminny Ośrodek Kultury w Lubrzy
Ul. Wolności 73, 48-231 Lubrza, 
 tel./faks 77 407 46 83.

Ośrodek Sportu i Rekreacji w Prudniku
Ul. Parkowa 4, 48-200 Prudnik, tel. 77 436 25 63.

Městské informační a kulturní středisko w Krnovie
náměstí Míru 1/14, 794 01 Krnov, tel. 554 614 706, 
e-mail: posta@mikskrnov.cz.

MuZeA

Muzeum Ziemi Prudnickiej
Siedziba główna - Arsenał, ul. Chrobrego 5, 
48-200 Prudnik, tel. 77 406 80 60, czynne: 
wtorek-piątek 8.00-16.00, 2. sobota miesiąca: 
10.00-16.00. Ekspozycja stała: etnogra�a, historia 
Prudnika, Stanisław Szozda. Centrum Tradycji 
Tkackich - ul. Królowej Jadwigi 23, czynne: 

CeNy PALIW 95 ON LPG

„Orlen” Prudnik 5,79 5,61 2,89

„Moya” Głuchołazy 5,59 5,66 2,86

„Pieprzyk” Prudnik 5,75 5,49 2,84

„STW” Prudnik 5,74 5,49 -

„Orlen” Biała 5,79 5,59 2,85

„Pegaz” Prudnik 5,76 5,53 2,81

„Pegaz”  Głogówek 5,69 5,38 2,69

WALuTy Jerzy Mochnik 
 Prudnik Sobieskiego 24

NBP

1 eur 4,57 / 4,59 4,52 / 4,61

1 usd 3,89 / 3,91 3,83 / 3,91

1 gbp 5,35 / 5,37 5,27 / 5,37

1 chf 4,26 / 4,28 4,18 / 4,26

100 czk 17,85 / 17,95 17,68 / 18,04  

Stan:  sierpnia, godz. . - .                zebrał: Damian Wicher
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RedAkCJA I BIURO OGŁOSZeŃ
48-200 Prudnik, ul. Kościuszki 13a

TeLeFON
77 436 28 77
INTeRNeT
www.terazprudnik.pl
www.aneks.com.pl
www.facebook.pl/tygodnikprudnicki
e-MAIL
redakcja@tygodnikprudnicki.pl
RedAkTOR NACZeLNy
Andrzej DEREŃ
andrzej.deren@tygodnikprudnicki.pl

SekReTARZ RedAkCJI
Grzegorz WEIGT
SekReTARIAT
Aleksandra ŚlusARczyK
pUBLICyśCI
Damian WIcHER
Mieczysław MATczAK
Marek KARP
WSpÓŁpRACA
Daniela DŁuGOsz-PENcA
Franciszek DENDEWIcz
Adam luTOGNIEWsKI
Bożena TOKAR-MATKOWsKA
RekLAMA
Adam MyŚKÓW
reklama@tygodnikprudnicki.pl

WydAWCA
spółka Wydawnicza ANEKs
48-200 Prudnik, ul. Kościuszki 13a
kONTO BANkOWe
santander Bank Polska s.A. - 1 Oddział w Prudniku
84 1090 2226 0000 0005 7401 1084
dRUk
Polska Press sp. z o.o., Oddział Poligrafia, 
Drukarnia w sosnowcu
Nakład: 3050

BIURO OGŁOSZeŃ  CZyNNe Od 8.15 dO 16.00
Redakcja zastrzega sobie prawo do skaracania 
nadesłanych materiałów prasowych i listów.  
Redakcja nie odpowiada za treść ogłoszeń i reklam.
Nowy numer w każdą środę  w kioskach i sklepach  
ziemi prudnickiej. czekamy na sygnały, pomysły  
i informacje od czytelników.

e-GAZeTA
Gazeta w formie elektronicznej
do nabycia na platformach:
    
     egazety.pl           e-kiosk.pl 
     

    eprasa.pl

SkŁAd kOMpUTeROWy
Jarosław TOMAszEWIcz

pReNUMeRATA W RUCHU
zamówienia na prenumeratę można składać bezpośrednio na stronie   

www.prenumerata.ruch.com.pl lub kontaktując się z Telefonicznym Biurem Obsługi 

 Klienta pod numerem: 801 800 803 lub 22 717 59 59,  czynne w godzinach 7.00 - 18.00.  

Koszt połączenia wg taryfy operatora.
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SPOŁECZNA KRUCJATA MIŁOŚCI

W sobotę 28 sierpnia 

w Prudniku odbył się 

premierowy koncert 

„Najważniejsza jest miłość”, 

dedykowany Prymasowi 

Tysiąclecia. To najnowsze 

dzieło Piotra Rubika               

i Zbigniewa Książka.

Dziedzictwo kardynała 
Stefana Wyszyńskiego

Grzegorz WEIGT Koncert „Najważniejsza jest miłość”, Prudnik 28 sierpnia 2021 roku
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Soliści śpiewający podczas koncertu: Oliwia Wieczorek, Marta Moszczyńska, Zofia Nowakowska, Michał Bogdanowicz, Michał Gasz i Grzegorz Wilk oraz Krzysztof Kwiatkowski (jako narrator)

Piotr Rubik w najlepszej formie Na koncert zaprosili: poseł na Sejm RP Katarzyna Czochara i prezes zarządu 

Stowarzyszenia Miłośników Wsi Moszczanka  Mieczysław Partyczny.

O
ratorium „Najważniejsza 
jest miłość” jest premie-
rowym dokonaniem zna-
nego duetu: Piotr Rubik 

– muzyka, Zbigniew Książek – słowa; 
przygotowanym specjalnie na oka-
zję beatyfikacji kardynała Stefana 
Wyszyńskiego. Dla nas, prudniczan, 
ważne, że zaprezentowanym po raz 
pierwszy tu – w miejscu uwięzienia 
prymasa w Prudniku-Lesie. 
 Koncert zaprezentowany został 
z całą okazałością w wykonaniu 
Orkiestry Symfonicznej Filharmonii 
Dolnośląskiej z Jeleniej Góry i Chó-

ru Uniwersytetu Wrocławskiego 
– Gaudium pod kierunkiem Alana 
Urbanka oraz solistów. Ustawienie 
tak jak tradycyjnie w projektach Pio-
tra Rubika. Koncert odbył się na bło-
niach na szczycie Koziej Góry obok 
franciszkańskiego sanktuarium św. 
Józefa w Prudniku-Lesie.
 Koncert przybliżał nauczanie 
kardynała Stefana Wyszyńskiego, w 
słowach pieśni, a także we wprowa-
dzeniach ukazujących wprost życie 
i myśl wielkiego Polaka. W tym na-
uczaniu najmocniej akcentowano 
wątek miłości - w wymiarze ludz-
kim, osobistym, ale też społecznym, 
koniecznym w życiu politycznym.
 Przed wieczornym koncertem 
w intencji kardynała Stefana Wy-

szyńskiego i Ojczyzny odprawiona 
została w kościele św. Józefa Msza 
św. Natomiast po koncercie miał 
miejsce pokaz video mappingu na 
murach klasztornych. Wydarzenie: 
„Społeczna Krucjata Miłości” po-
wstało z inicjatywy poseł na Sejm 
RP Katarzyny Czochary i Stowarzy-
szenia Miłośników Wsi Moszczanka 
(podczas powitania wykonawców 
posłance towarzyszył prezes zarzą-
du stowarzyszenia Mieczysław Par-
tyczny). Z ich inicjatywy gościliśmy 
Piotra Rubika z zespołami na ziemi 
prudnickiej już po raz trzeci; w 2019 
roku w Moszczance i w tym samym 
miejscu w Prudniku-Lesie. Dzięki 
nim możemy wziąć udział w tak nie-
zwykłym muzycznym wydarzeniu; 
dobrze że politycy potrafią zadziałać 
też w taki kulturotwórczy sposób. 

 Wydarzenie patronatem ob-

jęli: Prezydent RP Andrzej Duda, 
Prezes Rady Ministrów Mateusz 
Morawiecki, Ministerstwo Kultury i 
Dziedzictwa Narodowego i Muzeum 
Historii Polski w Warszawie.
 Koncert wsparli organizacyjnie: 
gmina Prudnik, starostwo powia-
towe w Prudniku i w Nysie, gminy 
Głogówek i Gogolin (było też smacz-
ne stoisko z prezentacją tej gminy), 
Koło Gospodyń Wiejskich w Mosz-
czance, Gminny Ośrodek Kultury w 
Gogolinie. Wśród sponsorów, dzięki 
którym uczestniczyliśmy we wszyst-
kim za darmo byli: Fundacja Orlen, 
Grupa Azoty Kędzierzyn, Fundacja 
PGE, Adac-Lewar i Pałac Rozkochów. 
„Tygodnik Prudnicki” był wśród 
patronów medialnych wydarzenia: 
więcej zdjęć na TerazPrudnik.   n
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